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Covid wraca – czy powita go
wzruszenie ramion?
Co mówią mieszkańcy Głowna – str. 3

Gmina Stryków | W ogniu pytań

Chcecie zjazdu z A 1? 
– Znajdźcie kogoś, 
kto za to zapłaci
Na sesji Rady 
Miasta 30 czerwca 
dyskutowano 
o nasilonym ruchu na 
terenie gminy. Było 
z kim wymieniać 
poglądy – ale dobrych 
wieści nie usłyszano.

Radni mogli kierować pyta-
nia do Tomasza Kwiecińskiego, 
dyrektora Łódzkiego oddziału 
Generalnej Dyrekcji Dróg Kra-
jowych i  Autostrad, starosty 
powiatu zgierskiego Bogdana 
Jaroty, a także burmistrza Stry-
kowa Witolda Kosmowskiego. 
Zaproszenie na sesję zostało też 
wysłane do Ministra Infrastruk-
tury, lecz nie przybył on na se-
sję. 

Jako pierwszy na pytania od-
powiadał Tomasz Kwieciński. 
Zabrał on głos w kwestii budo-
wy węzła drogowego na auto-
stradzie A1 w Woli Błędowej 
wraz z  włączeniem do DK14, 
budowy obwodnicy Strykowa 
wraz ze skrzyżowaniem przy 
Hotelu 500, przebudowy skrzy-
żowania DK14 wraz z  drogą 
powiatową 5129E w  Dobrej 
oraz budowy chodnika na ul. 
Warszawskiej w Strykowie – tj. 
na stronie zachodniej w zakre-
sie od Tulipan Parku do istnieją-
cego chodnika.

I tak, jeżeli chodzi o budo-
wę węzła drogowego na A  1 
w  Woli Błędowej, o  które-
go powstania gmina zabiega 
od dawna, dyrektor powie-
dział, że Generalna Dyrekcja 
nie przewiduje żadnych działań 
inwestycyjnych w  tej sprawie: 
– Jeżeli jakiekolwiek działania 
inwestycyjne miałyby być pro-
wadzone, to tylko i wyłącznie 
przy � nansowaniu zewnętrz-
nym: czy to przez gminę, 
czy to przez innych inwestorów 
– powiedział jasno.

Również budowa chodni-
ka w ul. Warszawskiej nie jest 
w  planach Dyrekcji, z  tym 
że urząd ów ma – by tak rzec 

– zastanowić nad tym czy jed-
nak powinien zająć się tą spra-
wą. Ma przeprowadzić analizę 
wewnętrzną.

Odnośnie obwodnicy, dyrek-
tor oznajmił, że jej budowa jest 
w planach i że obwodnica jest 
na tzw. liście rezerwowej, lecz 
na razie nie są na nią zapewnio-
ne żadne pieniądze. Dopóki ich 
zaś nie będzie, Generalna Dy-
rekcja nie podejmie działań, by 
inwestycję tę przygotować.

Burmistrz Witold Kosmow-
ski powiedział w  tym kontek-
ście: – Jest chęć jednej z � rm, 
by rozpocząć budowę części 
fragmentu obwodnicy, czy-
li najpierw od ul. Brzezińskiej 
do ul. Piłsudskiego, a  później 
do ul. Targowej. Po okresie let-
nich wakacji chciałbym się 
z panem dyrektorem i z tą � r-
mą spotkać. Na pewno uda 
się znaleźć rozwiązanie, które 
i państwa, i nas zadowoli, a co 
najważniejsze, udałoby się wy-
prowadzić ruch z centrum Stry-
kowa. 

Dyrektor oznajmił, że jest go-
towy usiąść do rozmów z bur-
mistrzem i � rmą jeszcze przed 
końcem wakacji.

Problem z rondem 
– nie jest jedynym
Jeśli chodzi z  kolei o  prze-

budowę skrzyżowania w  Do-
brej, T. Kwieciński oznajmił, 
iż � nansowanie na to zadanie 
jest, lecz są problemy z wybo-
rem wykonawcy robót: zamó-
wienia publiczne ogłaszano już 
4 razy. str. 5

Gmina Głowno | Polski Ład – co z inwestycjami?

Wykonawcy składali bardzo
drogie oferty. Czy to się zmieni?
Jeszcze pod koniec zeszłego roku Gmina dostała do� nansowanie 
z budżetu państwa na realizację 3 inwestycji. Mowa o pieniądzach 
pozyskanych – czy też uzyskanych – z Rządowego Programu 
Inwestycji Strategicznych, a więc Funduszu Polski Ład; konkretnie 
jego pierwszej edycji. Co istotne: na razie na żadną z nich nie 
wybrano wykonawcy.

Do� nansowanie, o  któ-
rym mowa, zostało przyzna-
ne na budowę żłobka w  Bro-
nisławowie, budowę stadionu 
w Popowie Głowieńskim oraz 
modernizację i  termomoderni-
zację stacji uzdatniania wody 

w  Boczkach Domaradzkich, 
Lubiankowie, Mąkolicach i Po-
powie Głowieńskim. Łącznie 
Gmina dostała promesę wstęp-
ną w wysokości 9 150 000 zł.

Choć jednak zamówienia pu-
bliczne w  sprawie wspomnia-

nych inwestycji zostały ogłoszo-
ne przez gminę w kwietniu, tak 
dotąd nie wybrano jeszcze żad-
nej � rmy, która zajmie się reali-
zacją którejkolwiek z nich.

Ściśle mówiąc, zamówie-
nia zostały unieważnione, gdyż 

oferty � rm, które się w związku 
z nimi zgłosiły, znacznie prze-
wyższały swoją ceną kwoty za-
rezerwowane przez samorząd 
na poszczególne zadania.

I tak, w związku z zamówie-
niem na modernizację i termo-
modernizację stacji uzdatniania 
wody, zgłosiła się 1 � rma, któ-
ra złożyła ofertę na 9,9 mln zł. 
Gmina zarezerwowała tymcza-
sem na to zadanie tylko 5 mln 
zł. Do budowy żłobka zgłosiły 
się 3 � rmy – najtańsza nieodrzu-
cona oferta wynosiła 3,2 mln zł, 
a samorząd zamierzał przezna-
czyć na to zadanie 2 miliony. 
Na budowę stadionu swoje ofer-
ty złożyły 2 � rmy, najtańsza wy-
nosiła 9,6 mln zł, a gmina za-
mierzała wydać 4,7 mln zł.

str. 8

Świetna zabawa 
w Lipce
– choć tańczono na trawie – str. 27

Głowno 

Kiedy 
powstanie 
Głowno 
Północne?
Przed tygodniem 
pisaliśmy o tym, 
że minister 
infrastruktury Andrzej 
Adamczyk ogłosił 
zmiany w Programie 
Przystankowym, który 
dotyczy inwestycji 
kolejowych.

Wśród 43 zadań, które zosta-
ły przesunięte z  listy rezerwo-
wej na podstawową, znalazł się 
przystanek Głowno Północne 
na linii kolejowej nr 15 czyli Ło-
wicz – Zgierz. Koszt jego budo-
wy szacowany jest na 2,4 mln zł.

Burmistrz Głowna Grzegorz 
Janeczek powiedział nam wte-
dy, kilka lat temu prowadzo-
ne były rozmowy na ten temat 
w  Urzędzie Marszałkowskim 
w Łodzi i wtedy miasto wska-
zywało lokalizację między ul. 
Wiejską a Bielawską. Choć in-
ternauci nie bardzo widzą po-
trzebę budowy tego przystanku, 
to w  komentarzach wskazują, 
że lepiej byłoby, gdyby powstał 
w ciągu ulicy Bielawskiej, a nie 
Wiejskiej.  str. 7

Głowno | Rozpoczęły się prace przy dworcu kolejowym

Na dworcu musisz 
szukać informacji
Od 11 lipca do 3 września mieszkańcy 
Głowna nie mogą korzystać z transportu 
kolejowego na odcinku Łowicz – Zgierz. 
Wszystko to za sprawą prac, które rozpoczęły 
się kilka dni temu na głowieńskim dworcu. 
Pasażerowie będą mogli podróżować 
komunikacją zastępczą

Będąc na głowieńskim dwor-
cu nie zastaliśmy podróżnych, 
przejście na pewno jest odgro-

dzone. Przy peronach widać 
już pracujących robotników. 
Na chwilę obecną postawione 

są już kolumny, które będą sta-
nowiły podporę dla przyszłego 
przejścia nadziemnego.

W ramach projektu oprócz 
przejścia nad torami powsta-
ną także miejsca parkingo-
we dla samochodów, chodni-
ki oraz pochylnie prowadzące 
do peronów, wiaty rowerowe, 
kładki i windy dla osób niepeł-
nosprawnych oraz o ograniczo-
nych możliwościach poruszania 
się.  str. 26

Przy peronach głowieńskiego dworca postawione zostały już kolumny przejścia nadziemnego.
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NASI DZIENNIKARZE DO WASZEJ DYSPOZYCJI 
OD 8.30 DO 15.30
Telefon redakcyjny 500 105 817 
e-mail: mirka.wolska@lowiczanin.info
MIROSŁAWA WOLSKA-KOBIERECKA

A1 | OSP Mąkolice interweniowała na autostradzie

Honda odbiła się od barier i dachowała 
– a w środku było dziecko
11 lipca około godz. 
17.10. na autostradzie A1 
na wysokości Gozdowa 
w gminie Stryków doszło 
do groźnie wyglądającej 
kolizji. Na miejscu 
interweniowali m.in. 
strażacy z OSP Mąkolice.

Rzecznik prasowy Komen-
dy Powiatowej Policji w Zgie-
rzu kom. Magdalena Nowacka 
przekazała nam, że najpraw-
dopodobniej przyczyną zaist-
niałego zdarzenia była utra-
ta panowania nad pojazdem 
przez 40-letnią kierującą z Ło-
dzi. Policjanci będą wyja-
śniać okoliczności przyczyny 
kolizji. 

Prowadzona przez nią Hon-
da Jazz poruszając się w  kie-
runku Gdańska, w  pewnym 
momencie zjechała na pra-
wą stronę i uderzyła w barie-
ry energochłonne, odbiła się 
od nich, po czym przecięła oba 

pasy ruchu, uderzyła w bariery 
po lewej stronie i  dachowała. 
Jako pierwsi pomocy poszko-
dowanym udzielili ratowni-
cy poruszający się w tym cza-
sie A1 prywatną karetką � rmy 
Medax-Trans. Choć wypadek 
wyglądał dość makabrycznie, 

to jednak kierująca oraz dwoje 
pasażerów, 54-letnia oraz 8-let-
nie dziecko, oboje z Łodzi, nie 
odnieśli poważnych obrażeń, 
tylko 40-latka tra� ła do szpitala 
na obserwację. Jak dodaje No-
wacka prowadząca pojazd była 
trzeźwa.

Kolizja spowodowała poważ-
ne utrudnienia w ruchu. Działa-
nia na A1 zostały zakończone 
przed godz. 19. Na miejscu in-
terweniowały dwie karetki, trzy 
zastępy JRG PSP ze Strykowa, 
dwa zastępy z  OSP Mąkolice 
oraz dwa patrole policji.  tb

Głowno | Kolizja na skrzyżowaniu 

Pijani jechali oplem 
i uderzyli w volkswagena
11 lipca wieczorem 
na skrzyżowaniu ulic 
Swoboda oraz Łódzkiej, 
Sosnowej i Sikorskiego 
w Głownie 22-letni 
mieszkaniec powiatu 
zgierskiego spowodował 
kolizję. On sam, jak i jego 
pasażer byli nietrzeźwi.

Do zdarzenia doszło około 
godz. 21.50. Rzecznik praso-
wy Komendy Powiatowej Po-
licji w Zgierzu kom. Magdale-
na Nowacka powiedziała nam, 
że 22-letni mieszkaniec powia-
tu zgierskiego wyjechał Oplem 
Vectra z ul. Swoboda z zamia-
rem skrętu w  lewo w  ul. So-
snową. Doprowadził jednak do 
kolizji nie ustępując pierwszeń-
stwa przejazdu jadącemu z na-
przeciwka pojazdowi Volks-
wagen Tiguan, który kierował 
się na wprost z ul. Sikorskiego 

w  ul. Swoboda. Samochodem 
tym kierował 44-letni mieszka-
niec powiatu zgierskiego.

Jak się okazało kierowca 
opla miał w  wydychanym po-
wietrzu 1,12 promila alkoholu, 
natomiast jego pasażer, 26-let-
ni także mieszkaniec powiatu 
zgierskiego 1,58 promila. Kie-
rujący został zatrzymany przez 
funkcjonariuszy, stracił upraw-
nienia do prowadzenia pojaz-
dów mechanicznych i odpowie 
przed sądem za jazdę w stanie 
nietrzeźwości oraz spowodowa-
nie kolizji.

W wyniku zderzenia po-
szkodowany został 44-latek 
mężczyzna, którego karetka 
przetransportowała do szpita-
la w Zgierzu, nie wymagał jed-
nak hospitalizowania. Na miej-
scu interweniowały dwa zastępy 
straży z OSP Głowno oraz JRG 
Stryków, policja oraz Zespół 
Ratownictwa Medycznego.  tb
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Wypadek wyglądał dość makabrycznie i spowodował poważne utrudnienia w ruchu.

Bednary | Złodziej zatankował za 200 zł i uciekł 

Były starosta gonił złodzieja! 
Pomógł mu policjant po służbie
Były starosta łowicki Krzysztof Figat, 
wraz z córką, ścigał złodzieja, który zatankował 
na jego stacji i nie zapłacił. Ostatecznie 
uciekiniera zatrzymał policjant po służbie, który 
zauważył jego niebezpieczną jazdę. Złodziej tra� ł 
w ręce funkcjonariuszy z KPP w Łowiczu.

Sytuacja miała miejsce w nie-
dzielę 3 lipca nad ranem. Tego 
dnia Krzysztof Figat wraz cór-
ką pracowali na rodzinnej sta-
cji paliw w Bednarach. W pew-
nym momencie pod dystrybutor 
podjechało seicento, wysiadł 
z  niego mężczyzna, który za-
tankował za 200 zł paliwo do 
plastikowej bańki, po czym za-
pakował ją do auta i  odjechał.

– Wsiedliśmy z córką do sa-
mochodu i pojechaliśmy w kie-
runku Nieborowa, pomyślałem, 
że może uda się nam tra� ć na to 
seicento i nieuczciwego klienta.
Ku naszemu zdziwieniu już na 
wysokości straży w Bednarach 
samochód ten nadjechał z prze-
ciwnej strony i minął nas, więc 
zwróciliśmy.

Przez moment byłem pewny, 
że zapomniał zatankować i wra-
ca na stację aby zapłacić, ale nie, 
na skrzyżowaniu skręcił w prze-
ciwnym kierunku, w stronę Ja-
nowic, no to ruszyliśmy za nim 
– opowiada Figat.

Jadąc za seicento, Krzysz-
tof Figat dawał znaki kierow-
cy, aby się zatrzymał, ale ten 
przyspieszył i  zaczął uciekać 
przez Janowice i  Mysłaków, 
gdy dojechał do DK 70 i skrę-
cił w prawo w stronę Łowicza. 
Figat cały czas jechał za nim. 
Jak opowiada, na przejeździe 
kolejowym w Arkadii kierują-
cy seicento niebezpiecznie wy-
przedził jeden z samochodów, 
niemal spychając go z  jezdni. 
Okazało się jednak, że jechał 
nim będący w czasie wolnym 
do służby policjant Komendy 
Powiatowej Policji w  Skier-
niewicach, mieszkaniec gminy 
Nieborów. 

– Nasz funkcjonariusz za-
uważył, że pojazd, którym ucie-
kał złodziej, stwarza poważ-
ne zagrożenie na drodze, m.in. 
wyprzedzał na podwójnej cią-
głej, a  wyprzedzając wyjeż-
dżał wprost przed nadjeżdżają-
ce z  naprzeciwka samochody. 
Podjął więc decyzję o  próbie 

jego zatrzymania, dojechał do 
niego i  przez szybę samocho-
du pokazał mu policyjną „bla-
chę” nakazując zjechanie na po-
bocze. Sprawca zatrzymał się na 
wysokości Mysłakowa, na miej-
scu zaraz pojawił się patrol po-
licji z  Łowicza, który zatrzy-
mał mężczyznę – powiedziała 
nam rzecznik prasowy z  KPP 
w Skierniewicach kom. Magda-
lena Studniarek.

Jak opowiada Krzysztof Fi-
gat, był przy zatrzymaniu zło-
dzieja – policjanci otworzyli 

jego samochód i okazało się, że 
w środku ma różne rzeczy, co 
do pochodzenia których można 
mieć poważne wątpliwości, np. 
radia, zwój siatki. Policjanci wy-
jęli też z niego nóż o 30-centy-
metrowym ostrzu – powiedział 
nam. 

Dodał przy tym, że całe to 
zdarzenie powinno być prze-
strogą szczególnie dla młodych 
ludzi, którzy podejmują decyzję 
o okradzeniu stacji benzynowej 
nie płacąc za zatankowane pali-
wo, a takie sytuacje się zdarzają. 
– Nie zawsze jest tak, że nikt nie 
ruszy za taką osobą... Ja nie my-
ślałem o ściganiu kogokolwiek, 
ale ruszyłem szukać złodzieja, 
bo wydawało mi się, że tak po-
winienem zrobić. Okazało się, 
że było warto, sprawca został 
ujęty – mówi z satysfakcją były 
starosta.

Ściganym złodziejem okazał 
się 31-letni mieszkaniec gminy 
Bolimów. W przeszłości był już 
notowany za kon� ikt z prawem, 
m.in. także za kradzieże paliwa 
na stacjach. Co więcej: nie po-
siadał uprawnień do kierowania 
samochodem, zostały mu one 
sądownie odebrane.

Sprawca odpowie przez są-
dem za popełnione wykrocze-
nia, zarówno za kradzież pali-
wa, jak i  niebezpieczną jazdę 
samochodem. 

– Funkcjonariusz, który 
przyczynił się do zatrzymania 
sprawcy obecnie odbywa szko-
lenie podstawowe, a już wyróż-
nił się wzorową postawą – pod-
kreśla rzecznik Studniarek. 

Krzysztof Figat, 
były starosta łowicki ruszył 
za złodziejem paliwa i ścigał 
aż do zatrzymania.
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Maurzyce | Niedługo „Łowickie Żniwa” 

Atrakcje niejednego 
skoszą z nóg
W najbliższą niedzielę o godzinie 13:00 startują 
„Łowickie Żniwa” – wydarzenie, które na dobre 
zagościło w kalendarzu imprez w naszym regionie. 
Aż do godzin wieczornych przewidziane są liczne 
atrakcje i koncerty z gwiazdą tegorocznej imprezy 
na czele, czyli zespołem Lady Pank.

Wydarzenie rozpoczyna się 
Mszą Św. w  kościele przy skan-
senie w Maurzycach. O 14:00, 
zgodnie z  wieloletnią tradycją, 
RZPiT „Boczki Chełmońskie” 
przedstawi tradycyjny obrzęd 
żniw. Godzinę później za tę pre-
zentację odpowiadać będzie Sto-
warzyszenie Miłośników Starej 
Motoryzacji i  Maszyn Rolni-
czych „Retro – Łowiczanka”.

Po tych wydarzeniach impre-
za przeniesie się na dużą scenę 
za wiatrakiem, gdzie o� cjalnie 
otworzy ją starosta łowicki Mar-
cin Kosiorek. W trakcie wy-
darzenia przybyli goście będą 
mogli wziąć udział w  przygo-
towanych dla nich konkursach. 
Jeden z  nich jest organizowa-
ny przez Wojewódzki Fundusz 
Ochrony Środowiska i  Gospo-
darki Wodnej, który zadbał tak-
że o atrakcje dla dzieci.

Podczas Łowickich Żniw 
w  Maurzycach ulokowana zo-
stanie także strefa ze stoiskami, 
w  których będzie można zna-
leźć stoiska KGW, twórców lu-
dowych oraz osób prywatnych.

Od 17:30 na scenie zabrzmi 
muzyka w  wydaniu starych 
„wyjadaczy”. Serię występów 
otworzy koncert zespołu Teraz 

My Łowicz. Zespół gra od kil-
ku lat i w swoich muzycznych 
poczynaniach eksperymentuje 
z formami i gatunkami od po-
powych wersji poezji śpiewanej 
do pop – rocka. – Warto posłu-
chać tego zespołu i  jego mą-
drych tekstów. Muzycy mają 
już na koncie wydaną pierwszą 
autorską płytę – zachęca Michał 
Kordecki z  Centrum Kultury, 
Turystyki i Promocji Ziemi Ło-
wickiej.

O 19:15 na scenie zagosz-
czą rockowe covery w  aran-
żacjach zespołu Koniunktura, 
a  20:30 to czas na naprawdę 
ostre brzmienie. O  tej właśnie 
porze na scenę wkroczy zespół 
Lady Pank. Zagra on swoje naj-
większe przeboje. – Lady Pank 
miał zagrać na Łowickich Żni-
wach już w 2020 roku, jednak 
pandemia pokrzyżowała nasze 
plany. Teraz udaje się je zreali-
zować. Lady Pank jest zespołem 
młodości dla wielu osób i to nie 
tylko osób należących do jedne-
go pokolenia.

Organizatorzy zapewniają 
darmowy transport autokaro-
wy do Skansenu w Maurzycach 
ze Starego Rynku od 14:00 do 
20:00 o pełnych godzinach.  dd
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Aktualności
Bratoszewice | Obejrzycie ich w sieci

Uczniowie z Bratoszewic wystąpili  
w klipie Ministerstwa Sportu
Do sieci trafił już klip Ministerstwa Sportu i Turystyki 
zachęcający do aktywności w czasie wakacji, 
w którym u boku ministra sportu Kamila Bortniczuka 
występują uczniowie Szkoły Podstawowej  
im. ks. Idziego Radziszewskiego w Bratoszewicach 
w gminie Stryków.

Nagrania z  udziałem 
uczniów szkoły w Bratoszewi-
cach odbyły się kilka dni temu, 
już w czasie wakacji. Klip po-
wstawał w jednym z warszaw-
skich parków. Uczniowie wraz 
z opiekunami pojechali na miej-
sce nagrań busem z  przyczep-
ką, na której przewożone były 
rowery. Na klipie widzimy bo-
wiem ministra sportu Kamila 
Bortniczuka w otoczeniu dzieci, 
uczniów szkoły w Bratoszewi-
cach, którzy jadą jednośladami, 
zaś w przebitkach pokazywane 
są też inne wakacyjne aktywno-
ści w wykonaniu uczniów.

– Tak jak my, jak najczęściej 
wsiadajcie na rower, pływajcie, 
biegajcie, chodźcie po górach, 
grajcie w piłkę – zachęca w kli-

pie minister. Wakacyjna akcja 
nosi tytuł „Bądź aktywny, bądź 
bezpieczny”.

Nauczyciel wychowania fi-
zycznego w  szkole w  Brato-
szewicach Łukasz Kaźmierczak 
powiedział nam, że jego pod-
opieczni otrzymali zaprosze-
nie do udziału w klipie, ponie-
waż szkoła od 2018 roku bierze 
udział w  ogólnopolskim pro-
gramie Szkolny Klub Sportowy. 
Uczniowie nie tylko biorą udział 
w  dodatkowych zajęciach w-f, 
ale też wyjeżdżają na różne-
go rodzaju wydarzenia sporto-
we, jak np. imprezy sportowe. 
W szkole odbył się także spor-
towy dzień dziecka, w którym 
uczestniczyli znani sportowcy.

str. 6
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Końcowy filmik trwa 31 sekund, zaś oni na nagraniach spędzili 
cały dzień. 

Głowno| Coś dla miłośników spacerów z aparatem

„O! to Głowna foto” – uchwyć uroki Głowna na zdjęciu
Miejski Ośrodek Kultury 

w Głownie zaprasza do udzia-
łu w konkursie fotograficznym 
„O! To Głowna Foto”, zgła-
szać mogą się wszyscy, nie tylko 
mieszkańcy Głowna. Konkurs 
skierowany jest do osób pełno-
letnich, w tym seniorów.

Tematem przewodnim jest 
ujęcie najpiękniejszych walo-
rów Głowna i najbliższej okoli-
cy w trzech kategoriach: Pejzaż, 

Architektura oraz Rodzinna re– 
kreacja. Uczestnicy mogą zgła-
szać po 1 pracy z  każdej wy-
mienionej kategorii.

Pracę można przesyłać dro-
gą elektroniczną wraz z  kar-
tą zgłoszenia na adres e-ma-
il: konkurs@mok.glowno.pl.  
lub dostarczyć do MOK-u  
na nośniku cyfrowym w termi-
nie 15 czerwca – 12 sierpnia 
tego roku.

Celem konkursu jest ukaza-
nie piękna miasta Głowna i jego 
najbliższej okolicy, promocja 
miasta poprzez twórczość fo-
tograficzną oraz inspirowanie  
do aktywności artystycznej 
w dziedzinie fotografii.

Nie trzeba mieć profesjonal-
nego sprzętu fotograficznego 
czy najnowszej lustrzanki, wy-
starczy chociażby telefon, „do-
bre oko”, pomysł, inwencja 

twórcza i chęci, z zachowaniem 
odpowiedniego formatu: plik 
JPEG w rozdzielczości 300 dpi, 
30 cm dłuższy bok. Z rozmowy 
z  Szymonem Adamczewskim, 
plastykiem z  głowieńskiego 
MOK-u, wiemy, że 4 poprzed-
nie edycje cieszyły się sporym 
zainteresowaniem. – Zaowo-
cowały ciekawymi pomysłami 
i liczymy w tym roku na nowe  
– mówi Adamczewski. Zdra-

dził, że konkurs ma swych sta-
łych uczestników, niektórzy nie 
opuścili żadnej edycji, ich fo-
tografie często wzbudzają naj-
większe zainteresowanie i zdo-
bywają pierwsze miejsca. Ale 
warto stawać z nimi w szranki.

Laureaci pierwszych miejsc 
w  każdej z  trzech kategorii 
otrzymają nagrody rzeczowe. 
Do zdobycia są m.in. profesjo-
nalne akcesoria fotograficzne. og

Głowno| Coś dla miłośników spacerów z aparatem

„O! to Głowna foto” – uchwyć uroki Głowna na zdjęciu

„Jesień na Zabrzeźniańskiej” 
– jedna z prac nadesłanych  
w poprzedniej edycji konkursu, 
autorstwa Joanny Kwiatkowskiej.
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Głowno | Głos mieszkańców

Czwarta dawka 
szczepionki  
– za czy przeciw?
W ostatnim czasie temat 
szczepień oraz Covid – 
19 znowu ujrzał światło 
dzienne. Dla kogo 
przeznaczona jest czwarta 
dawka szczepionki oraz 
czy mieszkańcy Głowna 
wypowiadają się na temat 
szczepień pozytywnie czy 
z rezerwą?

Dla kogo 
przeznaczona jest 
czwarta dawka?
Na rządowej stronie infor-

mującej o programie szczepień 
możemy znaleźć informację, 
że czwarta dawka szczepion-
ki przeciwko Covid – 19 jest 
dawką przypominającą. Moż-
na ją przyjąć, jeśli od szczepie-
nia trzecią dawką minęło co naj-
mniej 5 miesięcy.

Grupą docelową, która mia-
łaby przyjąć czwartą dawkę są 
osoby z  obniżoną odpornością 
powyżej 12 roku życia. Wśród 

nich możemy wymienić takie 
grupy jak: osoby otrzymujące 
aktywne leczenie przeciwno-
wotworowe, po przeszczepach 
narządowych, przyjmujące leki 
immonosupresyjne lub tera-
pie biologiczne, po przeszcze-
pie komórek macierzystych 
w  ostatnich dwóch latach, 
z  umiarkowanymi lub ciężki-
mi zespołami pierwotnych nie-
doborów odporności, z zakaże-
niem wirusem HIV, leczonych 
dużymi dawkami kortykoste-
roidów lub innych leków, które 
mogą hamować odpowiedź im-
munologiczną.

W przychodni przy szpita-
lu na ul. Wojska Polskiego do-
wiedzieliśmy się, że na chwilę 
obecną zainteresowanie szcze-
pieniami jest znikome – W cią-
gu ostatniego miesiąca otrzyma-
łam jeden telefon z  pytaniem 
o możliwość przyjęcia kolejnej 
dawki – udziela nam informacji 
rejestratorka z tej przychodni.

str. 26
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Aktualności Patrycja Krzeszewska
śpiewała w Gdyni
na festiwalu Gdynia Open – str. 8

Gmina Stryków | Rada uchwaliła

Nowe stawki za śmieci 
dla przedsiębiorców. 
Czy będą ich chronić?
Gmina przyjęła nową uchwałę w sprawie określenia górnych stawek 
opłat ponoszonych przez właścicieli nieruchomości, którzy nie są 
zobowiązani do ponoszenia opłat za gospodarowanie odpadami 
komunalnymi na rzecz Gminy za usługi w zakresie odbierania 
i zagospodarowania odpadów komunalnych. Innymi słowy, opłat 
dla właścicieli nieruchomości niezamieszkałych. Uchwała została 
podjęta jednogłośnie „za”.

Jednocześnie ustalono też 
górną stawkę za usługę w  za-
kresie opróżniania zbiorników 
bezodpływowych i  transportu 
nieczystości ciekłych.

Należy nadmienić, że nieru-
chomości niezamieszkałe to ta-
kie, na których nie zamieszku-
ją mieszkańcy, lecz powstają 
na nich odpady, tj. (na przykład) 
sklepy, hotele, budynki usługo-
we i  biurowe, szkoły, szpitale, 
przedsiębiorstwa czy inne pod-
mioty prowadzące działalność 
gospodarczą.

Przyjęcie przez samorząd 
maksymalnych stawek ma 
chronić właścicieli wspomnia-
nych nieruchomości przed wy-
górowanymi cenami przed-
siębiorstw, które zajmują się 
odbiorem czy wywozem odpa-
dów.

I tak, górne stawki opłat 
– gdy odpady zbierane są 
w sposób selektywny – określo-
no na następujące:

  za pojemnik lub worek 
o pojemności 120 litrów – 80 zł

  za pojemnik lub worek 
o pojemności 240 litrów – 130 
zł

  za pojemnik o pojemności 
1100 litrów – 300 zł

  za kontener typu kp za 1 m3 
pojemności kontenera – 400 zł

Z kolei gdy śmieci nie są 
zbierane w sposób selektywny, 
jak poniżej:

  za pojemnik lub worek 
o pojemności 120 litrów – 160 
zł

  za pojemnik lub worek 
o pojemności 240 litrów – 260 
zł

  za pojemnik o pojemności 
1100 litrów – 600 zł

  za kontener typu kp za 1 m3 
pojemności kontenera – 800 zł

Tymczasem górną stawkę 
za usługi w zakresie opróżnia-
nia zbiorników bezodpływo-
wych i  transportu nieczystości 
ciekłych ustalono w wysokości 
70 zł za wywóz 1 m3 nieczysto-
ści.  

sm

Głowno | Pieniądze z Polskiego Ładu

Ośrodek kultury i ulice 
– już w budżecie
Na sesji Rady Miejskiej 29 czerwca doszło 
do zmian w planie budżetu miasta na ten rok. 
Część z nich dotyczyła zadań inwestycyjnych, 
na które Głowno dostało pieniądze 
z Funduszu Polski Ład.

W drodze uchwały radni za-
bezpieczyli między innymi 
wkład własny na zadania, na 
które miasto pozyskało już jakiś 
czas temu pieniądze w związku 
z  Rządowym Funduszem Pol-
ski Ład, a konkretnie jego dru-
gą edycją, której wyniki zostały 
ogłoszone pod koniec maja.

Mowa o  dwóch zadaniach, 
na które samorząd dostał pro-
mesy wstępne, a więc o Kom-
pleksowej modernizacji i prze-
budowie budynku Miejskiego 
Ośrodka Kultury oraz o Rozbu-
dowie sieci drogowej wraz z ka-
nalizacją deszczową i sanitarną.

Do� nansowania na wspo-
mniane zadania mają wynieść 

maksymalnie kolejno 5,9 mln 
zł i 4,7 mln zł. Razem 10,6 mln 
zł. Na sesji Gmina zabezpieczy-
ła na nie wkład własny w wy-
sokości kolejno 660 tys. oraz 
247,5 tys. zł. Przewidziany ter-
min zakończenia prac związa-
nych z modernizacją MOK-u to 
koniec października przyszłego 
roku. Przebudowana ma zostać 
między innymi sala widowisko-
wa, która ma być dostosowana 
do funkcji kinowej, teatralnej 
i szkoleniowej.

Z kolei rozbudowa dróg ma 
zakończyć się we wrześniu 
roku 2024, a zatem, bez mała, 
rok później. W ramach zadania 
przewidziano do realizacji na-

stępujące ulice: Graniczną (od 
Żwirki do Wiejskiej), Trau-
gutta, Zapolską, Ordona, 
Prusa, Woskową oraz Ptasią. 
W ul. Granicznej, Ptasiej i Wo-
skowej jezdnia ma być wyko-
nana z kostki, a w pozostałych 
z asfaltu. W ul. Granicznej ma 
powstać kanalizacja deszczowa 
i  sanitarna, a  w ulicach Trau-
gutta, Zapolskiej i  Ordona ka-
nalizacja deszczowa. W ulicach 
Traugutta, Prusa i  Zapolskiej 
mają być zrobione chodniki. 
Rozbudowa dróg ma rozpocząć 
się jeszcze w tym roku.

Ponadto do planu budże-
tu wprowadzono 262,5 tys. zł, 
które to gmina uzyskała w  ra-
mach dodatkowo przyznanej 
subwencji z  budżetu państwa 
na oświatę, jak i 8 tys. zł z tytu-
łu dotacji na realizację projektu 
„Pod biało-czerwoną”, czyli za-
kup masztu i � agi, które staną 
na terenie skweru Niepodległo-
ści.  sm

Głowno | Czy dotacja rządowa rozwiąże problem?

Do� nansowanie na remont dróg
Dnia 28 czerwca na posiedzeniu połączonych Komisji Oświaty 
oraz Gospodarki i Budżetu przedstawiony został projekt uchwały 
dotyczący zmian w budżecie Miasta Głowna na rok 2022. 
Jedną ze znaczących zmian jest wprowadzenie do budżetu rządowego 
do� nansowania na remont dróg i kanalizacji.

Dokładna nazwa nowego za-
dania inwestycyjnego brzmi: 
„Rozbudowa sieci drogowej 
wraz z  kanalizacją deszczową 
i  sanitarną na terenie Gminy 
Miasta Głowno”. Projekt ten 
będzie mógł być zrealizowany 

dzięki dotacji rządowej z pro-
gramu „Polski Ład”. 

Wartość tego do� nanso-
wania opiewa na kwotę 4 702 
500,00 zł, a wkład własny mia-
sta to 247 500,00 zł. Problem 
rozbudowy infrastruktury dro-

gowej w  Głownie jest tema-
tem, który przewija się w dys-
kusjach lokalnych polityków 
od dawna. Nawet w  trakcie 
wspomnianych obrad komisji 
przytaczane były kwestie pe-
tycji mieszkańców ulic, którzy 

domagają się ich gruntownej 
renowacji. Mowa tutaj mię-
dzy innymi o  mieszkańcach 
ulic Kasprzaka i  Dębowej, 
którzy wielokrotnie składali 
do Urzędu Miejskiego prośby 
i pisma. 

Burmistrz Miasta Głowno  
Grzegorz Janeczek zaznaczył 
podczas dyskusji, że w  kwe-
stii rozbudowy i  modernizacji 
infrastruktury drogowej prio-
rytetem jest dokończenie roz-
poczętych już inwestycji. Wło-
darz miasta dostrzega jednak 
konieczność podjęcia dalszych 
działań w  sprawie remontu 
dróg w Głownie.  dd

Gmina Stryków | Jest nazwa 

Ulica w Tymiance: 
Lipowa
Na sesji Rady Miejskiej 
30 czerwca radni przyjęli 
uchwałę w sprawie 
nadania nazwy ulicy 
we wsi Tymianka. Tym 
samym miejscowość 
zyskała ulicę Lipową.

Uchwała została podjęta jed-
nogłośnie, a  jej przyjęcie zo-
stało uzasadnione tym, iż nowa 
ulica stanowi drogę wewnętrz-
ną, przez którą przyległe do 
niej działki budowlane mają 
dostęp do gminnej drogi pu-
blicznej. Nadanie nazwy ma też 

umożliwić Gminie wypełnie-
nie obowiązku ustalenia czytel-
nej numeracji porządkowej dla 
wspomnianych nieruchomości.

Gmina nie jest właścicie-
lem działek, na których znajdu-
je się nowa ulica, potrzebowa-
ła takowych właścicieli zgody, 
by nadać jej nazwę. Nowa uli-
ca znajduje się przy ul. Podlipie.

Nawiasem mówiąc, na po-
przedniej sesji Rady Miej-
skiej, 20 czerwca, radni przy-
jęli uchwałę w kwestii nadania 
nazwy innej ulicy wewnętrznej, 
we wsi Lipa. Nazwano ją Mali-
nowa.  sm
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Gmina Stryków | W ogniu pytań

Chcecie zjazdu z A 1?  
– Znajdźcie kogoś, kto za to zapłaci

dokończenie ze str. 1

Z różnych przyczyn (w tym 
zbyt wysokich żądań finanso-
wych różnych przedsiębiorstw) 
nie zostały one zakończone po-
zytywnie, a więc rozstrzygnięte; 
a obecnie trwa 5 przetarg w tej 
sprawie. – Na takie małe zada-
nia nie ma ofert. Jest to ogólno-
polski problem. Nie ma chęt-
nych do wykonywania tego typu 
robót. Mamy jednak nadzie-
ję, że tym razem oferenci się 
znajdą – powiedział poza tym 
Tomasz Kwieciński. I  dodał,  
że by zwiększyć zaintereso-
wanie firm udziałem w  postę-
powaniu, zmieniono dla nich,  
na niższe, kryteria, jakie mu-
szą one spełniać, by mogły brać 
w nim udział.

Burmistrz Kosmowski zwró-
cił tymczasem uwagę na to, że 
w  Generalnej Dyrekcji często 
zmieniają się dyrektorzy, więc 
ciężko jest cokolwiek z  tą in-
stytucją uzgadniać. Życzył przy 
tym dyrektorowi Kwiecińskie-
mu, aby jak najdłużej pozostał 
na swoim stanowisku. Dodał, iż 
Gmina Stryków i firmy znajdu-
jące się na jej terenie chciałyby 
rozmawiać z GDKiA i rozwią-
zywać przy jej udziale różnego 
rodzaju problemy, jednocześnie 
oznajmiając, iż Dyrekcja powin-
na zmienić swoje nastawienie 
na bardziej otwarte na dialog. 
W. Kosmowski zaznaczył też, 
że ma nadzieję, iż zamówienie 
w sprawie skrzyżowania w Do-
brej zostanie w końcu rozstrzy-
gnięte, lecz zauważył, że będzie 
ono wykonywane w  systemie 
„Zaprojektuj i  wybuduj”, czy-
li zanim samochody pojadą no-
wym rondem, miną ok. 2 lata.

Głos na sesji zabrał też prze-
wodniczący osiedla Wschód 
Bogdan Walczak, który poru-
szył wiele tematów. Zwrócił 
on między innymi uwagę na to, 
że w  gminie Stryków pracuje 

dużo osób z różnych regionów, 
więc sytuacją, jaka jest w  sa-
morządzie, powinien być zain-
teresowany także sam premier 
RP. Przewodniczący oznajmił, 
iż problemy Strykowa dotyczą 
nie tylko dróg, ale także chod-
ników. Podał przykład chodni-
ka po drugiej stronie ul. War-
szawskiej, który woła o pomstę 
do nieba.

Bogdan Walczak mówił rów-
nież o tym, że w gminie braku-
je parkingów dla samochodów 
ciężarowych, które z przymusu 
parkują w  centrum Strykowa, 
a także o dużej liczbie wypad-
ków śmiertelnych na ul. War-
szawskiej.

Pytania także  
do starosty
Jak już wspomniano, pyta-

nia skierowano także w  stronę 
starosty. Zapytano go o  drogę 
i chodniki na ul. Sienkiewicza, 
o dalsze wykoszenia przy dro-
gach powiatowych, o  podnie-
sione przejścia w  Smolicach  
i w ul. Targowej w Strykowie, 
budowę chodnika w pasie drogi 

w Woli Błędowej czy wyczysz-
czenie śmieci z  rowu między 
Gozdowem a Feliksowem.

Odpowiadając na pytania 
radnych, Bogdan Jarota oznaj-
mił, że chodnik w  ul. Sien-
kiewicza jest w  istocie rzeczy  
do poprawy, ale będzie robio-
ny w  kolejnych, następujących 
po sobie częściach, czyli nie  
od razu wszystko. Bądź co bądź, 
burmistrz Kosmowski zadekla-
rował, że gmina może zająć się 
fragmentem od ul. Jana Pawła II 
do ul. Targowej.

Co do zaś wykaszania dróg, 
starosta oznajmił, że gmina Stry-
ków była w tym roku potrakto-
wana priorytetowo, ponieważ 
to od niej rozpoczęto wykasza-
nie. W  zakresie podwyższone-
go przejścia w Smolicach, B. Ja-
rota powiedział za to, że to, czy 
jest to dobry pomysł, jest sprawą 
do rozważenia, ponieważ pod-
wyższone przejście może stano-
wić kłopot dla pojazdów rolni-
czych: – Jeżeli dojdziecie jednak 
państwo do wniosku, że nie wy-

starczy doświetlenie przejścia, to 
pochylimy się nad budową przej-
ścia wyniesionego.

Odnośnie chodnika w  Woli 
Błędowej, starosta oznajmił, że 
inwestycja ta byłaby inwestycją 
drogą, więc nie może zagwa-
rantować jej realizacji, a zwłasz-
cza realizacji tylko z pieniędzy 
z  budżetu powiatu. Zwrócił 
uwagę na to, że wszystkie sa-
morządy w Polsce borykają się 
w  tej chwili z  tym, że muszą 
dokładać dużo do inwestycji, 
na które pozyskały pieniądze 
z  Polskiego Ładu. Wprost po-
wiedział, że niedobrze wygląda 
brak ich realizacji i oddawanie 
pieniędzy z  powrotem i  dlate-
go inwestycje te są inwestycjami 
priorytetowymi.

Iskrzy między gminą 
a starostwem
Oprócz tego, chwilę wcze-

śniej, starosta odniósł się do 
tego, co zostało powiedziane na 
sesji Rady Miejskiej w dniu 26 
maja, na której radni powiato-

wi Leszek Potakowski i Rado-
sław Zaborowski odpowiadali 
na pytania radnych. – Pozwo-
liłem sobie odsłuchać tę sesję 
i to, co usłyszałem, trochę mnie 
zszokowało. Muszę jednak do 
tego wrócić, zanim odpowiem 
na pytania, które zostały mi za-
dane, bo bez przerwy padały na 
sesji słowa o finansowaniu czy 
współfinansowaniu. Ostatnim 
dofinansowaniem Gminy Stry-
ków do jakiejkolwiek inwestycji 
powiatowej był chodnik w Kieł-
minie, czyli stara sprawa. I  na 
tym się skończyło. Nieprawdą 
jest, że nie będziemy wykony-
wać inwestycji w gminie Stry-
ków bez dofinansowania. Jeżeli 
wybierzecie państwo taką opcję, 
to będziemy robić inwestycje, 
z  tym że będzie ich po prostu 
mniej. W tym roku zaangażo-
waliśmy na terenie gminy Stry-
ków środki w wysokości około 
2,2 mln zł. Nie ma w tej kwocie 
ani złotówki z gminy Stryków. 
Robimy w  tej chwili inwesty-
cję bardzo ważną, czyli most na 

Mrożycy w  Niesułkowie, ale, 
ku mojemu zdziwieniu, radni 
powiatowi, którzy byli na se-
sji 26 maja, nie zwrócili na to 
uwagi – powiedział starosta, 
który zwrócił jeszcze uwagę 
na to, że to mieszkańcy gmi-
ny Stryków korzystają, rzecz 
jasna, z  wybudowanych przez 
powiat chodników, a  ruch na 
drogach powiatowych został 
zwiększony, bo to gmina wyra-
ziła na to zgodę.

Bogdan Jarota powiedział po-
nadto, że gdy był przyjmowany 
budżet powiatu na bieżący rok, 
radni złożyli do niego 22 propo-
zycje inwestycji poza tymi, któ-
re były przewidziane w budże-
cie, a  których zaakceptowanie 
w takiej liczbie stanowiłoby de-
molkę budżetu. Zaznaczył też, 
że ostatecznie zaakceptowane 
inwestycje w  gminie Stryków 
to budowa chodnika w Pludwi-
nach, jak i chodników w ulicy 
Sowińskiego i w Tymiance.

Co do zarzutu, że powiat po-
mija gminę Stryków, lecz nie 
pomija miasta Głowna (a wręcz 
tę gminę foruje), starosta oznaj-
mił, że inwestycje w Głownie są 
o połowę niższe niż te w Stry-
kowie, więc sugestia ta jest  
po prostu nieprawdziwa.

Już w  dalszej części obrad, 
radny Damian Perek powie-
dział, że finansowanie inwe-
stycji powinno leżeć po stro-
nie i gminy, i powiatu, dodając 
przy tym, iż chodnik w Kiełmi-
nie nie był jedynym zadaniem, 
do którego Gmina Stryków się 
dołożyła. Radny podał przykład 
chodnika przy ul. Kolejowej. 

Na koniec sesji zadano jesz-
cze pytania burmistrzowi. Za-
pytano między innymi o  to,  
na jakim etapie jest budowa 
podwyższonego przejścia w ul. 
Brzezińskiej. Burmistrz odpo-
wiedział, iż przejście jest pro-
jektowane. �

Sebastian Michalak
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Na ruch ciężarówek w centrum strykowianie skarżą się od lat. Po wybudowaniu obwodnicy 
północnej, w ciągu drogi 708, jest trochę lepiej, ale zjazd z A1 nadal jest na liście życzeń władz gminy. 

Co do zarzutu, 
że powiat pomija 
gminę Stryków, lecz 
nie pomija miasta 
Głowna (a wręcz 
tę gminę foruje), 
starosta oznajmił, że 
inwestycje w Głownie 
są o połowę niższe niż 
te w Strykowie, więc 
sugestia ta jest  
po prostu 
nieprawdziwa.
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Gmina Głowno | Po głosowaniu radnych

Wójt otrzymał 
wotum zaufania
Na sesji Rady Gminy, która odbyła się 
w 27 czerwca, radni udzielili wójtowi 
Markowi Jóźwiakowi wotum zaufania oraz 
absolutorium. Obie decyzje zostały podjęte 
jednomyślnie „za”, przy 15 głosach, ponieważ 
wszyscy radni byli obecni na obradach.

Jeśli chodzi o wotum zaufa-
nia, to podstawą do  uzyskania 
go przez wójta, był raport o sta-
nie gminy za ubiegły rok, czy-
li dokument, w  którym wójt 
podsumował realizację polityk, 
programów i  strategii Gminy. 
Stworzenie raportu było obo-
wiązkowe, a sam dokument był 
dostępny do  wglądu nie tylko 
radnych, lecz również wszyst-
kich mieszkańców.

Tym samym, zgodnie z pra-
wem, społeczność Gminy mia-
ła na  sesji możliwość wzięcia 
udziału w  debacie nad rapor-
tem. Ostatecznie nikt tego jed-
nak nie zrobił. A stało się tak za-
pewne, bo by wziąć w debacie 
udział, każdy mieszkaniec mu-
siał wpierw zebrać 20 podpisów. 
Ów ustawowy wymóg wyda-
je się zbędny, gdyż mieszkańcy, 

tak czy inaczej, mogą zabierać 
głos na wszystkich sesjach, wy-
rażać na nich swoje opinie czy 
wnioski (i te pozytywne i te ne-
gatywne), i jednocześnie nie po-
trzebują do tego żadnych podpi-
sów. Poza tym cały czas mogą 
też wyrażać swoje spostrzeżenia 
poza sesją – choćby w Urzędzie 
Gminy. Gdyby zainteresowa-
nie wzięciem udziału w  rapor-
cie było co roku duże, określone 
wymogi mogłyby być dobrym 
rozwiązaniem, lecz nie w tej sy-
tuacji, jaka jest. 

Jeżeli chodzi zaś o absoluto-
rium, to jego przyjęcie oparte 
zostało na rocznym sprawozda-
niu z wykonania budżetu. Wójt 
przedstawił sprawozdanie, póź-
niej opinię o  nim wydała Ko-
misja Rewizyjna, a potem Re-
gionalna Izba Obrachunkowa 

(organ zewnętrzny), a  następ-
nie Komisja wystąpiła do Rady 
Gminy(radnych) z  wnioskiem, 
aby udzieliła wójtowi absoluto-
rium.

Ściśle mówiąc, zarówno opi-
nie RIO, jak i Komisji Rewizyj-
nej, były pozytywne.

Zgodnie z  treścią sprawoz-
dania, uchwalony przez Radę 
Gminy budżet, po uwzględ-
nieniu zmian w  ciągu roku, 
przewidywał realizację docho-
dów w wysokości 27,3 mln zł,  
ale wykonano je w kwocie 29,3 
mln zł, co stanowiło 107% pla-
nu. Z kolei uchwalony plan wy-
datków budżetowych przewi-
dywał kwotę 27,9 mln zł, lecz 
wydatki zrealizowano w sumie 
24,5 mln zł, co stanowiło 88% 
ogółu planu.

Gdyby Rada zadecydowała, 
że Marek Jóźwiak nie powinien 
uzyskać absolutorium, to mo-
głaby dążyć do  przeprowadze-
nia referendum w sprawie jego 
odwołania. Podobnie w  przy-
padku nieudzielenia mu wo-
tum zaufania, z tym że dopiero 
w sytuacji, gdyby stało się tak 2 
lata z rzędu.� Sebastian Michalak

Głowno | Odpowiedź na petycję

Słupków przy Morskiej nie będzie
Jeden z mieszkańców 
złożył petycję do Gminy 
o zabezpieczenie zieleni 
przy ul. Morskiej. Pod 
koniec czerwca dostał 
na nią odpowiedź.

W swojej petycji mieszka-
niec wniósł o  wyznaczenie 
granic ulicy Morskiej i  zablo-
kowanie za pomocą odpowied-
nich słupków możliwości wjaz-
du na trawnik w kierunku rzeki 
Mrogi.

Mieszkaniec napisał, iż traw-
nik, drzewa i krzewy ciągnące 
się miedzy ul. Morską a brze-
giem Mrogi są często niszczone 
przez parkujące w tym miejscu 
samochody, przez co degenero-
wany jest teren, który staje się 
mniej atrakcyjny dla jego użyt-
kowników, a  więc wędkarzy 
czy osób chcących organizować 
pikniki, czyli osób często w tym 
miejscu przebywających.

Uważam, że właściwym roz-
wiązaniem byłoby wygrodzenie 
tego terenu barierą ze słupków, 
analogiczną do tej zastosowanej 
dookoła terenu rekreacyjnego 
na rogu ulic Morskiej i Plażo-
wej, znajdującego się kilkadzie-
siąt metrów dalej, przy ujściu 
Mrogi do  zalewu Mrożycz-
ka – napisał mieszkaniec. I do-
dał, iż słupki nie utrudnią wstę-
pu pieszym i rowerzystom, lecz 
uniemożliwią go samochodom, 
a ich wykonanie nie będzie dro-
gie.

W odpowiedzi Urzędu Miej-
skiego napisano, że ul. Morska 
jest drogą gruntową, nieutwar-
dzoną i  nie ma wytyczonego 
pasa drogowego, a  Gmina nie 
posiada jej dokumentacji pro-
jektowej, więc, mówiąc krótko, 
zamieszczenie na niej słupków 
jest niemożliwe.

Ogrodzenie łańcuchowe, 
słupki, stosuje się wzdłuż dróg 

(ulic) o  dużym natężeniu ru-
chu pieszych, w obrębie skrzy-
żowań, na  których ze wzglę-
dów bezpieczeństwa pieszych 
konieczne jest skierowanie ich 
na wyznaczone przejście – na-
pisano jeszcze w  odpowiedzi 
na petycję.

Ponadto zaznaczono, że or-
ganem właściwym do załatwia-
nia spraw parkowania pojazdów 
na  wspomnianym pasie ziele-
ni jest policja bądź Internetowa 
Krajowa Mapa Zagrożeń Bez-
pieczeństwa, na  której anoni-
mowo można zgłosić problem, 
który trafi później na policję. 

Z  kolei wniosek w  spra-
wie realizacji inwestycji pole-
gającej na  budowie utwardzo-
nej nawierzchni należy złożyć 
do Rady Miejskiej w Głownie, 
która ma kompetencje do pod-
jęcia decyzji w sprawie tego, co 
i gdzie jest ostatecznie robione.
� sm

REKLAMA

Bratoszewice | Obejrzycie ich w sieci

Uczniowie z Bratoszewic wystąpili w klipie
dokończenie ze str. 3

Zdaniem Łukasza Kaźmier-
czaka obecność na planie kli-
pu będzie dla nich ważną lek-

cją, ponieważ dowiedzieli się 
ile wymaga to pracy. Końcowy 
filmik trwa 31 sekund, zaś oni  
na nagraniach spędzili cały 
dzień. Wyjechali o  godzinie 

8.00, zaś wrócili około godziny 
22.00.

Efekty pracy uczniów na pla-
nie klipu można już podziwiać 
w internecie. � aa
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DK w Niesułkowie | Przegląd Zespołów Ludowych i Kapel

Na Dzień Folkloru pogoda już zamówiona
– Pogoda jest już zamówiona. Nie dopuszczam 
myśli, że nie będzie ciepło lub będzie padał deszcz 
– powiedziała nam w tym tygodniu Magdalena 
Błaszczyk, kierownik Domu Kultury w Niesułkowie 
na temat drugiej edycji Dnia Folkloru, który planowany 
jest w niedzielę 31 lipca.

Główną częścią Dnia Folklo-
ru będzie II Przegląd Zespołów 
Ludowych i Kapel z wojewódz-
twa łódzkiego. Organizatorzy 
założyli, że maksymalnie będzie 
mogło w nim wziąć udział 20 
zespołów oraz 7 kapel. W chwi-
li zamykania tego numeru WG 
zgłoszonych było już 17 zespo-
łów i  7 kapel, ale Magdalena 
Błaszczyk powiedziała nam, że 
na zgłoszenia czeka jeszcze do 
18 lipca. Dopuszcza też możli-
wość pewnej elastyczności – je-
śli nie będzie chętnych zespo-
łów, a  będą jeszcze kapele, to 
przyjmie od nich zgłoszenia.

W ubiegłym roku, w pierw-
szym przeglądzie, udział wzięło 
15 zespołów i 4 kapele. Pogoda 

była upalna, a na koniec impre-
zy nad Niesułków nadciągnęła 
burza.

Te zespoły i kapele, które już 
się zapisały, są ze Skierniewic, 
Bedlna, Oporowa, Koluszek 
i Łowicza. Nie zabraknie oczy-
wiście Lipkowianki – jedynego 
zespołu z  terenu gminy Stry-
ków oraz kapeli, która mu przy-
grywa.

Wydarzenie organizowane 
przez Dom Kultury w  Niesuł-
kowie rozpocznie się o  godz. 
11.00 na działce wiejskiej przy 
placówce. Zostanie tam roz-
stawiona profesjonalna scena 
z nagłośnieniem. To na niej pre-
zentować się będą zespoły i ka-
pele – będzie muzyka ludowa na 

żywo oraz śpiew, nie będzie tań-
ca. Pasjonaci ludowizny i folk-
loru będą mogli tańczyć przed 
sceną – choć nie przewidziano 
tam desek do tańca. Może taki 
element pojawi się na kolejnym 
Dniu Folkloru?

Występy zespołów trwać 
będą przez cały dzień – mniej 
więcej do godz. 18.30. Bacz-
nie przyglądać im się będzie 
profesjonalne, zewnętrze jury. 
Kto w  nim będzie pracował – 
Magdalena Błaszczyk na ra-
zie nie chce zdradzać. Przyzna-
je jednak, iż ma nadzieję, że dla 
uczestników będzie to miła nie-
spodzianka.

Około godz. 19 ogłoszone 
zostaną wyniki Przeglądu Ze-
społów Ludowych i  Kapel, na 
koniec scena należeć będzie do 
zespołu cygańskiego Bogdan 
Trojanek&Terne Roma. 

Ale Dzień Folkloru to nie tyl-
ko muzyka. W  czasie trwania 
całej imprezy trwać będzie po-
kaz oraz kiermasz rękodzieła. 

Będzie można zakupić, a  cza-
sem też podejrzeć, jak powsta-
ją – hafty, wycinanki, wypalanki 
w drewnie, plecionki z makra-
my, wyroby szydełkowe itp. 
Swój udział zapowiedziała 
spora grupa twórców, głównie 
z okolic Łowicza.

Będą też pyszne potrawy na 
stoiskach gastronomicznych 
Kół Gospodyń Wiejskich – na 
pewno będą obecne koła z Lipki 
i Anielina. Poza nimi będzie też 
typowa festynowa gastronomia. 

Organizatorzy zapowiadają 
stoiska z produktami od lokal-
nych producentów: będzie moż-
na kupić miody, sery, pieczywo, 
soki, przetwory owoce i  wa-
rzywne. Nie będzie alkoholu.

Nie zabraknie strefy animacji 
i zabaw dla dzieci.

Wydarzenie objęte jest patro-
natem Marszałka Województwa 
Łódzkiego Grzegorza Schreibe-
ra, starosty zgierskiego Bogda-
na Jaroty i burmistrza Strykowa 
Witolda Kosmowskiego. � mwk

Głowno | Wakacyjne prace remontowe w szkołach.

Wakacje to czas wolny  
dla uczniów, ale nie dla szkół
Prace konserwacyjne, 
naprawcze 
i instalacyjne mogą 
być wykonywane 
w placówkach 
oświatowych tylko 
pod nieobecność 
uczniów. Idealnym 
okresem są z uwagi 
na to wakacje.

Poszczególne szkoły 
w  Głownie mają już zaplano-
wane prace remontowe. Oto te 
plany.

1. Zespół Szkół nr 1 
w  Głownie. Dyrektor szko-
ły Elżbieta Kołodziej zapowie-
działa, że będą to w  jej pla-

cówce pracowite wakacje. Ma 
w  planach skorzystać z  dofi-
nansowania w  ramach kon-
kursu Pracownia Ekologiczna, 
w kwocie 50 tys. zł, które chce 
przeznaczyć na remont pracow-
ni geograficznej. Oprócz tego 
pracowników gospodarczych 
czeka malowanie pomieszczeń 
administracyjnych, rozbudowy-
wanie ilości miejsc parkingo-
wych, ulepszanie boiska sporto-
wego i remont ogrodzenia.

2. Szkoła Podstawowa nr 
3 im. Tadeusza Kościuszki 
w Głownie również ma w pla-
nach malowanie pomieszczeń, 
tych, które faktyczne tego wy-
magają, w tym malowanie ma-
łej sali gimnastycznej. Placów-
ka wzięła udział w  programie 
skierowanym do szkół podsta-
wowych i  ogólnokształcących 

szkół artystycznych. W zakresie 
programu szkoły otrzymują od 
państwa dofinansowanie na za-
kup wyposażenia technicznego 
koniecznego do rozwoju umie-
jętności praktycznych wśród 
dzieci i młodzieży.

3. Szkoła Podstawowa 
nr 1 im. Józefa Piłsudskiego 
w  Głownie. Adam Kubiak – 
dyrektor szkoły wspomniał, że 
w planach jest kapitalny remont 
sali matematycznej.

4. W  Zespole Szkół Spe-
cjalnych w  Głownie dyrektor 
Maciej Lisowski zaznaczył, że 
szkoła nie dostała pieniędzy na 
remont, więc będą musieli do-
stosować się do budżetu. Dodał, 
że w klasie 1 zespołu klas (4-7) 
będą cyklinować podłogę, poza 
tym skupią się na sprawach bie-
żących. � og

Gmina Dmosin | Radni zgodni

Danuta Supera otrzymała 
absolutorium i wotum zaufania
Na sesji Rady Gminy, 
która odbyła  
30 czerwca, radni 
udzielili wójt Danucie 
Superze wotum zaufania 
oraz absolutorium. Obie 
uchwały zostały podjęte 
jednogłośnie.

Podstawą do uzyskania przez 
wójt wotum zaufania, był ra-
port o  stanie gminy za 2021 
rok, a więc dokument, w któ-
rym wójt podsumowała reali-
zację polityk, programów i stra-
tegii Gminy. Napisanie raportu 
było obowiązkowe, a  sam do-
kument był dostępny do wglądu 
radnych, jak i wszystkich miesz-
kańców.

Zanim podjęto uchwa-
łę w  sprawie wotum zaufania, 

Danuta Supera odniosła się 
do treści raportu. Omówiła go 
dość szczegółowo, powiedzia-
ła, że miniony rok był trudny 
ze względu na pandemię i  że 
w roku 2021 – w porównaniu 
do roku 2020 – w gminie ubyło 
31 mieszkańców.

Przyjęcie absolutorium opar-
te zostało z  kolei na rocznym 
sprawozdaniu z wykonania bu-
dżetu. Wójt przedstawiła spra-
wozdanie, później opinię o nim 
wydała Komisja Rewizyjna (or-
gan wewnętrzny samorządu), 
potem Regionalna Izba Obra-
chunkowa (organ zewnętrzny), 
a  następnie Komisja wystąpiła 
do Rady z wnioskiem, by udzie-
liła ona Danucie Superze abso-
lutorium.

Zarówno opinie RIO, jak 
i  Komisji Rewizyjnej były po-
zytywne.

Plan budżetu Gminy zakła-
dał na początku roku dochody 
w wysokości 21,9 mln zł oraz 
wydatki w kwocie 21,7 mln zł. 
Ostatecznie zrealizowane do-
chody wyniosły 28,4 mln zł 
a wydatki 24,2 mln zł.

Na dochody złożyły się 
przede wszystkim dochody bie-
żące, które wynosiły 25,4 mln 
zł, przy 2,9 mln zł dochodów 
majątkowych. Dochody własne 
Gminy stanowiły 41% wszyst-
kich jej dochodów. Subwencje 
z kolei 22%, a dotacje celowe 
33%. Największą część docho-
dów własnych stanowiły z  ko-
lei podatki od osób fizycznych 
i  podatek od nieruchomości, 
a  także wpływy za odbiór od-
padów komunalnych. Wartość 
majątku Gminy wynosiła na ko-
niec grudnia minionego roku 63 
mln zł. � sm

REKLAMA

Głowno | 

Kiedy powstanie Głowno 
Północne?

dokończenie ze str. 1
Burmistrz w  rozmowie 

z  Wieściami zwracał jednak 
uwagę na ukształtowanie terenu, 
a na przejeździe w ciągu ul. Bie-
lawskiej tory przebiegają dołem, 
więc realizacja takiego byłaby 
trudniejsza. Teren przy Wiej-
skiej jest równy i płaski, więc to 
miejsce wydaje się bardziej od-
powiednie pod kątem takiej in-
westycji. O lokalizację zapyta-
liśmy również w  PKP Polskie 
Linie Kolejowe S.A. Rafał Wil-
gusiak z Zespołu Prasowego tej 
spółki. Wyjaśniał on nam, że in-
westor zakłada zlokalizowanie 
przystanku na ulicy Wiejskiej. 
– Nowy peron zapewni podróż-
nym wygodne wsiadanie i wy-
siadanie z pociągów. Na obiek-
cie zamontowane zostaną wiaty 
i  ławki. Będą tablice z  czytel-
nym oznakowaniem i  gabloty 
informacyjne z rozkładami jaz-
dy. Peron zostanie dostosowany 

do potrzeb osób o  ograniczo-
nych możliwościach porusza-
nia się – czego dotąd nie miała 
stacja PKP Głowno, na której 
trwają obecnie prace, również 
w  tym zakresie. Szczegółowy 
zakres i wartość inwestycji zo-
staną określone na etapie wyła-
niania wykonawcy w przetargu 
– pisze o inwestycji. Zapowiada 
też, że ma być ona realizowana 
na latach 2024-2025.

Dodaje, że głównym celem 
programu przystankowego jest 
zwiększenie dostępu lokalnych 
społeczności do transportu ko-
lejowego. Realizacja programu 
pochłonie 1 mld zł. � mwk

Nowy peron zapewni 
podróżnym wygodne 
wsiadanie i wysiadanie 
z pociągów.
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Głowno | Patrycja Krzeszewska wróciła z Gdynia Open 2022!

Pierwszy kontakt  
z Teatrem Muzycznym
Finalistka konkursu 
wokalnego The 
Golden Voice tym 
razem poszła o krok 
dalej, uczestnicząc 
w Międzynarodowym 
Konkursie Piosenki 
Dziecięcej 
i Młodzieżowej  
– Gdynia Open. 

Festiwal trwał 7 dni (27.06-
03.07.2022 r.). Zgłoszenia oraz 
eliminacje do konkursu prze-
biegały online, z 700 osób wy-
łoniono 400. Każdy uczestnik 
miał wyznaczony dzień przesłu-
chania, które trwały od wtorku 
do piątku (w zależności od kate-
gorii wiekowej). Soliści i duety: 
od 3 do 10 lat, od 11 do 13 lat, 
od 14 do 17 lat, od 18 wzwyż.

Patrycja Krzeszewska 
z  Głowna to 15-letnia uczest-
niczka festiwalu Gdynia Open. 

Chociaż nie udało się jej wrócić 
z nagrodą i wystąpić na koncer-
cie finałowym, to jest bardzo za-
dowolona i cieszy się, że miała 
możliwość poznać nowych lu-
dzi i  sławnych jurorów, m.in. 
Katarzynę Cerekwicką czy Łu-
kasza Zagrobelnego. – Cieszę 
się, że mogłam uczestniczyć 
w  festiwalu, który różnił się  
od innych lokalnych. Było to 
niesamowite doświadczenie!  
– mówi.

Kategoria wiekowa Patrycji 
miała przesłuchania w  czwar-
tek w gdyńskiej szkole muzycz-
nej. Zaśpiewała „Warrior” Demi 
Lovato. Uczestników przygoto-
wywała Agnieszka Szydłowska 
z Teatru Muzycznego w Gdyni, 

prowadząc z młodzieżą warsz-
taty wokalne.

W sobotę odbył się piknik 
integracyjny na plaży, podczas 
którego ogłoszono finalistów, 
którzy mogli się zaprezentować 
na niedzielnym koncercie galo-
wym.

W rozmowie z  instruktor-
ką wokalną Moniką Sicińską, 
która szkoli Patrycję, wiemy, 
iż poziom festiwalu był bar-
dzo wysoki. Dodała, że wiel-
kim sukcesem jest sam fakt,  
że jej podopieczna wzięła 
w nim udział.

Nabywanie doświadczenia 
jest ogromnie ważne, a Patrycja 
nie odpuszcza. Oby tak dalej!  
� og

Patrycja Krzeszewska – uczennica I LO w Głownie.
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Gmina Stryków | zachęta dla prymusów

Dla kogo stypendia burmistrza?
W dniu 30 czerwca, na sesji Rady Miejskiej, 
radni podjęli nową uchwałę w sprawie ustalenia 
szczegółowych warunków udzielania pomocy 
dzieciom i młodzieży w formie stypendium 
Burmistrza Strykowa. Nowe zasady będą 
obowiązywać od 1 września.

O stypendia będą mogli sta-
rać się uczniowie klas IV-VII, 
jak i  absolwenci klas podsta-
wowych – a więc do niedawna 
ósmoklasiści – a także ucznio-
wie i absolwenci szkół ponad-
podstawowych. Rzecz jasna, 
uczniowie placówek znajdują-
cych się na terenie Gminy Stry-
ków.

Jeżeli chodzi o uczniów klas 
IV-VII, to stypendia będą mogły 
zostać przyznane, gdy spełnione 
zostanie jedno z następujących 
kryteriów:

�� średnia w  wysokości 5,5 
lub powyżej,

�� średnia w  wysokości 4,5 
lub powyżej oraz bycie laure-
atem lub finalistą czy osobą 

wyróżnioną na olimpiadzie or-
ganizowanej na podstawie roz-
porządzenia Ministra Edukacji 
Narodowej i Sportu.

Absolwentom klas ósmych 
stypendia będą mogły być przy-
znawane z  tych samych przy-
czyn, plus gdy uczeń uzyska 
90% lub więcej z każdej części 
egzaminu ósmoklasisty.

Jeśli chodzi z kolei o uczniów 
szkół ponadpodstawowych, to 
stypendia będą skierowane do 
osób, które uzyskały średnią 
w  wysokości 5,0 lub wyższą, 
albo uzyskały średnią w wyso-
kości 4,4 lub wyższą i były lau-
reatem lub finalistą czy osobą 
wyróżnioną na olimpiadzie or-
ganizowanej na podstawie roz-

porządzenia Ministra Edukacji 
Narodowej i Sportu, bądź uzy-
skały wynik co najmniej 90% 
z  każdej części egzaminu ma-
turalnego.

Ogólnie mówiąc, stypendia 
będą przyznawane na wniosek 
dyrektorów szkół, rodziców 
oraz pełnoletnich absolwen-
tów szkół ponadpodstawowych. 
Można je będzie składać do 31 
lipca danego roku w  Urzędzie 
Miejskim.

O przyznaniu lub nieprzyzna-
niu stypendium – przy pomo-
cy Wydziału Edukacji, Kultu-
ry i Sportu – będzie decydował 
burmistrz.

Stypendia będą przyznawa-
ne w  formie świadczenia pie-
niężnego na okres 10 miesięcy,  
tj. od września do czerwca.

Stypendia nie będą mogły 
być niższe niż 100 zł miesięcz-
nie, przy czym nie będą też mo-
gły przekroczyć sumy 2 000 zł 
w ciągu roku.

Sebastian Michalak

REKLAMA

– Cieszę się, że 
mogłam uczestniczyć 
w festiwalu, który 
różnił się od innych 
lokalnych. Było 
to niesamowite 
doświadczenie!

Gmina Głowno | Polski Ład – co z inwestycjami?

Wykonawcy składali bardzo drogie 
oferty. Czy to się zmieni?

dokończenie ze str. 1

Oryginalny termin startu 
przetargów ustalono na 6 mie-
sięcy od otrzymania prome-
sy wstępnej. Na szczęście dla 
Gminy Głowno został on prze-
dłużony. Do zmiany doszło pod 
koniec kwietnia, gdy rząd przy-
jął w  tej sprawie odpowiednią 
uchwałę. Tym samym wszyst-
kie Jednostki Samorządu Te-

rytorialnego, które otrzyma-
ły dofinansowanie z  pierwszej 
edycji Programu Inwestycji 
Strategicznych, mogą ogłaszać 
swoje postępowania zakupowe  
do 18 sierpnia.

Następne przetargi na budo-
wę stadionu i modernizację sta-
cji uzdatniania wody będą ogło-
szone w lipcu.

Tymczasem 15 czerwca 
ogłoszony został drugi prze-

targ na budowę żłobka. Okres 
składania ofert minął 4 lipca. 
Złożyło je 5 firm. Najtańszą,  
na kwotę 2,7 mln zł, złożyła 
firma z  Sochaczewa. Na razie 
gmina nie rozstrzygnęła prze-
targu. Czy dołoży do zadania 
kolejne 700 tys. zł? Czy rozpi-
sze zamówienie po raz kolejny? 
Czy zrezygnuje z budowy żłob-
ka? Dowiemy się już wkrótce…

Sebastian Michalak
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Raport | Plusy i minusy pracy zdalnej

Praca na etacie we własnych 
czterech ścianach
Według Elona Muska, praca zdalna 
rozleniwia. Ten system funkcjonował 
na świecie, w tym również w Polsce, w ciągu 
ubiegłych dwóch lat. Musk twierdzi, że tylko 
praca biurowa na miejscu jest coś warta, 
każdy inna to zwykłe udawanie. 
Dał alternatywę swym pracownikom 
– 40 godzin pracy w tygodniu na miejscu, 
albo do widzenia.

Czy tak jest rzeczywiście, 
jak to oceniają pracownicy, ale 
też i  pracodawcy? Spytaliśmy 
wybrane osoby, starając się za-
chować szeroki przekrój � rm 
i instytucji.

Zdaniem 
pracowników
Agnieszka, pracownik duże-

go biura rachunkowego: – Na 
początku spodobał mi się po-
mysł pracy z domu. Będę mo-
gła zjeść śniadanie przy kompu-
terze, usiądę w piżamie. Potem 
jednak pomyślałam, że to nie 
tak, że muszę się ubrać i działać, 
jakbym była w pracy na miej-
scu. Nie przewidziałam też, że 
moje dziecko będzie miało zdal-
ną naukę. Mój laptop, komputer 
dla dziecka. I co chwila: mamo, 
pomóż, mamo, rozłączyło się 
itd. To już wolę do pracy.

Joanna, zakład wodociągów: 
– Praca zdalna w księgowości? 
No cóż... Niezbyt mi się to po-
doba. Idę do pracy, jestem tam 
i pracuję. Potem wracam i nie 
zamieniam własnego azylu 
w biuro.

Karol, informatyk w UM: – 
Nie da się na moim stanowisku 
pracować zdalnie. Oczywiście 
mogę mieć zdalny dostęp do � r-
mowych urządzeń, ale to nie to.

Anna i  Krzysztof, nauczy-
ciele w wiejskiej szkole: – Nie 
wszystkie dzieci mają u  nas 
komputery. Niby szkoła mogła 
dać laptopa, ale zaraz zaczynały 
się problemy. A jeszcze jak było 
2-3 dzieci w jednym domu? Kto 
miał im pomóc? Rodzice gdzieś 
w gospodarstwie, dzieci się kłó-
cą i wcale nie pracują.

Mariola, pracownik instytucji 
kultury: – W domu mam kiep-
ski internet, nie mam też takie-
go oprogramowania, na  któ-
rym pracuję w biurze. Mieliśmy 
pracę zdalną, a i tak musiałam 
przyjeżdżać do � rmy. Taka pra-
ca to raczej dla tych, którzy się 
nie przepracowują. No fakt, mo-
głam wstawać pół godziny póź-
niej.

Kuba, uczeń VIII klasy: – Ja 
się ucieszyłem, że nie będę mu-
siał chodzić do szkoły. Wstawa-
łem 40 minut później i do kom-
putera siadałem w  piżamie. 
Śniadanie też jadłem przy lek-
cjach. Trochę słuchałem, a tro-
chę grałem. Gadałem też z ko-
legami w  internecie. Ale nie 
wolno było wychodzić, ani się 
spotykać z  innymi dziećmi. 
W końcu powiedziałem mamie, 
że chcę już do szkoły.

Zdaniem 
pracodawców
Urząd Miasta Łowicz, sekre-

tarz Maria Więckowska: – Praca 
zdalna nie sprawdza się na każ-
dym stanowisku. Pełnimy rolę 

służebną wobec społeczeństwa, 
więc często konieczne są kon-
takty face to face. Tam, gdzie 
było to możliwe, oczywiście 
bez szkody dla petenta, dostar-
czaliśmy łącze internetowe mię-
dzy biurem a prywatnym kom-
puterem pracownika. Na ogół 
było to bardzo dobrym rozwią-
zaniem.

Łowicki Ośrodek Kultury, 
dyrektor Maciej Malangiewicz, 
stwierdził, że „praca zdalna była 
nauką na błędach, ale coś trzeba 
było robić, żeby dzieciaki się nie 
nudziły”. Dla dorosłych też były 
potrzebne działania. – Najbar-

dziej jesteśmy dumni z  nasze-
go przedsięwzięcia – platformy 
mojekino.pl. Dzięki współpra-
cy z  różnymi kinami, daliśmy 
możliwość oglądania � lmów 
z własnej kanapy. Minęły dwa 
lata, platforma się przyjęła. Lu-
dzie nie mogli siedzieć tylko 
w domach.

Zdaniem naszego rozmówcy, 
jest też jeszcze jedna ciekawa 
inicjatywa – wieczór autorski 
online, chyba pierwszy w regio-
nie. – Ponieważ nie mogliśmy 
spotkać się face to face, to przy-
najmniej tak można to było zor-
ganizować.

Starostwo pracowało 
na dwie zmiany
Starostwo Powiatowe w Ło-

wiczu, wicestarosta Piotr Mal-
czyk: – Wprowadziliśmy u nas 
system dwuzmianowy. Nie 
każdy wydział dysponuje moż-
liwościami, żeby wprowadzić 
pracę zdalną. Choćby geode-
zja i kartogra� a czy urbanisty-
ka – serwery nie mają takich 
mocy przesyłowych, by dało 
się pracować zdalnie na  ma-
pach i  innych dokumentach. 
Dwuzmianowość może też 
nie była idealnym rozwiąza-
niem, bo stanowiła utrudnie-

nie dla pracowników, szcze-
gólnie tych z  dziećmi. Tak 
więc administracja pracowała 
stacjonarnie.

Jesteśmy organem nadrzęd-
nym dla części szkół. Zgodnie 
z  zarządzeniem, wprowadzo-
na została nauka hybrydowa. 
Część nauczycieli i tak przycho-
dziła do szkoły, bo tu spokojnie 
mogła prowadzić zdalne lek-
cje. W domu, wiadomo, różnie 
z tym spokojem bywa.

Ach to zdalne 
leczenie...
Dużo mówiło się również 

o pracy zdalnej lekarzy w róż-
nych placówkach zdrowia. 
Ja mogę powiedzieć o naszych, 
nad innymi placówkami podsta-
wowej opieki zdrowotnej czuwa 
ministerstwo.

Łowicki szpital pracował 
w  zasadzie normalnie, nie li-
cząc skrajnych sytuacji. Pacjen-
ci byli przyjmowani, ale wiele 
zabiegów czy operacji, tzw. pla-
nowych, trzeba było przekładać. 
A to odbiło się na zdrowiu pa-
cjentów.

To, że większość przychod-
ni pracowała zdalnie, czyli le-
karz tylko rozmawiał telefonicz-
nie z pacjentem, Nocna Pomoc 
Lekarska przechodziła istne ob-
lężenie. Bo lekarz był � zycznie 
dostępny.

Otworzyliśmy też nasz POZ 
w Sobocie, gm. Bielawy. Tam 
pomoc lekarską cały czas moż-
na było uzyskać na miejscu.

Szkoła Podstawowa w Kap-
turach i  Brzozowie, nauczy-
cielka Magdalena Kędzierska: 
– Nauka zdalna nie jest naj-
lepszą metodą przekazywa-
nia dzieciom wiedzy. Są oczy-
wiście tacy uczniowie, którzy 
faktycznie są aktywni podczas 
takich lekcji. Uczciwie siedzą 
przed komputerem. Ale wielu 
tylko melduje swą obecność, 
a  potem kompletnie nie wie-
dza o co chodzi. Jedzą, chodzą 
po domu, grają. Poza tym mó-
wimy, że dzieci za dużo czasu 
spędzają przed komputerami 
czy z telefonem w dłoni. A tu 
dołożyliśmy im jeszcze kilka 
godzin.

Większość � rm nie mia-
ła w ogóle opcji pracy zdalnej, 
ze względu na charakter swojej 
działalności. 

REKLAMA

MONIKA 
GADZIŃSKA 

monika.gadzinska@lowiczanin.info
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Punkt zapalny
Zduny | Dziwna sytuacja na sesji absolutoryjnej

Mieszkańcy nie dopuszczeni do debaty. 
Policja wezwana do urzędu
Wójt gminy Zduny Krzysztof Skowroński 
większością głosów otrzymał wotum zaufania 
oraz absolutorium za wykonanie budżetu 
w 2021 roku podczas sesji Rady Gminy 
Zduny, która odbył się 30 czerwca. Nie obyło 
się jednak bez zgrzytów.

Powodów do satysfakcji sa-
morządowcom z gminy Zduny 
nie brakuje, ponieważ w ubie-
głym roku gmina pozyskała do-
tacji na łączną kwotę 17,5 mln 
zł. Pozyskane pieniądze na ten 
i przyszły rok sprawiły również, 
że choć w budżecie gminy był 
planowany de� cyt w  wysoko-
ści 2,6 mln zł, to rok zamknięto 
nadwyżką rzędu 4 mln zł. To są 
wyniki nigdy wcześniej, za po-
przednich władz, nie osiągane.

Największe inwestycje to re-
mont dróg asfaltowych w Rzą-
śnie, Bąkowie, przebudowa dróg 
dojazdowych do pól w Wiskie-
nicy Dolnej i  Zalesiu, przebu-
dowa boiska przy Szkole Pod-
stawowej w Nowych Zdunach, 
budowa wielofunkcyjnego bo-
iska przy szkole w  Bąkowie 
Górnym, zakup fabrycznie no-
wego samochodu dla OSP Zdu-
ny, a  także termomodernizacja 
strażnic OSP w Zdunach, Zła-
kowie Kościelnym, Wiskienicy 
Dolnej i Wiskienicy Górnej. 

Z innych przedsięwzięć gmi-
na może się pochwalić zorga-
nizowaniem bardzo ciekawej 
imprezy kulturalno-folklory-
stycznej Łowickie Folk(l)ove 

czy pielęgnowaniem pamięci 
swoich bohaterów – ponieważ 
ustanowiono tytuł Honorowy 
Obywatel Gminy Zduny i nada-
no go pośmiertnie Krystynie 
Idzikowskiej, w  100. rocznicę 
jej urodzin.

Radni będący w  koalicji 
z  wójtem, Marek Sokół i  Łu-
kasz Jankowski, zabierając głos 
podkreślali zasługi Krzysz-
tofa Skowrońskiego, pewne 
uwagi miał Józef Warzywoda, 
przewodniczący Komisji Rewi-
zyjnej. 

Ostatecznie zarówno w spra-
wie wotum zaufania, jak 
w  sprawie absolutorium wój-
ta, otrzymał 12 głosów za, 
1 wstrzymujący (Józefa Warzy-
wody), ponieważ w sesji uczest-
niczyło 13 radnych. Nieobecni 
byli Adam Grzegory i  Witold 
Jabłoński.

Kto jest 
mieszkańcem gminy, 
a kto nim nie jest
Wspomniana w tytule dziw-

na sytuacja wyniknęła w  mo-
mencie gdy rada rozpocząć mia-
ła debatę w  sprawie „Raportu 
o stanie gminy Zduny w 2021 
roku”. Przewodniczący Rady 
Gminy Wiesław Dałek poin-
formował obecnych, że przed 
sesją otrzymał pismo z  Biura 
Rady, które odczytał. Wynikało 

z niego, że 27 czerwca do Biu-
ra Rady Gminy Zduny wpłynę-
ły cztery zgłoszenia dotyczące 
zamiaru wzięcia udziału w de-
bacie. Ze wstępnej wery� kacji 
zgłoszenia wynikało, że pierw-
sza osoba – pani Agnieszka B. 
– nie � gurowała w  rejestrach 
prowadzonych przez Urząd 
Gminy – meldunkowym, wy-
borców, podatkowym, opłat za 
wodę i  za śmieci, nie posiada 
na terenie gminy żadnej nieru-
chomości. To doprowadziło do 
wniosku, że Agnieszka B. nie 
jest mieszkanką gminy Zduny, 
więc jej zgłoszenie nie spełnia 
wymogów określonych w usta-
wie o samorządzie gminnym. 

Ze wstępnej analizy zgłoszeń 
Henryka S., Roberta R. oraz Ja-
nusza D. wynikało, że wśród ze-
branych przez nich 20 podpisów 
poparcia, wymaganych do wzię-
cia udziału w  debacie, � guru-
je Agnieszka B., która nie jest 
mieszkanką gminy Zduny, więc 
te trzy wnioski również nie speł-
niły wymagań formalnych doty-
czących liczby podpisów.

– Dzisiaj to pismo otrzy-
małem i  chciałem się wię-
cej dowiedzieć o  szczegółach 
i  bardzo proszę pana mece-
nasa o  wyjaśnienie – powie-
dział przewodniczący i  oddał 
głos prawnikowi. Ten wyjaśnił, 
że faktycznie ustawa przewiduje 
udział mieszkańców w debacie 
nad stanem gminy, ale nie de� -
niuje pojęcia mieszkańca (po-
dobnie jak żaden inny przepis 
procedury administracyjnej), 
więc odsyła się zwykle do ogól-
nych przepisów kodeksu cywil-
nego w tej sprawie. W kodeksie 
tym jest artykuł, który mówi, że 

miejscem zamieszkania osoby 
jest to, w którym ona przebywa 
z zamiarem stałego pobytu. – To 
jest de� nicja mieszkańca – mó-
wił prawnik. Jak mówił dalej, 
z informacji, jakie posiada gmi-
na, wynika, że nie zachodzi ża-
den z elementów, na podstawie 
którego można byłoby ustalić, 
że pani Agnieszka B. jest miesz-
kańcem gminy, więc nie może 
wziąć udziału w debacie. Dodał 
też, że w piśmie nie jest wspo-
mniane jeszcze o  tym, że ko-
bieta prowadzi korespondencję 
z  Urzędem Gminy w  różnych 
sprawach i w każdej z nich po-
daje łódzki adres zamieszkania. 

Poza tym, po anulowaniu 
podpisu tej osoby każdy z chęt-
nych do wzięcia udziału w de-
bacie miał tylko 19 głosów po-
parcia, a trzeba mieć minimum 

20. W opinii prawnika wszyst-
kie te osoby również nie spełni-
ły formalnego wymogu do tego, 
aby wziąć udział w  debacie. 
Na sali obecny był jeden z nich 
– Henryk S.

Prawnik przeczytał przepi-
sy, które określają procedurę 
związaną z  udziałem w  deba-
cie, gdzie mowa jest o  liczbie 
głosów poparcia i choć nie ma 
w niej mowy o tym, że mają to 
być mieszkańcy, to wynika to 
z  innych przepisów. Mieszka-
niec miał inne zdanie, uważał, 
że to nadinterpretacja przepi-
sów, bo jeśli jest mowa o oso-
bach, to nie muszą być miesz-
kańcami gmin.

Mecenas 
odpowiada 
mieszkańcowi 
atakiem
Pan S. wdał się z  dysku-

sję z  prawnikiem. Powiedział, 
że ten pozwala na inne działania 
– w  ocenie mieszkańca – nie-
zgodne z prawem, na które me-
cenas nie reaguje. 

Prawnik również zaata-
kował Henryka S., mówiąc: 
– Gdybyśmy byli złośliwi, za-
stanawialibyśmy się czy pan 
spełnia wymóg formalny bycia 
mieszkańcem – oznajmił. Po-
tem oświadczył, że... na pose-
sji, gdzie mieszka Henryk S., 
płaci za śmieci tylko jedna oso-
ba, a stosowną deklarację złoży-
ła żona pana Henryka. – Więc 
bądźmy w porządku od począt-
ku do samego końca – powie-
dział do mieszkańca.

Ten nie odpuszczał i wymie-
nił gminną działkę, która mia-
ła być sprzedana bez przetargu, 

mówił, że to, co działo się na 
ostatniej sesji, w sprawie skarb-
nik, jest żenujące. Przypomniał, 
że jeden radny pytał, dlaczego 
w  gminie co chwilę odwołu-
je się skarbnika: Co to znaczy, 
że kolejne osoby nie spełniają 
oczekiwań? Ludzie! To są na-
sze pieniądze! – mówił zdener-
wowany.

Ostateczna decyzja, czy do-
puścić go do udziału w  deba-
cie, należała jednak do prze-
wodniczącego. Wiesław 
Dałek oświadczył, że on uważa, 
iż wymóg 20 podpisów działa 
w dwie strony, więc on nie może 
obecnego na sali mieszkańca 
dopuścić do udziału w debacie, 
aby ktoś jemu z kolei mu nie za-
rzucił, że choć mieszkaniec nie 
spełniał wymogów, to został do-
puszczony. 

Pan Henryk zapytał jeszcze 
raz czy zostanie dopuszczony 
do głosu. Ostatecznie jednak 
salę obrad opuścił. 

Jak się dowiedzieliśmy, Hen-
ryk S. zdzwonił na policję, któ-
ra przybyła do Urzędu Gminy 
w  Zdunach jeszcze w  czasie 
sesji. Funkcjonariusze jed-
nak nie weszli na salę obrad. 
Już po zakończeniu sesji py-
tali przewodniczącego czy to 
prawda, że kazał mieszkańcowi 
opuścić salę obrad. Ten wyja-
śnił, że chodziło o zabranie gło-
su w  debacie o  stanie gminy, 
do którego nie spełnił wyma-
gań formalnych. Wiesław Da-
łek wyjaśnił, że mieszkaniec 
miał prawo na sesji pozostać, 
a  głos mógł mieć udzielony 
w  „sprawach różnych”. Nie 
skorzystał z  takiej możliwo-
ści. 
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Wiesław Dałek 
oświadczył, że on 
uważa, iż wymóg 
20 podpisów działa 
w dwie strony, więc on 
nie może obecnego 
na sali mieszkańca 
dopuścić do udziału 
w debacie, aby ktoś 
jemu z kolei mu nie 
zarzucił, że choć 
mieszkaniec nie 
spełniał wymogów, to 
został dopuszczony. 
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Łowicz | Saul Dreier odwiedził nasze miasto. Są plany, aby przyjechał z koncertem

97 lat i wielka pasja życia, w rozwijaniu 
której pomaga łowiczanka
Saul Dreier urodził się 29 kwietnia 1925 r. w Krakowie, w mieszanej rodzinie żydowskiej. 
W czasie okupacji stracił rodzinę, przeżył trzy obozy koncentracyjne: Kraków – Płaszów, 
Mauthausen i Fabrykę Schindlera. Jak dzisiaj mówi, w przetrwaniu pomogła mu muzyka. 
97-letni niezwykły człowiek, z niezwykłą historią, odwiedził niedawno Łowicz.  
Zresztą nie po raz pierwszy. A wszystko za sprawą łowiczanki Justyny Kołaczek.

Saul, mieszkający na  co 
dzień w  Stanach Zjednoczo-
nych na  Florydzie, gdzie wy-
jechał po wojnie, 30 czerw-
ca odwiedził Łowicz – miasto 
do którego – jak sam mówi – 
ma wielki sentyment. Był już 
tu kilka razy, tym razem został 
przywitany przez burmistrza 
Krzysztofa Kalińskiego. – Jak tu 
przyjeżdżam, oddycham innym 
powietrzem – mówił. Szczegól-
nie ukochał sobie łowicką bazy-
likę katedralną, którą koniecznie 
chciał odwiedzić. Pierwszy raz 
w Łowiczu był kilka lat temu, 
akurat trafił na  odsłonięcie 
Gwiozd Łowickich na  Starym 
Rynku i  poznał wówczas bur-
mistrza. Tak wtedy, jak i teraz, 
przyjechał za sprawą młodej ło-
wiczanki, z którą współpracuje. 

Never again
„Nigdy więcej” – te sło-

wa miały dla Saula ogromne 
znaczenie w  niesieniu pokoju 
na świecie. W wieku 89 lat na-
uczył się grać na perkusji, zakła-
dając wraz z grającym na akor-
deonie przyjacielem Reuwenem 
Sosnowiczem „Rubym” ze-
spół Holocaust Survivor Band 
– Ocaleni z Holocaustu. Zaczę-
li występować w Stanach. Nato-
miast w  Polsce pierwszy kon-
cert zagrali w 2016 r. na placu 
Grzybowskim w  Warszawie 
w  towarzystwie Muńka Stasz-
czyka. Stamtąd pojechali do 
Krakowa. Niedawno, 27 czerw-
ca, wystąpili w Grodzisku Ma-
zowieckim, na koncercie z oka-
zji 500. rocznicy nadania praw 
miejskich. To ważne miejsce 
na  taki występ, ponieważ wła-
śnie w  tym mieście było duże 
skupisko ludności żydowskiej.

Przeżył – bo grał
– Muzyka daje mi wszystko 

– podkreśla Saul Dreier. Uwa-
ża też, że przeżył dzięki muzy-
ce. W obozie w  Mauthausen 
wybijał rytm przy użyciu łyżek,  
ale też śpiewał. Jak sam twier-
dzi, przetrwał też dlatego, że ni-
gdy nie tracił nadziei.

– Przedtem nigdy nie grałem, 
zgłosiłem się do gry na bębnach 
i  w ten sposób nieśliśmy roz-
rywkę, zakładając w Mauthau-
sen wraz z  innymi więźniami 
chór męski – wspomina.

– Bez muzyki ja bym tu dziś 
nie siedział – jest to mantra, któ-
rą powtarza. – Przez następne 
67 lat nie dotykałem żadnych 
bębnów – powiedział w  cza-
sie spotkania w Łowiczu. Saul 
opowiedział nam jeszcze jedną 
wzruszającą historię, o tym jak 
przeżył. Ale opowiadał ją już 
nie raz. Zapis tej historii dostęp-
ny jest na YouTube. Jest to hi-
storia z obozu w Mauthausen, 
w którym przetrwał do momen-
tu wkroczenia wojsk amerykań-
skich. 

Za dobrą pracę był tam nagra-
dzany papierosami. – Mój kapo 
w obozie dowiedział się, że je 
dostaję, powiedział, że jak przy-
niesiesz papierosy, to będziesz 
żył. Jak nie przyniesiesz – to nie 
przeżyjesz. Do dziś nie wiem 
jakiej narodowości był, czy Ży-
dem, czy Polakiem. Przez parę 
tygodni, co piątek, przynosi-
łem jemu papierosy – wspomi-
na wydarzenia sprzed lat. Na 
wspomnianym nagraniu wspo-
mina, że przynosił je do miesz-
kania kapo. Tamten jednak ni-
gdy go nie wpuszczał do środka. 

Któregoś dnia padał ulew-
ny deszcz, Saul był cały mokry, 

więc schował papierosy i  nie 
chciał ich wyjmować, żeby nie 
zmokły na  deszczu. Kapo po-
zwolił mu wejść do środka, za-
pytał, czy może się wysuszyć, 
o  dziwo pozwolił. W  jego 
mieszkaniu zobaczył na ścianie 
żydowski róg (szofar). – On się 
mnie pyta: „Co się tak patrzysz 
na to?” Ja mu odpowiedziałem: 
„Ja wiem co to jest, jestem Ży-
dem”. Bo warto dodać, że szo-
far to instrument o charakterze 
liturgicznym, używany w  ob-
rządku żydowskim w konkret-
nych sytuacjach. 

Ten szofar  
uratuje ludzi
Saul opowiedział, co potem 

się stało: – Kapo powiedział: 
„Ten róg uratuje ludzi”. Pomy-
ślałem: co on gada? Trzy dni 
później (gdy już blisko byli ame-
rykańscy żołnierze – przyp. red) 
obóz bombardowali, dużo osób 
zginęło i byłem ranny. W obo-
zie utworzyli drugi obóz (trafili 
do niego również byli powstań-
cy warszawscy – przyp. red.), 
mnie tam wrzucili do środka,  
bo byłem ranny, a tam nas gło-
dzono. To była była umieralnia.

Wtedy nasz bohater również 
nie tracił nadziei, tylko stał przy 
ogrodzeniu i zastanawiał się, jak 
stamtąd uciec. „Jego” kapo za-
uważył go i kazał innemu, żeby 
go wypuścić. Potem kazał iść do 
baraku, dostarczył mu jedzenie 
i go uratował. Ale to nie koniec 
tej niezwykłej historii. Koniec 
wojny był nieuchronny i niektó-
rzy Niemcy zdawali sobie z tego 
sprawę, kilku z  nich uciekło, 
udało się też uciec pewnej gru-
pie więźniów. Komendant obo-
zu miał się wściec i postanowił 
zrobić zbiórkę, po której wszyst-
kich więźniów, barak po baraku, 
wyprowadzono do jaskini, która 
znajdowała się w  górze, około 
mili – dwóch od obozu. W ja-
skini tej Niemcy przechowy-
wali amunicję i dopiero po cza-
sie (po tych wydarzeniach) Saul 
zrozumiał, że zostali tam zapro-
wadzenia na śmierć. Wtedy jed-
nak, gdy do jaskini docierały 
kolejne grupy więźniów, część 
było w środku, a część jeszcze 
na zewnątrz, wybuchała panika. 
Zaczęto strzelać do ludzi. Wte-
dy okazało się, że wspomnia-
ny wcześniej kapo ma ze sobą 
żydowski róg. Dał go Saulowi, 
żeby zaczął nim trąbić. On nie 
umiał, więc dał koledze. Tam-
ten zaczął dąć, dając innym sy-
gnał do ucieczki. Ile osób uda-
ło się w  tej sposób uratować, 
dokładnie nie wiadomo. Góra 
z  jaskinią została przez Niem-
ców wysadzona. Saul był ran-
ny i  nie wiedział, co ze sobą 
począć, więc wrócił do obozu,  
do którego właśnie wjechali 
Amerykanie.

Saul’s Generation 
Foundation
Saul Dreier wraz z  pocho-

dzącą z Wyborowa Justyną Ko-
łaczek przed rokiem założyli 
Saul’s Generation Foundation. 
Co ciekawe, zostala ona zareje-
strowana właśnie w  Łowiczu. 
Oboje traktują to jako misję, 
której celem jest łączenie po-
koleń oraz dotarcie do młodych 
osób poprzez opowiadanie hi-
storii życia Saula. 97-latek chce 
pokazać, że w jego wieku rów-
nież można spełniać marzenia, 
zachować przy tym radość życia 
i mieć niesamowitą energię. Jest 
niezwykle aktywny, sam po-

dróżuje, lata samolotem i dzie-
li się sobą z ludźmi, a on sam 
w  sobie jest niezwykła lekcją 
historii.

Saul mówi o  Justynie Ko-
łaczek: – Nie byłoby mnie tu. 
Młoda kobieta, urodzona w Ło-
dzi (która czuje się łowiczan-
ką), uczęszczała do pijarskiego 
gimnazjum, następnie do II LO 
w Łowiczu. Tańczyła w  zespo-
łach pieśni i tańca Koderki i Bli-
chowiacy. 

Wyjechała na studia do War-
szawy, pracowała w  korpora-
cjach i dwóch fundacjach. Kilka 
lat temu wyjechała do Stanów 
Zjednoczonych, aby podszkolić 
język angielski. Los tak chciał, 
że w  2017 roku poznała Sau-
la osobiście, choć nie całkiem 
przypadkiem, bo dowiedzia-
ła się wcześniej, że jest ktoś 
taki i go znalazła, a on odebrał 
ją z lotniska i przyjął w swoim 
domu. Ale dopiero rozmowa 
z nim była dla niej inspiracją do 
dalszej działalności, wtedy jesz-
cze nie ujętej w ramach funda-
cji. Ale miała już doświadczenie 
wyniesione z  innych fundacji. 
Historia Saula i  jej pomysło-
wość, siła i  energia, zaowoco-

wały różnymi działaniami, któ-
rych celem jet propagowanie 
pokoju. 

– Gdyby nie ja, Saul by nie 
podróżował i nie trafił do Łowi-
cza – mówi pani Justyna, przy-
znając. Bo ona organizuje jego 
wyjazdy, koncerty, nagrywanie 
wideoklipów, ponieważ uważa, 
że całe jego życie to jest niesa-
mowita historia, którą powinno 
poznać jak najwięcej osób. Nie 
jest to jedyna jej praca, ale mi-
sja, którą wykonuje w wolnym 
czasie, a wyjazdy odbywają się  
w czasie jej urlopu. I dzięki niej 
trafił on do Łowicza, wcześniej 
po prostu odwiedził ją, jej rodzi-
ców. Teraz przyjechał z wizytą 
trochę bardziej oficjalną. Chciał 
to zrobić dla pani Justyny, żeby 
docenić miasto, z  którym jest 
związana. 

Można pomóc nawet 
młodym ludziom
Działalność ta, nieco zakłó-

cona przez epidemię, ma wie-
le zaskakujących aspektów. Jak 
mówi Justyna Kołaczek, Saul 
bardzo lubi młodych ludzi, więc 
chętnie i często się z nimi spoty-
ka. � str. 19

Justyna Kołaczek, Saul Dreier i burmistrz miasta Krzysztof 
Kaliński podczas odwiedzin Saula w Łowiczu.
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93. urodziny Saula w Muzeum Polin w Warszawie.  
Od lewej Muniek Staszczyk.
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RZUT OKIEM | BEZ TŁUMÓW

Od 8 do 10 lipca na łowickim Nowym Rynku pierwszy raz od 
wielu lat zagościł kilkudniowy jarmark. Impreza nie przyciągnęła 
tłumów, po części ze względu na kiepską pogodę. Jednak opinie 
w sprawie tego wydarzenia dzielą lokalną społeczność – jedni 
uważają, że jest to świetna inicjatywa, drudzy, że jarmark, nie dość, 
że był skromny, to oferta na stoiskach była droga. dd

Aktualności

Sanniki | Wielki festyn rodzinny

Przyjdź koniecznie 
na „Imieniny Fryderyka”
Kiedy? W niedzielę,  
17 lipca. O której?  
W samo południe  
– już o 12. Gdzie?  
Do parku w Sannikach. 
Co tam będzie? Festyn 
Rodzinny Imieniny 
Fryderyka. 

17 lipca w sannickim parku 
będzie wiele się działo. Każdy 
znajdzie dla siebie coś intere-
sującego w strefie zabaw i ani-
macji dla najmłodszych, przy 
stoiskach twórców ludowych, 
u  myśliwych, w  tajemniczych 
skrzyniach, przy scenie. 

Ponad 30 wystawców z całej 
Polski rozstawi swoje stoiska.

Twórcy ludowi i inni artyści 
pokażą swe dzieła, Koło Gospo-
dyń Wiejskich i Klub Sympaty-
ków Pałacu przygotują rozmaite 
smakołyki. Strefa gastronomicz-
na i kawiarnia w oranżerii po-
zwolą na  wzmocnienie sił 
w trakcie trwania Imienin Fry-
deryka, które zaplanowane są aż 
do godziny 22.

Przedstawiciele Polskie-
go Związku Łowieckiego opo-
wiedzą o  leśnym życiu, może 
znajdziecie też rycerzy, którzy 
przybyli na  Imieniny Frydery-
ka. – Szukajcie drewnianych 
skrzyń, ustawionych w  par-
ku w  ramach projektu Akade-
mii Umiejętności Społecznych 
pod hasłem „Czy mnie słychać”  
– zapowiadają organizatorzy. 
To przy nich odbędą się rozmo-
wy i warsztaty dla dzieci, rodzin 
i dorosłych. 

Od godziny 15.00 zacznie się 
większy ruch w muszli koncer-
towej. Na dobry początek za-
gra Orkiestra Dęta OSP Sanni-
ki. Potem wystąpi Zespół Pieśni 
i  Tańca z  Gąbina. Usłyszymy 
zespół wokalny „Nasz czas” 
z GOK-u w Iłowie, obejrzymy 
zespół taneczny „Mavilena”.  
Na scenie zaprezentuje się rów-
nież Regionalny Zespół Pieśni 
i Tańca „Sanniki”.

A potem przyjdzie czas 
na gwiazdy wieczoru – Kaba-
ret z Konopi, Halynę Dovbosh 
i zespół muzyczny „Szafa Gra”.

Monika Gadzińska

Łowicz | ZSP nr 3

Finalistki niełatwego konkursu
Martyna Pliszka, Wiktoria 
Kołodziejczyk i Maria 
Sekuła, reprezentantki 
ZSP nr 3 w Łowiczu, 
znalazły się w gronie  
8 najlepszych zespołów 
ogólnopolskiego konkursu 
„Przedsiębiorczy na rynku 
finansowym”.

Do finału wiodła długa droga, 
która rozpoczęła się od  etapu 
szkolnego, w którym uczniowie 
indywidualnie rozwiązywali 
test wiedzy z zakresu cyberbez-
pieczeństwa, bezpiecznej ban-
kowości i  ubezpieczeń. Etap 
ten wyłonił trzy reprezentantki 
szkoły, które odtąd występowały 
już jako zespół – reprezentacja 
szkoły. Wszystkie trzy są uczen-
nicami II klasy kierunku technik 
fotografii i multimediów.

Zadaniem w  drugim etapie 
było nakręcenie filmu wideo pt. 
„Nie daj się złowić”, przestrze-
gającego przed próbami wyłu-
dzeń i  oszustw w  internecie. 
Ten film, podobnie jak 19 in-

nych, z innych szkół, został za-
mieszczony na stronie Fundacja 
Młodzieżowej Przedsiębiorczo-
ści. To internauci odwiedzają-
cy stronę mogli wybrać najlep-

sze prace. 12 z najwyższą liczbą 
głosów było oceniane przez kon-
kursowe jury, które wybrało 8 
przechodzących do  kolejnego, 
trzeciego już etapu konkursu.

Wśród wybranych znalazł się 
film Marii, Wiktorii i  Marty-
ny. 3-minutowe nagranie z we-
sołym podkładem muzycznym 
prezentuje bohaterkę kupują-
cą w internecie torebkę, a „po 
drugiej stronie ekranu” skrytą 
w  mroku postać oszusta, któ-
ry najpierw wyłudza hasło, po-
tem dokonuje z konta oszukanej 
osoby transakcji za 100 tys. zł.

Etap finałowy rozegrano  
8 i 9 czerwca. Pierwszego dnia 
zespoły z czołowej ósemki kon-
kursu rywalizowały między 
sobą w mini debatach, po czym 
rozwiązywały testy wiedzy. 
Zwieńczeniem była debata fina-
łowa, do której dopuszczone zo-
stały tylko trzy najlepsze zespoły 
– niestety zabrakło wśród nich 
reprezentacji naszego ZSP nr 3.

Dziewczyny przyznały,  
że z jednej strony czują niedosyt 
z powodu braku miejsca na po-
dium, z drugiej – olbrzymią sa-
tysfakcję z miejsca w pierwszej 
ósemce. Opiekunką grupy była 
nauczycielka przedsiębiorczości 
Barbara Starzec.

Konkurs zorganizowała Fun-
dacja Młodzieżowej Przedsię-
biorczości pod patronatem Mi-
nisterstwa Finansów.� tm

Martyna, Wiktoria i Maria tworzyły zgrany zespół.
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Zajrzyj do jednej z wielu skrzyń projektu „Czy mnie słychać”.
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Łowicz | Rewitalizacja oczami studentów Politechniki Warszawskiej

„Łowicz od nowa” – jak mogłyby 
wyglądać rynki
Studenci VI semestru studiów I stopnia na kierunku Gospodarka 
Przestrzenna Wydziału Geodezji i Kartogra� i Politechniki 
Warszawskiej w ramach konkursu studialnego mieli za zadanie 
opracowanie projektu rewitalizacji centrum miasta. Projekt ten został 
wykonany we współpracy z burmistrzem Łowicza Krzysztofem 
Kalińskim.

Organizatorami konkursu był 
Zakład Gospodarki Przestrzen-
nej i Nauk o Środowisku Przy-
rodniczym Wydziału Geodezji 
i  Kartogra� i Politechniki War-
szawskiej oraz Urząd Miejski 
w Łowiczu. Konkurs nosił tytuł 
„Łowicz od nowa”, przeprowa-
dzono go w ubiegłym roku, bra-
ło w nim udział 85 studentów, 
pracujących w 25 zespołach po 
3-4 osoby. Zadaniem ocenia-
nych było wykonanie koncep-
cji urbanistycznej rewitalizacji 
ośmiu obszarów centrum w Ło-
wiczu, biorąc pod uwagę analizę 
powiązań terenu z otoczeniem. 
Studenci wzięli pod lupę łowic-
ki Nowy Rynek i Stary Rynek.

Za zajęcia projektowe od-
powiedzialni byli: dr hab. arch. 
Wojciech Bartoszczuk, dr arch. 
Małgorzata Denis, dr arch. Ewa 
Jarecka-Bidzińska, dr inż. arch. 
Anna Majewska i  mgr Maciej 
Delnicki.

Rozstrzygnięcie nastąpiło 
21 czerwca 2021, po drugim 
etapie, do którego zakwali� -
kowało się 17 zespołów, z któ-
rych wytypowano 8 zespołów 
� nalistów. Odbyło się to w for-
mie spotkania online, które-
go uczestnikiem był także bur-
mistrz miasta. Wracamy do tego 
czasu, bowiem przedstawione 
prace są ciekawe, a nie były do-
tąd szerzej prezentowane.

Pierwsza nagroda powędro-
wała do zespołu pod kierow-
nictwem dr Małgorzaty Denis 
– (co warto zaznaczyć, pocho-
dzącej z Łowicza). Zespół ten 
pracował w  składzie: Alek-
sandra Kander, Sara Kokosza 
(również rodowita łowiczan-
ka) i Magdalena Królikowska. 
Zespół zasłużył na  uznanie 
ze względu na ciekawą prezen-
tację i  baczne uwzględnienie 
wartości kulturowych w  rejo-
nie trójkątnego rynku w Łowi-
czu.

Jako drudzy nagrodzeni zo-
stali inicjatorzy przekształcenia 
Starego Rynku, dotyczyło to li-
kwidacji parkingów na  rzecz 
wprowadzenia zieleni. Laure-
atami był zespół pod nadzorem 
dr Ewy Jareckiej-Bidzińskiej 
w  składzie: Maria Michałow-

ska, Wiktoria Osowska i  Piotr 
Nowakowski.

Zdobywcami drugiej nagro-
dy byli ex aequo: Wiktoria Kry-
nicka, Zuzanna Kamińska oraz 
Angelika Kaczyńska pod kie-
runkiem dr Anny Majewskiej.

Trzecią nagrodę otrzymały 
również dwa zespoły, pierwszy 
z  nich był pod dowodzeniem 
dr Wojciecha Bartoszczuka, 
w  składzie: Agnieszka Stefań-
ska, Weronika Zach, Marta Za-
górska, który został uznany za 
stworzenie zielonej sieci miasta 
wraz z  posadzką rynku. Dru-
gim z nich kierowała dr Anna 
Majewska i  został nagrodzony 
za harmonijne i ciekawe zago-
spodarowanie Starego Rynku.

Pracę były na  tyle meryto-
ryczne i  wnikliwe, że  koor-
dynatorzy mieli trudny orzech 
do zgryzienia. Postanowili przy-
znać wyróżnienia trzem ze-
społom, w  składzie: Gabriela 
Kołowiecka, Małgorzata Boh-
dziewicz, Marek Kalicki, pod 
kierunkiem dr inż. arch. Małgo-
rzaty Denis; Przemysław Bań-
cer, Dominika Cąkała, Sandra 
Firlińska, pod kierunkiem dr 
Anny Majewskiej; Hinc An-
drzej, Kęsik Łukasz, Karwow-
ska Aleksandra, Marchewka 
Ilona, pod kierunkiem mgr Ma-
cieja Delnickiego.

W projekcie pod kątem rewi-
talizacji zostały wzięte pod uwa-
gę ulice takie jak: Bielawska, 
Podrzeczna i Starorzecze.

Małgorzata Denis powie-
działa nam, że  projekty za-

kwali� kowane do II etapu były 
tematyczne i  kreatywne, nie 
wszystkich można było na-
grodzić, ale wszyscy wyko-
nali pracę sumiennie i  mogą 
być z siebie dumni. – Studen-
ci w  swoich projektach zwra-
cali uwagę na  potencjał mia-
sta, ale i na jego słabe strony, 
szczególnie dostrzegli wszech-
obecną betonozę, jak i  na 
to, że  ujmą ulicy Zduńskiej 
jest to, iż nie posiada żadnej 
zieleni.

Mocne i słabe strony
Z zalet dostrzegli bogatą, dłu-

gowieczną historię Łowicza, 
bogate dziedzictwo kulturowe 
oraz folklor, posiadanie zakła-
dów przetwórstwa owocowo-
-warzywnego i  mleczarskiego 
znanych w całej Polsce, położe-
nie w centrum miasta, co stano-
wi duży atut – łatwe połączenie 
komunikacyjne z  pobliskimi 
miastami: Łodzią i Warszawą.

Niebagatelne są słabe strony, 
tj. źle zagospodarowana prze-

strzeń na  Starym Rynku, bę-
dącym potencjalnie najbardziej 
reprezentacyjną częścią mia-
sta, brak szkół wyższych, par-
kingi zajmujące dużą część 
powierzchni miejskiej, dostrze-
galny kontrast między bogatą, 
sakralną częścią miasta, a ubo-
gą, zniszczoną infrastrukturą ka-
mienic i podwórek.

Do plusów można zaliczyć 
duży potencjał turystyczny Ło-
wicza. 

str. 19

– Studenci w swoich 
projektach zwracali 
uwagę na potencjał 
miasta, ale i na 
jego słabe strony, 
szczególnie dostrzegli 
wszechobecną 
betonozę, jak i na 
to, że ujmą ulicy 
Zduńskiej jest to, iż nie 
posiada żadnej zieleni.

OLIWIA
GWARDZIŃSKA 

oliwia.gwardzinska@lowiczanin.info
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Pomysł na Stary Rynek. Widać, że obecnie dominuje tendencja do tworzenia na centralnych placach 
dużych stref zieleni.
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Ciekawa praca, tylko że plac zabaw planuje na terenie kościelnym vis a vis wejścia do katedry, 
no i „likwiduje” oba parkingi: na Starym Rynku i na tyłach ratusza. 
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Burmistrz Krzysztof Kaliński z grupą studentów realizujących projekty.
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Jackowice | 11. Babska Biesiada

Gospodynie  
bawiły się do rana
9 lipca w Jackowicach 
zorganizowana została 
11. Babska Biesiada. 
Wzięło w niej udział 
około 100 osób: 70 
działaczek Kół Gospodyń 
Wiejskich z gminy Zduny 
i wszystkich pozostałych  
8 gmin powiatu 
łowickiego oraz  
30 zaproszonych gości. 

Zabawa rozpoczęła się 
o godz. 20 i trwała do rana. Or-
ganizatorami były trzy KGW: 
z  Jackowic, Zdun i  Nowego 
Złakowa.

Na miejsce zorganizowania 
imprezy wybrano zmodernizo-
wane niedawno boisko w  Jac-
kowicach, na terenie którego po-
wstało zadaszenie, pod którym 
ustawiono stoły. Z obawy o wa-
runki pogodowe na czas trwania 
zabawy wiatę dodatkowo przy-
kryto plandekami wypożyczo-
nymi z gminy.

Jak nam powiedziała Jolanta 
Perzyna, przewodnicząca KGW 
w Jackowicach, a jednocześnie 
szefowa struktur gminnych tych 
kół, pierwsza i  druga biesia-
da organizowane były również 
na boisku w  Jackowicach, ale 
podczas drugiej imprezy pogo-
da się załamała i kolejne edycje, 
w różnych miejscowościach, or-
ganizowane były już w domach 
ludowych. 

Tym razem zdecydowano się 
zaprosić wszystkich na boisko, 
ponieważ jest to duży i oświe-

tlony teren, z  zapleczem sani-
tarnym, na którym można atrak-
cyjnie spędzić czas. Organizacją 
zajęły się trzy koła, ponieważ są 
one małe, więc połączono ich 
siły. W sumie z tych kół najbar-
dziej zaangażowanych było 10 
gospodyń. W  obsłudze grilla 
pomógł sołtys Stanisław Perzy-
na oraz strażacy z OSP w Jac-
kowicach. 

Była biesiada, śpiewy i  tań-
ce przy akordeonie, na którym 
grał pan Radosław z Żychlina. 
Utwory były tak różnorodne, 
że świetnie bawiły się i młode 
uczestniczki imprezy, mające 
dwadzieścia parę lat i działacz-
ki w wieku około 70 lat. Orga-
nizatorki przeprowadziły też kil-
ka konkursów, które wywołały 
salwy śmiechu wśród współ-
biesiadników. A  polegały one 
m.in. na przyklejaniu piegów na 

czas, zakładaniu i zdejmowaniu 
spodenek sportowych na czas, 
wiązania supełków na wstążce 
czy przekładaniu płatków cze-
koladowych za pomocą... słom-
ki do napojów. 

Był też konkurs dla zapro-
szonych na Babską Biesiadę, 
nielicznych panów. Mieli oni 
za zadanie sparowanie skarpet 
(która gospodyni nie zna tego 
problemu przy składaniu pra-
nia!) Zadanie było utrudnione, 
ponieważ kilka pań biorących 
udział w konkursie w charak-
terze modelek miało już jed-
ną skarpetkę na nodze, a drugą 
sztukę do pary należało znaleźć 
w stosie innych skarpet i szma-
tek – i  wszystkie one były 
w bardzo podobnej kolorysty-
ce. Uwaga panie: panowie po-
radzili sobie z  tym zadaniem. 
� mwk

Babska Biesiada zorganizowana została w gminie Zduny  
po raz jedenasty. Tym razem ponownie z Jackowicach. 
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Świetlica Słonko | Wakacyjny wyjazd

Wypoczywali nad morzem
Podopieczni świetlicy 
środowiskowej Słonko 
działającej przy 
parafii pw. Świętego 
Ducha w Łowiczu 
wypoczywali nad 
morzem.

Piętnaścioro dzieci uczęsz-
czających na zajęcia w świetli-
cy wyjechało 1 lipca z Łowicza 
na siedmiodniowy wypoczynek 
do Jarosławca, wspólnie z gru-
pą w  wyjeździe udział wzię-
ły zaprzyjaźnione osoby, na co 
dzień współpracujące z placów-
ką w formie wolontariatu. Kie-
rująca świetlicą Dorota Guzek 
powiedziała nam, że wyjazdy 
te są już kilkunastoletnią trady-
cją, mającą na celu podsumowa-
nie i zakończeniu roku wspólnej 
pracy, integrację międzypoko-
leniową i poznawanie pięknych 
zakątków Polski.

Guzek podkreśla, że tym ra-
zem dzieci były zakwaterowane 
w ośrodku oddalonym zaledwie 
150 m od morza. Prócz kąpieli 
w Bałtyku, plażowania, zabaw 
nad wodą i  w ośrodku, mia-
ły one okazję zwiedzić latarnię 
morską, bawić się w  centrum 
rozrywki i  w parku linowym. 
Wzięły też udział w  przed-
stawieniu Teatru „Krokodyl”, 
w  którym poruszono takie te-
maty jak: asertywność, przy-
jaźń i  unikanie używek. Dzie-
ci odwiedziły też Ustkę, gdzie 
płynęły statkiem oraz Darłó-

wek, natomiast w Tleniu miały 
możliwość popływać rowerami 
wodnymi po jeziorze.

W czasie pożegnalnej dysko-
teki wszystkie dzieci otrzymały 
pamiątkowe magnesy i kubki ze 
swoją podobizną – co okazało 
się wspaniałą niespodzianką. – 
Tegoroczny wypad nad morze 
był bardzo udany, dopisała nam 
aura, było bardzo słonecznie 
i nie brakowało atrakcji. Wszy-
scy wrócili zadowoleni i opale-
ni zwłaszcza ci, którzy byli nad 
polskim morzem po raz pierw-
szy – powiedziała nam Doro-
ta Guzek. Wyjazd był możli-
wy dzięki dotacji otrzymanej 
w tym roku z Urzędu Miejskie-
go.� tb

Dzieci ze świetlicy Słonko miały w czasie swego wyjazdu wyjątkowo dobrą pogodę. 
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Łowicz | Wakacje 4 Żywiołów

Kolejny piknik ŁSM.  
Tym razem na os. Starzyńskiego
Łowicka Spółdzielnia 
Mieszkaniowa zaprasza 
w najbliższą sobotę,  
16 lipca na kolejny piknik 
rodzinny. Tym razem na 
osiedlu Starzyńskiego.

ŁSM, z okazji 65-lecia orga-
nizuje cykl tego typu imprez ple-
nerowych pod nazwą Wakacje 4 
Żywiołów. Wcześniej odbyły się 
pikniki na os. M. Konopnickiej 
oraz na Bratkowiacach. Tym 
razem wspólne biesiadowanie 
odbędzie przy placu zabaw 
między blokami nr 5 i  6 na 
osiedlu Starzyńskiego. Impre-
za trwać będzie w godz. 14-18.

– Gwarantujemy dobrą za-
bawę i  szereg atrakcji – zapo-
wiada Mariusz Siewiera, pre-
zes ŁSM. – Podczas lipcowej 
imprezy będzie jeszcze więcej 
atrakcji niż na poprzednich osie-
dlowych piknikach. Dołączają 

do nas nowi partnerzy, którzy 
wzbogacają program wakacyj-
nych imprez.

W programie imprezy, która 
odbędzie się pod znakiem ży-
wiołu powietrza, znajdą się: 
prezentacja sprzętu ŁSM, a tak-
że jednostki Ochotniczej Straży 
Pożarnej w Łowiczu i Komen-
dy Powiatowej Policji w Łowi-
czu. Będzie grill, wata cukrowa 
i pop corn, gry i zabawy retro 
piłką nożną z członkami Stowa-
rzyszenia Historycznego im.10 

Pułku Piechoty w Łowiczu, ani-
macje dla dzieci i  dorosłych, 
dmuchańce dla najmłodszych, 
radiowo sterowane samocho-
dy RC z Łowickie.pl. Harcerze 
zaproszą na osiedlową grę tere-
nową. Będzie również fotolustro 
od Hocus-Pocus.pl, czy stoisko, 
na którym można się zarejestro-
wać się jako dawca szpiku – 
Fundacja DKMS.

Łowickie Stowarzyszenie 
„Razem Możemy Więcej” wy-
stawi eko-stosiko. Będzie też 
malowanie twarzy, zawody na 
ergometrach dla dzieci i  do-
rosłych z  Łowicką Akademią 
Sportu, warsztaty plastyczne dla 
młodszych i starszych oraz sto-
isko ŁSM, na którym miesz-
kańcy będą mogli się oswoić 
z  eBOK-iem, sprawdzić saldo 
czynszowe oraz załatwić inne 
sprawy związane ze spółdziel-
nią. � opr. mwk

Bolimów | Wrócili z obozu 

Foot-Bol-Aki w Białym Dunajcu
Grupa około 30 dzieci nale-

żących do stowarzyszenia spor-
towego Foot-Bol-Aki przeby-
wała od 27 czerwca do 4 lipca 
na obozie treningowo-wypo-
czynkowym w  Białym Dunaj-
cu. Patryk Kołosowski ze sto-
warzyszenia powiedział nam, 
że pobytowi w górach towarzy-
szyła słoneczna pogoda i  pro-
gram wypełniający każdy z dni. 
– Nasi zawodnicy mieli czas 
na telefony od godz. 11.00 do 
godz. 21.00, ale tak napraw-
dę nie mieli czasu, aby spędzać 
z nimi czas. Cały czas byliśmy 
w ruchu – opowiada. Grupa co-

dziennie trenowała na boisku 
rozwijając umiejętności, ale 
także m.in. wspięła się na Gu-
bałówkę, relaksowała się w ba-
senach term Biały Potok. Był 
to pierwszy wyjazd młodych 

zawodników na wypoczynek 
poza gminę po pandemii. Przez 
ostatnie dwa lata uczestniczyli 
oni w  zajęciach stacjonarnych 
w Bolimowie na wzór półkolo-
nii. � tb

Gmina Bolimów | Po zawodach pożarniczych

Łasieczniki bezkonkurencyjne
Strażacy z Łasiecznik 
potwierdzili swą 
supremację na 
gminnych zawodach 
sportowo-pożarniczych 
zorganizowanych 
w poprzednią niedzielę 3 
lipca w Bolimowie.

Prawdziwa rywalizacja była 
tylko w gronie drużyn męskich 
– bo tak w kategorii drużyn żeń-
skich, jak i młodzieżowych star-

towały tylko drużyny z  OSP 
Bolimów i one siłą rzeczy zwy-
ciężyły.

Wśród mężczyzn zespół 
I  z  Łasiecznik wygrał tak 
w  ćwiczeniach bojowych, jak 
i w sztafecie pożarniczej 7x50 
m z przeszkodami. W ćwicze-
niach bojowych na drugim miej-
scu były Łasieczniki II, na trze-
cim Bolimów – a  w sztafecie 
odwrotnie. W klasyfikacji gene-
ralnej zawodów w  grupie mę-
skiej Łasieczniki I  zwyciężyły 

z wynikiem 99,24 pkt, z dużą 
przewagą nad Bolimowem 
(112,37), który minimalnie wy-
przedził Łasieczniki II (113,9). 
Na dalszych miejscach były 
Kęszyce (122,3), Sierzchów 
(125,35) i Ziąbki (131,7).

Na uwagę zasługuje jednak 
fakt, że OSP Bolimów wystawi-
ła swój zespół w kategorii dru-
żyn młodzieżowych tak wśród 
chłopców, jak i  wśród dziew-
cząt. Im też należą się gratula-
cje! � opr.wal

Kiernozia | Zmiana w tradycji

Święto Dzika tym razem w sobotę
Od 2005 roku, z małą 
przerwą covidową, 
w Kiernozi organizowane 
jest Święto Dzika. 
W najbliższą sobotę także 
warto przybyć do parku 
Łączyńskich, gdyż czekać 
tam będzie na gości 
mnóstwo atrakcji. 

Będą występy, atrakcje dla 
dzieci, tańce do nocy i  oczy-
wiście pieczenie i kosztowanie 

dzika. Jak się dowiadujemy dzi-
ki pieczone będą aż cztery na 
zewnątrz i jeden w pałacu, dla 
specjalnych gości gminy. A na 
stoiskach prezentować swoją 
działalność będą liczne insty-
tucje służące lokalnemu samo-
rządowi i polskiej wsi: KRUS, 
ODR, banki, Związek Bzura 
i in. 

I nie zdziwcie się: Święto 
Dzika w sobotę 16 lipca, a nie 
jak to zwykle bywało 13 lipca, 
w  dzień odpustu parafialnego 

w kościele p.w. św. Małgorzaty 
w Kiernozi. Wójt Beata Miazek 
powiedziała nam, że zdecydo-
wano się oddzielić święto gmin-
ne, samorządowe, od religijne-
go. Uznano, że będzie to mniej 
krępujące i nawet dla wielu wy-
godniejsze. – Ustaliliśmy, że 
Święto Dzika będzie organizo-
wane zawsze w pierwszą sobotę 
po odpuście – mówi pani wójt.

Przypominamy: Kiernozia, 
sobota 16 lipca, od godziny 18 
aż do 1 w nocy. � mg

REKLAMA

REKLAMA

Będzie jeszcze 
więcej atrakcji niż 
na poprzednich 
osiedlowych piknikach. 
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Pobytowi w górach towarzyszyła słoneczna pogoda.
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Fotoreportaż

Łowicz | Blok operacyjny naszego szpitala to jego serce. 

Tutaj ratują życie
Przez trzy dni towarzyszyliśmy lekarzom 
i pielęgniarkom w pracy na bloku 
operacyjnym szpitala. Dzięki zgodzie dyrekcji 
mogliśmy przypatrywać się jak przebiegają 
różne operacje, takie, jakie w danych dniach 
były planowane. przeczytajcie i zobaczcie 
co najczęściej się tu operuje – i dlaczego 
to ważne, choć może mniej spektakularne 
niż transplantologia czy inne dziedziny 
zarezerwowane dla uniwersyteckich kilnik.

Bo choć większość operacji 
przeprowadzanych u  nas są to 
operacje planowe, to są ważne, 
potrzebne, a niekiedy pilne, by 
nie doszło do stanów, których 
nikt sobie nie życzy: zapale-
nia otrzewnej po ataku wyrost-
ka robaczkowego, ostrego ata-
ku pęcherzyka żółciowego czy 
uwięźnięcia przepukliny. Bo 
wtedy trzeba interweniować 
bardzo szybko i  zawsze może 
się okazać, że jest już za póź-

no. Dlatego lekarze z łowickie-
go szpitala przekonują: badaj-
cie się i leczcie (czasem znaczy: 
operujcie) na spokojnie, póki 
jest czas.

Przyglądaliśmy się kilku ope-
racjom, gdy lekarze i  pacjen-
ci wyrażali na to zgodę. Jedną 
z najczęściej tu wykonywanych 
jest laparoskopowa operacja 
wycięcia woreczka żółciowe-
go. Kamica żółciowa to choro-
ba cywilizacyjna, cierpi na nią 
wiele osób. Usunięcie woreczka 
żółciowego, w którym uprzed-
nie badanie USG wykazało ka-
mienie żółciowe, chroni przed 
niespodziewanym, ostrym ata-

kiem woreczka, z  jego perfo-
racją – co może prowadzić do 
śmierci. A  technika laparosko-
powa jest mało inwazyjna, na-
tomiast funkcję woreczka przej-
mują po jego usunięciu inne 
organy.

Druga często tu wykonywana 
operacja, to wprowadzenie po-
nownie na swoje miejsce tych 
narządów (najczęściej jelit), 
które mają tendencję do prze-
mieszczania się poza naturalne 
ograniczenie jakim jest powłoka 
brzuszna – czyli operacja prze-
pukliny. Stosowanym od kilku 

lat zabezpieczeniem przed na-
wrotami przepukliny jest wszy-
cie specjalnej siatki zabezpie-
czającej. W warunkach spokoju 
to operacja rutynowa – ale jeśli 
się jej nie wykona, a dojdzie do 
uwięźnięcia przepukliny, to na-
stępstwem często jest martwi-
ca jelit czy zapalenie otrzewnej 
– nie każdy te powikłania prze-
żywa.

Inna, pozornie rutynowa, a 
w oczach wielu nawet będą-
ca swego rodzaju zbytkiem czy 
zabiegiem kosmetycznym ope-
racja, to likwidacja żylaków 

w kończynach dolnych. Do Ło-
wicza przyjeżdżają na ten za-
bieg pacjenci z  połowy woje-
wództwa a nawet z Warszawy 
– bo wiedzą, że tu robią to do-
brze. Dr. Dariusz Trepto jest na 
bieżąco z  najnowszymi tech-
nikami w tej dziedzinie, ma za 
sobą uznane publikacje. A dla-
czego żylaki warto usuwać? 
W  zakrzepicę żył przeradzają 
się stosunkowo rzadko, ale i tak 
bywa – a  to jest bezpośrednie 
zagrożenie życia. Częściej pro-
wadzą do obrzęków, zaczerwie-
nień, a nawet owrzodzeń nóg.

Częste są też na łowickim 
bloku operacje usuwania frag-
mentów kończyn dolnych, mar-
twiczo zmienionych w wyniku 
stopy cukrzycowej – groźnego, 
niestety coraz częstszego powi-
kłania cukrzycy.

Do tego dochodzą usunięcia 
guzów, liczne operacje gineko-
logiczne – i cięcia cesarskie.

Obejrzyjcie ten fotoreportaż 
– a przed końcem tego miesiąca 
zaprezentujemy też na naszym 
portalu Łowiczanin.info � lm 
pokazujący pracę bloku. Już te-
raz zachęcamy do oglądania. 

Przeprowadzający operację laparoskopową usunięcia woreczka żółciowego widzi wszystko 
co robi na ekranie. Operuje ordynator oddziału chirurgicznego dr Krzysztof Ciesielski. 
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Operacja żylaków. Głównym operatorem jest dr Dariusz Trepto, specjalizujący się w tej dziedzinie. 
Pacjenci zjeżdżają się tutaj z daleka, jego nazwisko ma swą renomę.
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Operacja przepukliny brzusznej. Zespołem kieruje dr Adam Rogowski-Tylman (z prawej), wieloletni ordynator oddziału chirurgicznego, 
znakomity operator.
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Zabezpieczeniem przed nawrotem przepukliny jest taka siatka, 
którą dr Rogowski-Tylman wszyje zaraz pacjentowi w miejsce, gdzie 
jelita miały tendencję do wypadania poza powłoki brzuszne. 
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WOJCIECH 
WALIGÓRSKI

wojciech.waligorski@lowiczanin.info
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Dziecko już w rękach lekarzy. Będzie żyło. 
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Ten widok może przerażać, ale w gruncie rzeczy jest dobrym sygnałem: operacja 
laparoskopowa usunięcia woreczka żółciowego, jeśli można ją przeprowadzić, oznacza 
najmniejszą możliwą ingerencję w ciało. Nie trzeba otwierać całej jamy brzusznej z jej wszystkimi 
powłokami. Światłowód, kamera, narzędzia – wszystko wprowadzane jest przez niemal punktowe 
otwory, po których blizny po kilku latach niemal w ogóle nie są widoczne. 
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Po rozcięciu wyrostka widać, jak duże kamienie żółciowe 
miała pacjentka – i widać też, że obok dużych, miała kilkanaście 
małych, wbrew pozorom groźniejszych dla życia. 
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Pełna napięcia i skupienia chwila przed rozpoczęciem cięcia cesarskiego. To jedna z tych operacji, które na bloku operacyjnym 
łowickiego szpitala przeprowadza się stosunkowo często. Ginekolodzy zawsze zalecają poród siłami natury, ale czasem wskazania są 
oczywiste. Tego dnia dziecko było ustawione pośladkami, a nie głową w dół.
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Amputacja palca, konsekwencja stopy cukrzycowej. Operuje dr Szymon Kalinowski.
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Artroskopia kolana prawego. Operację przeprowadzali lekarze ze spółki Ostry Dyżur, głównym 
operatorem była tego dnia dr Anna Torzewska. Operacje ortopedyczne od lipca nie są w Łowiczu 
wykonywane. Czy wrócą?
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Jakość obrazu z kamery laparoskopu, widocznego na ekranie, 
jest bardzo dobra. 
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Waldemar Petelewicz (1953-2022) cz.II
W piątek 1 lipca o godzinie 12 rodzina 
i przyjaciele pożegnali harcmistrza hufca 
ZHP w Łowiczu, jednego z wieloletnich 
harcerzy, przyjaciela młodzieży Waldemara 
Petelewicza, z zawodu inżyniera łączności.

dokończenie 
z poprzedniego
numeru

Świecka ceremonia poże-
gnalna odbyła się w domu po-
grzebowym H. Skrzydlewska 
w Łowiczu, zgromadziła człon-
ków rodziny, przyjaciół, współ-
pracowników, harcerzy z daw-
nych lat i wszystkich tych, którzy 
chcieli uczestniczyć w ostatnim 
pożegnaniu zmarłego. – Poczet 
hufca nie był oddelegowany  
na ceremonię pogrzebową, z ra-
cji późnego dotarcia do zarządu 
tej przykrej wiadomości – do-
wiedzieliśmy się od obecnego 
komendanta hufca ZHP Łowicz 
Piotra Zakrzewskiego.

Pogrzeb był świecki, z  woli 
zmarłego, stad ksiądz nie był 
obecny.

Starszy syn Zmarłego Ja-
kub Petelewicz podziękował 
zgromadzonym za przyby-
cie, za słowa wsparcia, za po-
moc, jaką zaoferowali mu bliscy 
oraz przyjaciele taty – harcerze 
z dawnych lat.

Wzruszającą mowę po-
żegnalną wygłosił młodszy 
syn Michał, jej słowa ubrał 
w wiersz. 

– Viva Vivaldi! – mówił. – 
Szedł był raz człowiek i był szedł 
przez czasy (...) zawsze skromnie 
i z wiarą za pasem. Szedł z wia-
rą w drugiego człowieka, dawał, 
odmawiał wdzięczności, nie cze-
kał, a zatracając się w tym bała-
ganie, zwykł zapominać o siebie 
własnym dbaniu. Potem, zaraz 

odchodząc, nasz tato, mistrz da-
wania, wirtuoz Vivaldi. 

I choć wołali ludzie, że wiel-
kim jest człekiem, zaprzeczał 
skromnością, zatracając się 
z  wiekiem. – Odpowiadał: ża-
den tam Vivaldi, normalny, ot 
taki jestem zielkowicki Wal-
di. Szedł przez życie z impetem, 
lecz nie na oślep, nie sam, wszak 
nie jest sekretem, że niejaką Zo-
fiję z  Zielkówki sercem wiel-
kim darzył. (...) Jakub i Michał 
się zdarzyli, nie raz kije łamał 
gnając ich do szkoły, bo zawsze 
chciał dla nich dostojnego bytu. 
W żartach mawiał: dzieci nie są 
kruki – to mu kruki przyniosły 
trzy zadziorne wnuki, dla któ-
rych głowę doszczętnie postra-
dał, kupował prezenty, a  sam 
nie dojadał. 

Taki był nasz mistrz nad mi-
strze, wirtuoz, super tata, Vival-
di, Waldi czy Vivaldi, nie ma to 
znaczenia. Najkochańszy na za-
wsze, nie do zapomnienia.

Potem Michał Petelewicz 
zaprosił zebranych, by na chwil 
kilka zamknęli oczy i w pamię-
ci poszukali tych ciepłych, we-
sołych, kolorowych wspomnień 
o tacie druhu, przyjacielu, mężu 
– i  chociaż przez chwilę się  
do nich uśmiechnęli.

Tych, którzy go dobrze wspo-
minają, jest wielu. Niektóre 
głosy przytaczaliśmy przed ty-
godniem, dziś dodajmy dwa ko-
lejne. 

Anna Zalewska, w  harcer-
stwie druhna „Nitka”, pamię-
ta, że Waldemar Petelewicz 
mieszkał jako dziecko na Zduń-
skiej, był uczniem SP 1 w Ło-
wiczu. Tam też został harce-
rzem, w  drużynie działającej 
w tej szkole. W następnych la-
tach rozwijał swe zaintereso-
wania harcerskie i  uzyskiwał 
stopnie, aż do harcmistrza. 
Zapamiętała go jako człowie-
ka, który choć nie był pedago-
giem, to znakomicie umiał na-
wiązywać kontakt z młodzieżą, 
wprost „zarażał” młodych har-
cerstwem. – Swoje urlopy spę-
dzał na pracy z  młodzieżą  
na obozach, na których był wy-
chowawcą, potem zastępcą ko-
mendanta i komendantem. Nie 
każdy by tak chciał się anga-
żować – wspomina Anna Za-
lewska. Była z nim na obozach 
w  Księżych Młynach, Grabi-
nie i  Mogiłach, także na zi-
mowiskach w  Starym Sączu  
i Szczawnicy. 

Pamięta, że przez pewien 
czas Waldemar Petelewicz pro-
wadził Młodzieżowy Krąg In-
struktorski przy komendzie 
hufca. – Był bardzo ambit-
ny, uczciwy, bardzo pracowity. 
W domu wzorowy mąż i ojciec. 
– Nie umiał żyć bez pracy i jako 
instruktor, i jako tata – opowia-
da o Zmarłym. 

– Państwa Petelewiczów 
znam od lat – mówi Zofia 
Kroc, radna miejska, przed laty 
także harcerka. – Bardzo fajne 
małżeństwo, ich mottem była 
pomoc dla innych. Zawsze mó-
wili: Nie żyjemy dla siebie, 
żyjemy dla innych. Harcerze 
z krwi i kości. 

Pamięta, że ze strony tak 
Waldemara, jak i jego żony Zo-
fii, doświadczyła wielkiej po-
mocy, gdy w 2016 roku otwie-
rano harcerską Izbę Pamięci 
w baszcie Klickiego w Łowi-
czu. Izba jest skromna, pamią-
tek w  niej niewiele, choć do-
brze, że są w ogóle. Na jednym 
ze zgromadzonych tam zdjęć 
odnaleźliśmy postać Walde-
mara Petelewicza. Dobrze,  
że w  tym miejscu chociaż to 
po Nim zostało. Drugie zdjęcie 
pochodzi ze zbiorów rodzin-
nych Ewy Mrzygłód-Waligór-
skiej. � wal, og

WSPOMNIENIA | POZOSTANĄ W NASZEJ PAMIĘCI

Był człowiekiem 
wielkiego serca, 
skłonnym do 
pomocy każdemu. 
Na słowach nie 
kończył, bo potrafił 
dobrze organizować 
wszystko,  
za co się brał.
We wdzięcznej 
pamięci zachowa 
go brać harcerska 
– bo w ZHP był 
od dzieciństwa, 
dochodząc do 
stopnia harcmistrza, 
wielokrotnie bywał 
komendantem 
harcerskich  
obozów. 

� � Waldemar Petelewicz 
(1953-2022)

REKLAMA

Fotografia z roku 1973, obóz łowickiego hufca ZHP nad Pilicą. 
Od prawej Waldemar Petelewicz, Irena Wegner i Ewa Mrzygłód.
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Fotografia z jednego z harcerskich obozów przechowywana 
w Harcerskiej Izbie Pamięci w baszcie gen. Klickiego w Łowiczu. 
Waldemar Petelewicz w środku zdjęcia.
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Łowicz | Rewitalizacja oczami studentów Politechniki Warszawskiej

„Łowicz od nowa” – jak mogłyby wyglądać rynki
dokończenie ze str. 13

Szansą na poprawę funkcjo-
nowania miasta są środki pomo-
cowe uzyskane od Unii Europej-
skiej lub zewnętrzni inwestorzy, 
czy też nawiązanie współpracy 
ze zdolnymi studentami z PW.

Zagrożenia dla miasta to 
m.in. emigracja młodzieży, 
związana z  brakiem możliwo-
ści zdobycia wyższego wy-
kształcenia w  Łowiczu, brak 
dostatecznej ilości funduszy,  
jak i... staroświeckie podejście 
władz miasta.

Fontanna i zieleń 
na Starym Rynku
Jedną z koncepcji studentów 

był plan wybudowania parkingu 
podziemnego, tak aby na  Sta-
rym Rynku stworzyć repre-
zentacyjną przestrzeń miejską, 
dzięki zieleni, fontannie, która 
spełniałaby funkcję wypoczyn-
kową i  rekreacyjną dla miesz-
kańców i turystów.

Studenci spędzili w  Łowi-
czu jeden dzień, oprowadzają-
cym i przedstawiającym historię 
miasta był burmistrz. Laureaci 
otrzymali nagrody ufundowane 

przez Urząd Miejski, m.in. ze-
garki z logo Łowicza, poduszki, 
worki, skarpetki z Folkstaru itp.

Łowicz stał się obiektem za-
interesowania studentów i  po-
stanowili kontynuować tematy 
projektowe na jego terenie, były 
to zajęcia związane z  grantem 
dydaktycznym pt. „Smart city 
– mroczne widmo czy nowa 
nadzieja?” W grancie tym bra-
li udział studenci studiów magi-
sterskich wielu wydziałów Po-
litechniki Warszawskiej z  racji 
tego, że był to grant dotyczący 
kilku dyscyplin naukowych.

Wycinanka z kostki 
i inne kreatywne 
propozycje
Studenci zaproponowali sze-

reg innowacyjnych rozwiązań, 
jednym z nich miałaby być na-
wierzchnia z  kostki brukowej 
ułożona na wzór łowickiej wy-
cinanki na  reprezentacyjnym 
Starym Rynku.

Z części technologicznej 
propozycją były smart ławki, 
które miałyby: punkty ładowa-
nia przez port USB lub bez-
przewodowo, hotspoty WiFi 
oraz czerpałyby energię sło-

neczną dzięki panelom foto-
woltaicznym.

Elementy architektonicz-
ne, jakie miałyby znaleźć się 
na  nowoczesnym trójkątnym 
rynku, to: altany, interaktyw-
na fontanna ze światłami, ce-
ramiczne ławki w  łowickie 
wzory, z  rozwiązań ekolo-
gicznych: dużo zieleni, zbior-
niki na  deszczówkę, posadze-
nie drzew wzdłuż dróg wokół. 
Mieszkańcy i  turyści mogli-
by spędzać wolny czas w cen-
trach kultury, na  ogólnodo-
stępnych leżakach dostępnych 

w  sezonie letnim. Byłoby 
również miejsce na  publiczne  
toalety.

W celu ułatwienia funkcjo-
nowania osobom z  niepełno-
sprawnościami zlikwidowa-
nie musiałyby zostać wszelkie 
bariery architektoniczne, nie-
zbędne byłoby zamontowa-
nie gumowych progów, ramp 
i podjazdów dla osób porusza-
jących się na  wózkach inwa-
lidzkich, tablice z  alfabetem 
Braille’a etc.

Czy propozycje studentów 
z  Politechniki Warszawskiej 
będą stanowiły kiedyś inspi-
rację dla działań rewaloryzu-
jących centrum? Bo, że  takie 
muszą zostać podjęte, nikt nie 
ma wątpliwości. � og

Saul Dreier podczas nagrywania wideoklipu „Shine on”  
w Berlinie w 2018 roku. 
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Łowicz | Uroczystość Złotych Godów

50 lat minęło jak jeden dzień
O godzinie 12.00 w  mi-

nioną sobtę w  łowickim ratu-
szu burmistrz miasta Krzysztof 
Jan Kaliński wręczył, w  imie-
niu prezydenta RP, odznacze-
nia państwowe dla pięciu mał-
żeństw. Odznaczenia te zostały 
przyznane za wieloletnie poży-
cie małżeńskie, czyli o stażu 50 
lat i większym

Staż warty 
uhonorowania
Wytrwanie w  związku mał-

żeńskim, zwłaszcza w  dzisiej-
szych czasach, nie jest sprawą 
prostą. Tym bardziej możemy 
z podziwem spoglądać na pary 
przybyłe dziś do łowickiego ra-
tusza.

Przed samym wręczeniem 
odznaczeń i  kwiatów kilka 
słów wstępu wygłosił burmistrz.  
– W związku trzeba umieć cza-
sem iść na ustępstwa. Małżeń-
stwo jest sztuką kompromisu 
– mówił do zebranych włodarz 
miasta. Po krótkim wstępie bur-
mistrz przemówił słowami wie-
loletnich małżonków, odczy-
tując przygotowane przez pary 
krótkie refleksje i wspomnienia 
dotyczące ich poznania się oraz 
wejścia w związek małżeński.

Po zakończeniu części ofi-
cjalnej, przyszła kolej na pro-
gram artystyczny w wykonaniu 
chóru działającego przy Klu-
bie Seniora „Radość”. Pozosta-
waliśmy jednak cały czas w te-
matyce miłości i  małżeństwa, 
gdyż do tego nawiązywały wy-
konywane przy akompaniamen-
cie akordeonu piosenki. Jedną 
z nich była piosenka pt. „Prze-
żyłam z Tobą tyle lat”.

Refleksje 
i przemyślenia
Poniżej przytaczamy frag-

menty refleksji uhonorowanych 
małżeństw:

�� Państwo Alicja i  Kazi-
mierz Michalscy

Poznaliśmy się w  listopa-
dzie – byliśmy w młodym wie-
ku, 19 i 22 lata. Związek mał-
żeński zawarliśmy 18 kwietnia 
1970 roku w  urzędzie w  Ko-
ścielcu, woj. poznańskie. Nie 
było łatwo, były dobre dni, 
ale było też ciężko. Jeste-
śmy szczęśliwi, że jesteśmy  
razem.

�� Państwo Janina i  Jerzy 
Pilich

Miłość wybiera sobie małe 
miejsce, które rozjaśnia. 
A wszystko pozostałe jest w jej 
cieniu. Takim wspaniałym 

miejscem jest miasto Łowicz. 
Tu wspólnie przeżyliśmy 51 
lat. W naszym życiu trafiliśmy  
na prawdziwych przyjaciół 
i jesteśmy wyjątkowo szczęśli-
wym małżeństwem.

�� Państwo Zofia i  Kazi-
mierz Sajakowie

Związek małżeński zawarli-
śmy dnia 2 października 1971 
roku o godzinie 10.00 w Urzę-
dzie Stanu Cywilnego w Żychli-
nie. Doczekaliśmy się dwojga 
wspaniałych dzieci – córki Jo-
anny i syna Marka, które w tej 
chwili mają własne rodziny 
i dzieci. Małżeństwo nasze mo-
żemy porównać do kwiatu róży, 
która jest piękna, lecz kole. Tak 
i w naszym życiu – było wiele 
ran, lecz mimo wszystko nadal 
cieszymy się, że jesteśmy ra-
zem.

�� Państwo Teresa i  Stani-
sław Tarasowie

Pani Teresa i Stanisław Tara-
sowie znają się od szkoły pod-
stawowej. Połączyła ich mi-
łość, która trwa już 50 lat. Teraz  
na emeryturze aktywnie spędza-
ją czas – pani Teresa lubi szy-
dełkować i  tworzyć tradycyjne 
kwiaty z bibuły. Pan Stanisław 
jeździ na rowerze i  oddaje się 
pasji ogrodniczej.

�� Państwo Zofia i  Ryszard 
Zarębscy

Poznaliśmy się na zabawie 
odpustowej w  Złakowie Ko-
ścielnym. Po roku byliśmy już 
małżeństwem. Mamy troje dzie-
ci – dwie córki i jeden syn, pię-
cioro wnucząt – trzy dziewczyn-
ki i dwóch chłopców. Jesteśmy 
szczęśliwi, że wszystko układa 
się dobrze.� dd

Małżeństwa ze stażem 50 lat i większym zostały uhonorowane odznaczeniami państwowymi.
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Łowicz | Saul Dreier odwiedził miasto

97 lat i wielka pasja życia
dokończenie ze str. 11
Zdarza się, że osoby, które 

nie najlepiej radziły sobie psy-
chicznie z  powodu pandemii, 
podchodzą potem do nich i mó-
wią, że gdy będzie im znowu 
ciężko, pomyślą o  tym, ile ten 
człowiek przeżył i że dał sobie 
radę, to doda im energii do wal-
ko o swoje życie.

Jak podkreśla łowiczanka, 
ostatnio – niestety – mówienie 
o wojnie, gdy ona aktualne się 
toczy na Ukrainie, nabrało no-
wego wymiaru. Ale Saul Dreier 
większość swojego życia o woj-
nie nie mówił. Był zwyczajnym 
polskim Żydem, który wyemi-
grował do Stanów, najpierw 
imał się różnych prac, potem 
założył swoją firmę budowlaną,  
w której zajmował się realiaza-
cją budynków, następnie firmę, 
która zajmowała się produkcją 
okien i  luster. Ożenił się i do-
czekał się czwórki dzieci. 

Mieszkał najpierw w  Co-
ney Island – wyspie należącej 
do Nowego Yorku, w latach 80. 
wyjechał na Florydę. Jego dzie-
ci poznały jego historię, gdy 

miały około 50 lat, ponieważ 
wtedy do jego domu przyszedł 
ktoś, kto zbierał informacje do 
filmu dokumentalnego. 

Saul wystąpi 
w Łowiczu, jeszcze 
w tym roku
W przypadku Saula Dreie-

ra bez wątpienia tak jest. Na 
cześć Saula i  jego przyjaciela 
w  2020 r. powstał film doku-
mentalny Saul&Ruby – Kape-
la ocalałych. W Warszawie po-
wstał klip na rzecz pokoju na 
świecie pt. „Change the world”, 
w Berlinie teledysk do piosenki 
„Shine on”, w Izraelu do utoru 
„Shmor”. Koncertował w  Ber-
linie, Izraelu, Brazylii, Nowym 
Jorku czy Miami, udzielał wy-
wiadu dla CBS – stacji radiowej 
i telewizyjnej w Stanach Zjed-
noczonych prezentując reportaż  
„I survived with music” – 
„Przeżyłem dzięki muzyce”. 
W Łowiczu natomiast planowa-
ne jest spotkanie połączonne z 
koncertem muzyki klezmerskiej 
z  udziałem Saula Dreiera. Ma 
się odbyć we wrześniu. �mwk, og
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samochodowe

kupno
��Skup aut- kasacja, tel. 

505‑251‑154.

��Subiekt Nieborów Auto-
kasacja, sprzedaż części, 
tel. (46) 838‑55‑41.

sprzedaż
��FORD Kuga 4x4, 2,0 diesel, 

2010r, 215000 km, czarny, tel. 
505‑618‑845.

��VW Passat, Combi, tel. 
793‑775‑269.

��AUDI A4 kombi, 1.6 MPI, 2003r., 
tel. 606‑348‑077.

��AUDI TT 8J, 2,0 TFSI, 2011r, 
77000km, tel. 609‑743‑621.

��DAEWOO Lanos, 1,6 benzyna/
gaz, 2005r, tel. 606‑348‑077.

��DAEWOO Matiz, 1999 rok, 
gaz+benzyna, stan dobry, tel. 
604‑174‑435.

��MERCEDES B klasa, 180 
CDI, 2009 rok, czarny metalik, 
bezwypadkowy (w rozliczeniu mogę 
przyjąć mniejszy), tel. 513‑375‑786.

��MERCEDES E-klasa Avantgarde, 
3.2 V6 Diesel, 2006 rok, czarny, 
zadbany, tel. 663‑931‑810.

��OPEL Astra, 2,0 diesel 165 KM, 
2014 rok, tel. 693‑652‑223.

��OPEL Astra classic, 1,4, 2006 
rok, 180000 km, klimatyzacja, 
oryginalny lakier, rewelacyjny, tel. 
604‑706‑309.

��OPEL Astra IV, 1.6 benzyna/gaz, 
2010/2011 rok, stan rewelacyjny, tel. 
513‑329‑718.

��OPEL Astra, 1,4, 2003 rok, stan 
dobry, tel. 517‑386‑002.

��OPEL Corsa, 1.7 DTI, 2002r., tel. 
606‑348‑077.

��OPEL Corsa C, 1,2, 2005 
rok, bogate wyposażenie, tel. 
515‑837‑676.

��OPEL Zafira 1,9, 2006, tel. 
504‑019‑557.

��POLONEZ Truck, 1.6 benzyna/
gaz, 1999 rok, 127.600 km, tel. 
509‑065‑711.

��RENAULT Clio, 2003 rok, tel. 
692‑749‑175.

��RENAULT Master, L2H2, 2009 
rok, tel. 784‑390‑366.

��RENAULT Modus, 1.4, 2005r., tel. 
606‑348‑077.

��TOYOTA Yaris, 1.8 TS benzyna, 
2007 rok, tel. 728‑325‑920.

��VW Golf V, 1.9TDI, 2008 rok, 
czarny metalik, bogate  
wyposażenie (w rozliczeniu  
mogę przyjąć mniejszy), tel. 
604‑706‑309.

��VW Polo, 1,2, 2002r, tel. 
606‑348‑077.

inne
��Sprzedam przyczepę 

kempingową, 1986 rok,  
stan dobry, zarejestrowana,  
więcej informacji, tel. 603‑972‑528.

��Sprzedam przyczepkę 
samochodową 3m x 1,5 m, 
lawetę 1,5 tony ładowność, lawetę 
1-osiową, 2-osiówkę 5m x 2,5m, tel. 
506‑355‑899.

motorowe

kupno
��Stare motocykle, tel. 513‑185‑357.

��Kupię WSK, Komary, silniki, tel. 
517‑415‑026.

sprzedaż
��Suzuki Burgman 400, 2006 rok, 

tel. 795‑488‑850.

��Sprzedam Hondę Shadow 
500, hak do Seicento 900, tel. 
726‑487‑191.

��Skuter 2019 rok po dotarciu, tel. 
504-588-573, 507‑957‑679.

garaże

wynajem
��Do wynajęcia garaż ul. 

Tuszewska, tel. 668‑631‑963.

nieruchomości

kupno
��Kupię mieszkanie w Łowiczu, 

może być do remontu, tel. 
607‑343‑338.

sprzedaż
��Działki budowlane Nieborów, tel. 

607‑328‑032.

��Działka 5.600m2 Łowicz, Górki-
Łąkowa (nr geod. 5579/11), media, 
40 zł/m2, tel. (46) 837‑54‑98.

��Dwie działki po 3.330 mkw., 
Jasionna, blisko PKP, PKS, media w 
drodze, cena jednej działki 63000 
zł, tel. 692‑349‑159.

��Polesie, 9.400 mkw., tel. 
603‑878‑783.

��Pół bliźniaka, stan surowy, 
zamknięty, Łowicz, tel. 609-009‑558, 
po 16.00.

��Sprzedam działkę rekreacyjną w 
Łowiczu, tel. 536‑383‑915.

��Działka 4.600 mkw. w Otolicach 
przy trasie na Bielawy, tel. 
792‑244‑557.

��Sprzedam działkę rekreacyjną, 
Niedzwiadek, tel. 793‑016‑922.

��Sprzedam działkę Nowostawy, tel. 
504‑507‑730.

��Las 40a, Sierzchów, tel. 
668‑765‑370.

��Sprzedam 48,19 mkw, 
2-pokojowe, parter, os. Konopnicka, 
tel. 662‑077‑116.

��Mieszkanie 51 mkw, Tkaczew 
parter, tel. 796‑460‑606.

��Sprzedam dom jednorodzinny, 
Bełchów Osiedle, tel. 508‑809‑573.

��Sprzedam mieszkanie o pow. 
110 mkw z tarasem (27 mkw) i 
ogródkiem (120mkw). Atrakcyjna 
lokalizacja w centrum Łowicza, tel. 
536-381-000, po godz. 16.

��Sprzedam 2-pokojowe 
mieszkanie 48 mkw, parter, os. 
M.Konopnickiej, tel. 504‑172‑027.

wynajem
��Wynajmę 2 hale magazynowe 

łącznie ok. 300mkw, Łowicz, tel. 
510‑811‑885.

��Wemę w dzierżawę grunty 
orne, tel. 693‑253‑063.

��Kawalerka, tel. 517-775-603, 
692‑101‑989.

��Wynajmę 2 pokoje  
z kuchnią, Domaniewice, tel. 
699‑902‑211.

��Przyjmę ziemię w dzierżawę 
Złaków Borowy i okolice, tel. 
727‑472‑512.

��M-3 parter, tel. 608‑667‑148.

��Na Tkaczewie 50 mkw, tel. 
791‑000‑972.

��Wynajmę kawalerkę, Łowicz, tel. 
575‑353‑627.

��Wydzierżawię 4,5 h, Głowno, tel. 
505‑156‑219.

��Przyjmę ziemię i łąki na 
dogodnych warunkach, tel. 
725‑523‑379.

��Wynajmę mieszkanie Dmosin, 
tel. 692‑749‑175.

��Do wynajęcia mieszkanie 
2-pokojowe w centrum Łowicza, tel. 
785‑584‑900.

��Wynajmę 2 pokoje z kuchnią, II 
piętro, Noakowskiego, Łowicz, tel. 
607‑328‑028.

zamiana
��Zamienię M-4 60 mkw Bratkowice 

na mniejsze, tel. 728‑492‑912.

sprzedaż różne
��Sprzedam motor na akumulatr, 

BMW, S1000RR XL 2x45W, 
kolor czerwony, stan idealny, 
700 zł, tel. 782-908‑033, po 
16.00.

��Tanio sprzedam oleandry, tel. 
720‑744‑717.

��Drzwi aluminiowe 80 z rozbiórki, 
stół drewniany, tel. 691‑235‑046.

��Zamrażarka, tel. 605‑884‑584.

��Oddam gruz za darmo, tel. 
785‑959‑817.

��Sprzedam betoniarkę 150l 
używaną w dobrym stanie, tel. 
888‑857‑077.

��Sprzedam piecyk elektryczny, 
łóżeczko, butlę gazową małą, 
zlewozmywak, tel. 728‑492‑912.

��Sprzedam bramę metalową 
4,5 metra na budowę, działkę, tel. 
601‑891‑477.

��Stolik szklany 68x68x48, 100 zł, 
tel. 502‑778‑128.

��Sprzedam węgiel polski gruby, 
agregat 2,8 kW, tel. 505‑156‑219.

��Sprzedam 4 rodziny pszczele 
na ramce warszawskiej, zwykłej, 
Łowicz, tel. 503‑356‑943.

��Przęsła ogrodzeniowe, tel. 
668‑345‑111.

��Oddam dachówkę z rozbiórki, tel. 
513‑598‑806.

��Okna plastikowe 148x100  
2 sztuki, 148x60 1 sztuka,  
144x176 1 sztuka, 
 tel. 518‑103‑986.

��Umywalka komplet, narożnik, tel. 
507‑957‑679.

��Sprzedam meble kuchenne  
jasne z wyposażeniem, tel. 
669‑810‑437.

��Sprzedam segment pokojowy 
tanio, tel. 665‑317‑860.

��Sprzedam nowy piec drzewo-
węgiel 20kW ze sterownikiem 
i dmuchawą, cena 9.800zł, tel. 
726‑390‑510.

praca

dam pracę
��Zatrudnię dekarzy i pomocników, 

tel. 609‑846‑316.

��Zatrudnię do dociepleń, 
tygodniowe rozliczenia, praca 
na terenie gminy Zduny, tel. 
500‑583‑446.

��Przyjmę do pizzerii w 
 Łowiczu kierowcę na stałe oraz 
weekendowo, tel. 504-859-387, 
885‑353‑500.

��Zatrudnię szwaczki  
jedna zmiana, tel. 518‑203‑421.

��Zatrudnię do pizzerii  
w Łowiczu barmankę/kelnerkę  
oraz pomoc kuchenną,  
tel. 885-353-500, 504‑859‑387.

��Operatora koparki zatrudnię, tel. 
502‑124‑098.
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��Zatrudnię pracownika do prac 
wykończeniowych lub współpracy, 
tel. 509‑299‑676.

��Przyjmę pomocnika murarza z 
Łowicza, tel. 662‑129‑221.

��Zatrudnię do zbioru wiśni, tel. 
603‑879‑004.

��Przyjmę pracownika do 
dociepleń, 25 zł/godz., tel. 
607‑612‑176.

��Zatrudnię do pracy na kombajnie 
i ciągniku przy zbiorze porzeczki, 
tel. 669‑877‑998.

��Zatrudnię pracownika do prac 
wykończeniowo-remontowych, tel. 
607‑343‑338.

��Zatrudnię pracowników do bobu, 
tel. 790‑575‑493.

��Do zbioru ogórków, tel. 
723‑105‑021.

��Do zbioru bobu, pomidorów, 
Bocheń, tel. 691-671-340, dzwonić 
po 20.00.

��Zatrudnię pracowników 
budowlanych (docieplenia, gładzie, 
malowanie, wykończenia wnętrz), 
tel. 510‑308‑974.

��Zatrudnię pracownika na stałe, 
tel. 603‑061‑839.

��Zatrudnię murarza, pomocnika, 
tel. 792‑929‑533.

��Masarnia w Sypniu zatrudni 
rzeźników - masarzy.  
Rozbiór mięsa, produkcja wędlin, 
tel. 662‑296‑699.

��Masarnia w Sypniu zatrudni 
osoby do sprzedaży mięsa i wędlin, 
tel. 662‑296‑699.

��Zatrudnię pracowników do 
solenia skór w Nowostawach 
Dolnych, tel. 603‑531‑365.

��Przyjmę do dociepleń budynków, 
tel. 507‑458‑670.

��Poszukuję chałupniczek: 
overlock, dwuigłówka, 
stębnówka. Proste szycie, tel. 
504‑549‑404.

��Poszukuję mobilnego Pana do 
prac ogrodowych raz/tydzień, 
tel. 516‑315‑356.

��Zatrudnię do zbioru bobu, tel. 
880‑877‑582.

��Szukam kobiety umiejącej szyć 
na maszynie do współpracy na 
wspólniczkę, tel. 733‑120‑416.

��Zatrudnię pracownika obsługi 
klienta na stację paliw PKN 
Orlen, Jamno okolice Łowicz, tel. 
605‑199‑148.

��Zatrudnię ślusarza- spawacza, tel. 
793‑354‑535.

��Zatrudnimy kierowcę do rozwozu 
pizzy na terenie Łowicza (praca na 
stałe, weekendy bądź popołudnia), 
tel. 604‑394‑133.

��Praca - przedstawiciel handlowy. 
Branża energetyczna,  
umowa o prace, pełen etat godzin; 
stawka: 5000 + premia; Kutno  
i okolice, tel. 690-084-250,  
e mail : zychlin@elektrum.com.pl.

��Zatrudnię kierowcę  
C+E (kontenery - stałe trasy),  
tel. 693‑441‑700.

remontowo-
budowlane

usługi
��Tynki maszynowe, tel. 

730‑679‑727.

��Dachy, pokrycia dachowe, 
konstrukcje, obróbki, tel. 
609‑846‑316.

��Układanie kostki brukowej, tel. 
667‑837‑817.

��Docieplanie budynków,  
elewacje, struktury: agregatem. 
Tanio, szybko, solidnie, tel. 
607‑612‑176.

��Układanie kostki brukowej, 
opaski wokół nagrobków, tel. 
667‑189‑380.

��Rozbiórki, wyburzenia 
kompleksowo, od A do Z, tel. 
665‑412‑890.

��Ogrodzenia: siatkowe, panelowe, 
bramy, furtki, producent + montaż, 
tel. 503‑572‑046.

��Malowanie, remonty, tel. 
514‑347‑542.

��Podbitki dachowe, pokrycia 
blachodachówką, dachówką, 
Łowicz, okolice, tel. 537‑707‑307.

��Tynki maszynowe, wysoka 
jakość, darmowa wycena, tel. 
695‑843‑743.

��Docieplenia budynków, 
elewacje, glazura, terakota, 
adaptacja poddaszy, kompleksowe 
wykończenia wnętrz. FVAT, tel. 
606‑737‑576.

��Krycie dachów, drobne 
przebudowy, tel. 788‑154‑202.

��Podbitki dachowe, kominy z 
klinkieru, tel. 788‑154‑202.

��Malowanie dachów, tel. 
504‑712‑561.

��Adaptacja poddaszy, ścianki, 
sufity G/K, malowanie, gładzie, 
glazura, terakota, tel. 792‑781‑446.

��Łazienki, kuchnie, sufity, 
zabudowy, podłogi, gładzie, 
malowanie, hydraulika, elektryka, 
tel. 721‑308‑971.

��Malowanie, gipsowanie, 
tapetowanie, panele, płyta G/K, 
wykańczanie poddaszy, montaż 
drzwi, tel. 535‑466‑501.

��Stolarstwo, drzwi, schody, tel. 
663‑777‑006.

��Dachy, malowanie, papa 
termozgrzewalna, tel. 668‑243‑665.

��Okna: naprawa, regulacja, tel. 
609‑135‑411.

��Tynki, remonty, docieplenia, tanio, 
tel. 573‑172‑175.

��Wykończenia wnętrz gipsowanie, 
malowanie, sufity podwieszane 
itp. ocieplenia budynków, glazura, 
terakota, montaż okien, tel. 
507‑804‑797.

��Gipsowanie, malowanie, 
panele podłogowe. Tanio i 
solidnie, tel. 664‑712‑854.

��Krycie dachów i sprzedaż 
materiałów budowlanych. Tanio, 
solidnie!, tel. 608‑677‑525.

��Papa - tanio, solidnie!, tel. 
608‑677‑525.

��Remonty mieszkań, tel. 
532‑115‑111.

��Docieplenia budynków, tel. 
666‑152‑315.

��Wykańczanie wnętrz, malowanie, 
gładzie itp., tel. 602‑202‑326.

��Usługi minikoparką, tel. 
697‑212‑154.

��Ocieplenia budynków, tel. 
887‑818‑290.

sprzedaż
��Kruszywo, Nowy Złaków, tel. 517-

775-603, 692‑101‑989.

usługi 
instalacyjne

��Elektryk z uprawnieniami 
kompleksowa usługa, tel. 
728‑363‑466.

��Kompleksowe usługi 
hydrauliczne i elektryczne, tel. 
603‑217‑412.

��Drobna hydraulika, biały montaż, 
tel. 535‑466‑501.

��Usługi elektryczne, tel. 
509‑838‑364.

usługi inne
��Rozdrabnianie gałęzi,  

wycinka drzew, zakrzaczeń, 
koszenie traw i prace ogrodnicze, 
tel. 667‑732‑751.

��Muzycznie, tel. 503‑746‑892.

��Wycinka drzew, tel. 
696‑008‑528.

��Cięcie drzew niebezpiecznych, 
pielęgnacja zieleni i ogrodów, tel. 
782‑718‑483.

��Transport: piasek,  
pospółka, podsypka, ziemia, tel. 
602‑471‑796.

��Auto do ślubu Mercedes E220D, 
czarny, tel. 726‑390‑510.

��Cięcie trawy kosą na żyłkę, tel. 
663‑074‑485.

��Pożyczki bez BIK na dowolny 
cel pod zabezpieczenie gruntów 
ornych, maszyn rolniczych. 
Niskie stałe oprocentowanie, tel. 
799‑709‑100.

��Wiercenie studni, tel. 
505‑406‑307.

��Wycinka i pielęgnacja drzew, tel. 
531‑692‑067.

��Oferuję usługi transportowe, 
transport mebli, materiałów 
budowlanych, tel. 726‑390‑510.

��Przepisywanie tekstów, 
transkrypcja nagrań;  
kontakt: pisanie@op.pl, tel. 
732‑066‑024.

��Odnawianie wanien, tel. 
600‑979‑826.

��Okna: naprawa, regulacja, tel. 
609‑135‑411.

matrymonialne
��Poznam miłą kobietę, sms, tel. 

606‑735‑889.

nauka
��Język angielski, niemiecki, tel. 

782‑613‑909.

��Angielski, nauczyciel, 
egzaminator maturalny, tel. 
695‑907‑824.

��Angielski, matematyka, tel. 
607‑440‑582.

��Matematyka, Mysłaków, tel. 
697‑527‑565.

��Korepetycje: matematyka, 
przygotowanie do matury, tel. 
604‑449‑538.

��Prace zaliczeniowe,  
licencjackie, magisterskie - pomoc 
przy pisaniu, redakcja, korekta; 
kontakt: pisanie@op.pl, tel. 
732‑066‑024.

��Matematyka, angielski, tel. 
515‑459‑141.

rolnicze – kupno

płody rolne
��Kupię każde zboże, odbiór gratis 

samochodem samozaładowczym, 
tel. 783‑112‑512.

��Skup zboża, auto 
samozaładowcze, tel. 607‑202‑732.

��Kupię zboże, tel. 604‑634‑249.

��Zboże, tel. 603‑945‑983.

��Kupię słomę z pokosu Różyce i 
okolice, tel. 667‑373‑504.

��Kupię zboże, tel. 725‑793‑806.

maszyny
��Kupię Ursus, C-330, tel. 

517‑415‑026.

��Kupię przyczepę, rozsiewacz 
Motyl do remontu, tel. 604‑752‑472.

��Kupię maskę oraz inne części 
do Ursusa C-325 i C-328, tel. 
609‑942‑407.

rolnicze - 
sprzedaż

płody rolne
��Sprzedaż nasion kukurydzy 

i rzepaku Firmy Syngenta HR 
Smolice, nasiona zbóż jarych, 
traw, warzyw, środki ochrony 
roślin, tel. (24) 285-80-79, tel. 
660‑943‑353.

��Pszenżyto, jęczmień, tel. 
531‑791‑123.

��Żyto, tel. 793‑775‑269.

��Owies, tel. 669‑860‑209.

��Siemie lniana całe i mielone, tel. 
662‑273‑215.

��Pszenżyto, słoma, tel. 
601‑962‑832.

��Sprzedam słomę lub zamienię na 
obornik, tel. 603‑945‑983.

��Sprzedam pszenżyto, Rybno, tel. 
663‑731‑263.

��Nasiona bobu, tel. 663‑931‑810.

��Słoma pszenna w balotach 140, 
tel. 785‑240‑262.

��Jęczmień, tel. 607-172‑809, po 
17:00.

��Pszenżyto 8 ton, Nieborów, tel. 
607‑403‑261.

��Mieszanka, słoma ze stodoły, 
duże bele, tel. 605‑647‑662.

��Kiszonka z kukurydzy, tel. 
795‑629‑994.

��Sprzedam siano w małych 
kostkach ze stodoły, tel. 
787‑436‑230.

��Słoma po kombajnie, Głowno, tel. 
504‑985‑644.

��Siano kostka 40 sztuk, tel. 
795‑155‑105.

��Sprzedam trawę na wykos 1,20 h, 
owies i żyto, 4 t, tel. 785‑320‑634.

��Pszenica, słoma spod kombajnu, 
Goleńsko, tel. 603‑811‑305.

REKLAMA

REKLAMA
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��Żyto, tel. 509‑704‑346.

��Pszenica, tel. 512‑179‑465.

��Sprzedam pszenżyto, mieszankę 
zbożową, tel. 660‑851‑438.

��Słomę sprzedam po żniwach, 
tel. 662‑585‑814.

��Słoma zrolowana z pola, 
okolice Sannik, tel. 603‑246‑694.

��Pszenżyto 2 tony, tel. 
781‑173‑553.

��Sprzedam słomę pszenną z 
pola, tel. 502‑768‑409.

��Słoma, siano kilkuletnie, tel. 
605‑128‑537.

��Sprzedam mieszankę  
zbożową oraz pszenżyto, tel. 
506‑266‑388.

��Koper do ogórków, tel. 
663‑931‑810.

��Owies 1 tona, tel.  
669‑058‑729.

��Słoma, Złaków, tel. 517-775-
603, 692‑101‑989.

��Sprzedam siano, baloty, tel. 
668‑419‑928.

��Sprzedam słomę  
w kostkach ze stodoły, tel. 
784‑720‑912.

hodowlane
��Prosięta, jałówka cielna, tel. 

607‑150‑316.

��Sprzedam króliki, tel. 
603‑945‑983.

��Jałówka cielna duża, wycielenie 
28 lipiec, tel. 505‑319‑895.

��Sprzedam krowę,  
termin 20 lipca, tel. 789‑325‑840.

��Sprzedam cieliczki, tel. 
725‑402‑590.

��Jałówki, tel. 518‑647‑407.

��Sprzedam byczka i cieliczkę 
3,5 miesiąca Simental, 
tel. (46) 838‑73‑77.

��Prasa rolująca, tel.  
728‑152‑636.

��Jałówka na wycieleniu, tel. 
732‑416‑266.

��Jałówki wysokocielne, 
bezrożne, termin VIII.2022, tel. 
501‑139‑367.

��Sprzedam 2 jałówki 
wysokocielne, tel. 500‑049‑265.

��Prosięta, tel. 669‑482‑486.

��Sprzedam jałówkę cielną, tel. 
508‑283‑855.

��Sprzedam 2 byczki 
2-tygodniowe 1 mięsny, tel. 
725‑286‑318.

��Sprzedam jałówkę hodowlaną 
i cieliczki hodowlane, tel. 
693‑299‑439.

��Prosiaki, tel. 732‑797‑792.

��Krowa Simental, wycielenie 25 
lipiec, tel. 505‑742‑849.

��Jałówka hodowlana 
wysokocielna Simental  
obora pod oceną, termin 
wycielenia 26 lipiec 2022, tel. 
725‑360‑100.

��Jałówka wysokocielna, tel. 
731‑699‑357.

��Byczek 2-tygodniowy rasy 
Simental 100%, tel. 660‑590‑104.

��Sprzedam 2 jałówki 
10-miesięczne, tel. 887‑614‑924.

��Byczek mięsny, tel. 
692‑778‑350.

��Sprzedam 4 małe cielaczki, tel. 
693‑906‑132.

��Sprzedam jałówkę 
wysokocielną, termin połowa 
sierpnia, tel. 695‑491‑233.

maszyny
��Kupię kombajn (Bolko,  

Anna, Karlik), sadzarkę,  
troll, rozrzutnik, kopaczkę,  
prasę kostkującą, inne, tel. 
511‑713‑596.

��Bizon Z-56, cyklop, Ursus 
U-902, prasa Z-224, beczka 
2000l, rozrzutnik obornika, 
przyczepa 8t, tel. 512‑179‑465.

��Przyczepa HL 8t, po 
odbudowie, tel. 600‑523‑438.

��Przetrząsaczo-zgrabiarka, tel. 
669‑303‑235.

��Prasa mała kostka polska 
Z-244, tel. 600‑623‑430.

��Bizon ZO-56, 1987 rok, z 
kabiną, sprawny technicznie, tel. 
600‑623‑430.

��Brona talerzowa 2x10 talerzy 
2,30 m, tel. 665‑349‑136.

��Rozsiewacz Amazone 1100 l., 
tel. 665‑349‑136.

��Rozrzutnik 8 t, tel. 665‑349‑136.

��Sprzedam obornik bydlęcy, 
bronę, talerzówkę 3,15, rozrzutnik 
obornika 6 ton, siewnik 
poznaniak, tel. 509‑599‑954.

��Sprzedam pług 4-skibowy 
grudziądzki, agregat 
podorywkowy Mandam, 
opryskiwacz zawieszany 400 
litrów, waga do bydła, tel. 
785‑982‑689.

��Sprzedam rozrzutnik, tel. 
603‑945‑983.

��Zgrabiarka karuzelowa Samasz 
Z545/2 2007r, tel. 512‑544‑156.

��Prasa kostka polska, Nieborów, 
tel. 607‑403‑261.

��Sprzedam śrutownik ssąco-
tłoczący z wagą i mieszalnikiem, 
tel. 721‑130‑841.

��Prasa New Holland, 
zmiennokomorowa, siatka, 
sznurek, szeroki podbieracz, 
1995 rok, tel. 697‑634‑693.

��Prasa zwijająca Sipma 
Farma Plus 1221, 2012 rok, tel. 
668‑020‑288.

��Sprzedam kombajn 
Bizon ZO56, 1981 rok, tel. 
695‑184‑089.

��New Holland T-5060, 2011  
z turem, John Deere 2013, 
kombajn Deutch Fahre 2008, 
salonowe, tel. 605‑884‑584.

��Sprzedam przyczepę 
wywrotkę, przyczepę zbierającą, 
tel. 727‑472‑512.

��Sprzedam maszyny rolnicze i 
przyczepy, tel. 506‑123‑266.

��Rozrzutnik, siewnik, waga, 
motor elektryczny, opryskiwacz, 
maszyna do szycia, tel. 
519‑054‑927.

��Prasa kostkująca, tel. 
791‑762‑683.

��Wóz platforma, tel.  
795‑155‑105.

��Przyczepa 1-osiowa wywrotka, 
tel. 604‑931‑629.

��Rozsiewacz lejowy i Kos, 
żmijka 6m+1, opryskiwacz Termit 
400l, pług 3, przyczepa niska, 
tel. (46) 838‑79‑57.

��Sprzedam 5 ha porzeczki 
czarnej Tiben gmina Bielawy 
oraz osprzęt, tel. 602‑319‑438.

��Sprzedam kabinę do C-330, 
tel. 784‑720‑912.

��Kosiarki, gałęziarki, łuparka 
świdrowa, kompresor, tel. 
513‑666‑808.

��Sprzedam stół do rzepaku, 
wóz konny, sieczkarnię, tel. 
667‑212‑150.

��Sprzedam siewnik konny na 
kołach od malucha, 600 zł, tel. 
724‑152‑842.

��Sprzedam gniotownik zboża, 
ciągnik Ursus C-360, motor 
Honda 125, tel. 664‑954‑170.

��Sprzedam kopaczkę do 
ziemniaków, drapak, brony, tel. 
665‑126‑699.

��Ciągnik Deutz Fahr, 1986 
rok, moc około 160 KM, tel. 
603‑246‑694.

��Przyczepa, dmuchawa z 
podajnikiem komplet i opel, tel. 
838‑455‑989.

��Kosiarka rotacyjna,2014 
rok, kopaczka ciagnikowa, 
zgrabiarka 4, kosiarka  
listwowa, cyklop, tel. 
518‑103‑986.

��Czwórka do siana, silnik 5,5 
kW, Loda, siewnik, młynek, tel. 
798‑203‑433.

��Sprzedam przyczepę  
do balot, sadzarkę do 
ziemniaków, pług 2-skibowy, tel. 
607‑570‑070.

��Pług zagonowy 4 i obrotowy 
3 Kverneland na resorze, 
rozsiewacz nawozu Amazone, 
przyczepa 18t sprężarka 
3-tłokowa, gruber pożniwny z 
wałem 2,2m, silosy zbożowe 60t, 
tel. 663‑931‑810.

��Sprzedam przyczepy,  
pługi 2, 3, 5, 1-osiówkę na 
bliźniakach 4 m x 2 m, tel. 
506‑355‑899.

��Sprzedam prasę Z-224 
sprawną, tel. 663‑731‑263.

��Zetor 1975r silnik od C-330 
7.800zł, tel. 602‑584‑266.

��Opony tylne C-360, 
650zł/2szt., tel. 602‑584‑266.

inne
��Sprzedam obornik, tel. 

727‑472‑512.

��Sprzedam schładzalnik do 
mleka 1800l marki Frigomilk, tel. 
668‑347‑212.

��Oddam łąkę do skoszenia, tel. 
789‑097‑989.

��Sprzedam używaną oponę 12,4-
28, tel. 602‑318‑971.

rolnicze - usługi
��Białkowanie obór, tel. 

518‑168‑598.

��Transport maszyn rolniczych, tel. 
665‑734‑042.

��Prasowanie słomy, sianokiszonki, 
tel. 606‑569‑727.

��Okna: naprawa, regulacja, tel. 
609‑135‑411.

zwierzęta

sprzedaż
��Ratlerki szczeniaki, tel. 

607‑302‑816.

��Sprzedam pieski - owczarki, 
podpalane, długowłose, 
3-miesięczne, rodzice z 
rodowodem, szczepione, tel. 
601‑303‑235.

��Pieski owczarka niemieckiego, 
tel. 723‑296‑983.

��Szczeniaki bernardyny, tel. 
797‑194‑963.

��Oddam małe kotki, tel. 
515‑837‑676.

��Owczarki niemieckie 
2,5-miesięczne, tel.  
503‑696‑557.
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ważne telefony
��Policja 997 alarmowy,  
w Głownie 47 842 54 11;  
w Strykowie: 42-719-80-07; 
w Zgierzu: 47 842-52-00
��Straż pożarna: alarmowy 998,  
w Głownie 42-719-10-08,  
w Strykowie 42-719-82-95
��Pogotowie ratunkowe 999 alarmowy
��Pogotowie wodno-kanalizacyjne 
w Głownie 42-719-16-39
��Pogotowie energetyczne  
w Strykowie 42-719-80-10
��Sanepid w Zgierzu 42 714 02 53
�� Informacja PKS 42-631-97-06
��Taxi w Głownie 42-719-10-14
��Nieodpłatna pomoc prawna – 
punkt w Głownie 665-530-294
��Wojewódzki Telefon Wsparcia  
dla Seniorów 42 20 819 99
��Punkt ds. Uzależnień i Przemocy 
w Rodzinie: 42-719-26-46

dyżury nocne aptek
��w Głownie: 
• czwartek, 14 lipca:  
ul. Sikorskiego 59, tel. 42 710-12-99
• piątek, 15 lipca:  
ul. Sikorskiego 45/47, tel. 42 719-10-28
• sobota, 16 lipca:
ul. Młynarska 1, tel. 42 716-45-95
• niedziela, 17 lipca:  
ul. Zgierska 27, tel. 736-697-733
• poniedziałek, 18 lipca:  
ul. Sikorskiego 59, tel. 42 710-12-99
• wtorek, 19 lipca:
ul. Swoboda 17, tel. 42 685-78-11
• środa, 20 lipca:  
ul. Młynarska 1, tel. 42 716-45-95

Apteki pełnią dyżury: w dni powszednie 
w godz. od zakończenia zmiany dziennej 
do godz. 8.00 dnia następnego, w sobo-
ty w godz. 20.00–9.00 dnia następnego, 
w niedziele w godz. 18.00-8.00 dnia 
następnego, w święta w godz. 8.00–8.00 
dnia następnego

��w Strykowie: 
• każda niedziela w godz. 9.–14.00: 
pl. Łukasińskiego 15, tel. 42 719-80-85

dyżury przychodni
��Przychodnia Rejonowa w Głownie, 
ul. Kopernika 19, tel. 42-719-10-92
��Przychodnie w Strykowie:  
ul. Kościuszki 27: tel. 42-717-45-15 
ul. Targowa 16: tel. 42-719-92-30

msze św. w niedziele
��Parafia św. Jakuba w Głownie: 
7.00, 9.00, 10.30, 12.00, 18.00
��Parafia św. Maksymiliana 
w Głownie: 8.00, 9.30, 11.30, 16.00
��Parafia św. Barbary w Głownie: 
7.00, 9.00, 11.00, 17.00
��Parafia w Dmosinie: 7:30, 10, 12, 18.
��Parafia w Strykowie: 8.00, 9:30, 
11.00, 18.00.

rekreacja
��Wypożyczalnia sprzętu wodnego  

    w Strykowie – przystań nad  
    zalewem, ul. Legionów,  
    czynna w godz. 10.00–18.00.

��Wypożyczalnia sprzętu pływające-
go w Głownie, ul. Swoboda 2, czynna 
codziennie w godzinach 11.00–19.00.
��Park linowy w Głownie – przy zale-
wie Mrożyczka, ul. Plażowa, czynny:  
codziennie do końca września w godz. 
11.00–18.00. Wstęp: 9 zł (osoby 
dorosłe), 4,50 zł (do 18 r.ż.)
��Korty tenisowe w Głownie –  

     rezerwacja pod nr tel. 504 790 414

muzea i wystawy
��Muzeum Żołnierza Polskiego – 
ekspozycja dot. I i II wojny światowej; 
Dmosin 2a, tel. 504-327-183.

��Galeria Sztuki Współczesnej Bank 
&DM, Głowno, ul. Młynarska 5/13.

inne
��Czwartek, 14 lipca: 
godz. 9.00-15.00 – bezpłatne bada-
nia mammograficzne dla Pań w 
wieku 50-69 lat finansowane przez 
NFZ w ramach Programu Profilaktyki 
Raka Piersi; przy Galerii Głowno, ul. 
Generała Władysława Sikorskiego 
67. Rejestracja pod nr tel. 58 666 24 
44 lub na http://www.mammo.pl/
formularz.
��Środa, 20 i 27 lipca:
• godz. 11.00 – „Wakacyjna fabryka 
kolorów i tańca” – warsztaty plastycz-
ne i taneczne dla dzieci, MOK Głowno, 
koszt 30 zł / 2 godz.
��Niedziela, 31 lipca: 
• godz. 11.00-19.00 – Dzień Folkloru, 
działka wiejska w NIesułkowie Kolonii 
(obok DK w Niesułkowie).

ROLNIK SPRZEDAJE 
– ceny z dnia 12.07.2022 r.

Żywiec wieprzowy:

�� Domaniewice: 6,50 zł/kg+VAT

�� Różyce: 6,50 zł/kg+VAT

�� Kiernozia: 6,50 zł/kg + VAT

�� Skowroda Płd.: 6,50 zł/kg+VAT

�� Karnków: 6,50 zł/kg + VAT

Żywiec wołowy:

�� Domaniewice: jałówki 13,00 zł/kg+VAT,  
krowy 8,00 zł/kg+VAT, byki 13,00 zł/kg+VAT

�� Różyce: jałówki 13,00 zł/kg+VAT,  
krowy 8,00 zł/kg+VAT, byki 13,00 zł/kg+VAT

�� Skowroda Płd.: jałówki 12,50 zł/kg+VAT,  
krowy 10,00 zł/kg+VAT, byki 12,50 zł/kg+VAT

ŁOWICZ I OKOLICE

ważne telefony
�� Infolinia ws. szczepień przeciw 
COVID-19 – 989; 42 664-10-53, 
��Teleplatforma Pierwszego Kontak-
tu 800 137 200 (nr bezpłatny) czynny  
poza godzinami pracy poradni POZ
�� Infolinia Państwowej Inspekcji  
Sanitarnej województwa łódz-
kiego: czynne codziennie w godz. 
8.00–22.00, tel. 695 422 338, 663 114 
439, 782 236 442, 782 277 228, 663 
154 463, 665 386 932 
��Sanepid w Łowiczu 46 837 64 94, 
alarmowy (całodobowy) 604 691 091
��Infolinia PKP: Intercity 703 200 200,  
Koleje Mazowieckie 22 364 44 44,  
Łódzka Kolej Aglomeracyjna  
42 2055515
��Informacja PKS 609-846-204
��Pogotowie ratunkowe 999 alarmowy
��Straż pożarna 998 alarmowy; 
Komenda Powiatowej Państwowej 
Straży Pożarnej w Łowiczu  
46 830 25 50, 46 830 25 69
��Policja 997 alarmowy; 
KPP w Łowiczu 47 843-25-00; 
Policyjny telefon zaufania 837-80-00
��Pog. energetyki cieplnej 46-837-59-16
��Pogotowie wod.-kan. 46-837-35-32
��Pogotowie energ. 991, 46-830-15-00
��PGE: przerwy w dostawach prądu  
422 222 222, infolinia 422 222 298
��Awarie oświetlenia ulicznego  
w Łowiczu: 881-551-551, 46 830-91-53 
��ŁSM – zgłaszanie awarii: 46 837-65-
10, 535-887-424
��Bezpłatna pomoc prawna i porad-
nictwa obywatelskiego: 46 811-53-18

dyżury przychodni
��Nocna i świąteczna pomoc 
lekarska ul. Ułańska 28, tel. 46-837-
56-11, 46-837-56-12, 46-837-56-13 lub 
509-056-091– czynna: w dni robocze 
18.00-8.00; sob., niedz. i święta 24 h.

apteki
��Łowicz – dyżury nocne:
• czwartek, 14 lipca:  
pl. Nowy Rynek 11, 46-815-32-25
• piątek, 15 lipca:  
ul. Gen. Sikorskiego 1a, 46-837-42-64
• sobota, 16 lipca:
ul. Zduńska 38, 46-837-13-16
• niedziela, 17 lipca:  
ul. 3 Maja 13, 46-880-80-10
• poniedziałek, 18 lipca: 
ul. Gen. Sikorskiego 1a, 46-837-42-64
• wtorek, 19 lipca:  
ul. Stanisławskiego 27,  
tel. 46 830-22-02
• środa, 20 lipca:  
ul. Stanisławskiego 2, 736-697-594

Apteki pełnią dyżury w porze nocnej:  
od pon. do pt. w godz. 22.00–7.00 dnia 
następnego; w sob., niedz. i święta 
w godz. 22.00–8.00 dnia następnego. 
Dyżury mogą ulec zmianie.

��Bielawy ul. Garbarska 10, 839-22-76
��Chąśno 64, tel. 46-838-18-25
��Domaniewice: ul. Główna 9, tel. 46-
838-33-85; ul. Górna 1A, tel. 911-55-44

��Kiernozia: Rynek Kopernika 12, tel. 24-
277-91-58, ul. Kościuszki 6, tel. 24-277-
97-64, ul. Łowicka 12A, 24-382-11-66
��Kocierzew Płd. 101, tel. 839-42-42
��Łyszkowice:  
ul. Kościelna 3, tel. 46-838-87-86;  
ul. Wolności 6B, tel. 606-221-872
��Nieborów 209, tel. 46-838-56-25
��Bełchów, ul. Przemysłowa, 46-837-11-83
��Zduny 1a, tel. 46-838-74-68
��Zduny 34, tel. 46-838-75-35

msze św. w niedz. i święta
��Kościół pw. św. Ducha:  
7.00, 8.30, 10.00, 12.00, 18.00
��Kościół pw. Dobrego Pasterza: 7.00, 
8.00, 10.00, 11.15, 12.30, 17.00
��Katedra: 7.00, 9.00, 10.30, 12.00, 
18.00, 20.00 (wakacje)
��Kościół ojców pijarów: 8.00, 9.30 
(młodzież), 11.00 (dzieci), 12.30, 16.00. 
��Kościół sióstr bernardynek: 8., 10.00
��Kościół pw. Matki Bożej Nieustają-
cej Pomocy: 8.00, 10:00, 12.30, 18.00
��Kaplica w Chąśnie: 11:15
��Kaplica seminaryjna: 10.00

basen w Łowiczu
��Pływalnia kryta OSiR, ul. Kaliska 5, 

tel. 46 837 32 94, czynna: pon.– pt. 8.00-
22.00, sob.–niedz. 10.00-20.00.

muzea i wystawy
��Muzeum w Łowiczu, Stary Rynek 
5/7,czynne w godz. 10.00-16.00.  
Bilety: normalny 15 zł, ulgowy 10 zł; 
na wystawy czasowe 5 zł; wstęp bez-
płatny na wystawy stałe: wtorek.  
Wystawy stałe:  
• Historia miasta i regionu;  
• Etnografia Księstwa Łowickiego; 
• Władysław Grabski. Historia  
    Banku Gospodarstwa Krajowego;  
• Izba Pamięci Łowickich Żydów.
Wystawy czasowe:
• Awers/Rewers. Po drugiej stronie 
pejzażu – wystawa malarstwa Magda-
leny Laskowskiej i Karoliny Matyjaszko-
wicz, czynna do 28 sierpnia
��Mini-skansen przy Muzeum w Łowi-
czu czynny w godz. 10.00-16.00  
(ostatnie wejście o 15.30). Bilety: 
normalny 9 zł, ulgowy 7 zł, spacerowy 
5; wstęp bezpłatny: piątek.
��Muzeum Diecezjalne w Łowiczu,  
ul. Stary Rynek 20 – zwiedzanie kate-
dry z eksponatami w wieży, panorama 
miasta z tarasu; czynne: pon. – pt. 
10.00–15.30, sobota 10.00–14.00. 
Muzeum, wieża, taras widokowy 
oraz krypty w podziemiach katedry 
dostępne dla zwiedzających po 
umówieniu się: tel. 46 837 66 45, 
e-mail: muzeum@diecezja.lowicz.pl lub 
osobiście w biurze Muzeum przy ul. 
Stary Rynek 20. Bilety: katedra, mu-
zeum, taras widokowy – normalny 25 
zł, ulgowy 18 zł; taras – normalny 10 zł, 
ulgowy 8 zł; muzeum – normalny 18 zł, 
ulgowy 1 zł; opłata za fotografowanie 
tylko bez flesza: 5 zł
• Krypty Prymasów w podziemiach 
bazyliki katedralnej w Łowiczu – 
ekspozycja poświęcona dwunastu 
arcybiskupom gnieźnieńskim.

��Skansen w Maurzycach – czynny  
codziennie w godz. 10.00–18.00. 
Bilety: normalny 15 zł, ulgowy 10 zł, 
spacerowy 5 zł.
��Galeria Browarna w Łowiczu, ul. 
Podrzeczna 17, tel. kom. 691-979-262;
��Galeria Przedpokój – Centrum 
Kultury Turystyki i Promocji Ziemi 
Łowickiej w Łowiczu, Stary Rynek 17, 
czynna od wtorku do piątku w godz. 
12.00–18.00:
• „W podróży. Fotografie z Azji, 
Afryki i Europy” – wystawa fotografii 
Adriana Sekuły, czynna do 29 lipca.
��Muzeum Guzików w Łowiczu  
– ekspozycja ozdobnych i zwyczajnych 
guzików z całego świata; czynna pon.–
sob. w godz. 9–19, ndz. 10–16;  
Łowicz, Stary Rynek 10, wstęp wolny.
��Ruiny i ogrody zamku prymasow-
skiego w Łowiczu – rezerwacja 
telefoniczne: 605 767 555. 
��Muzeum Ludowe Rodziny  
Brzozowskich w Sromowie – 
czynne: pon.– sob. w godz. 9.00-17.00; 
niedziele i święta w godz. 12.00-17.00; 
Sromów 11, tel. 46 838 44 72.
��Pałac w Nieborowie – czynny od 
pon. do pt. w godz. 10.00–15.30; 
sob.–niedz. 10.00–17.30. Bilety: 20 
zł normalny, 15 zł ulgowy, 1 zł dzieci 
i młodzież ucząca się; poniedziałek 
dzień bezpłatny (oprócz dni świątecz-
nych i długich weekendów).
• W Radziwiłłowskim stały domu... 
– ekspozycja stała czynna na II piętrze 
przedstawiająca przedmioty z daw-
nych siedzib radziwiłłowskich, m.in. 
zbiór porcelany z Korca i Baranówki, 
XVI-wieczna zbroja i naczółek konia 
pochodzące z zamku nieświeskiego.
��Ogrody w Nieborowie i Arkadii  
– czynne pon.–pt. w godz. 
10.00–16.00, sob.–niedz. 10.00-18.00, 
Bilety: 16 zł normalny, 10 zł ulgowy, 
1 zł dzieci i młodzież ucząca się.
��Muzeum Motoryzacji „Motono-
stalgia” w Nieborowie, ul. Heleny 
Radziwiłłowej 3, tel. kom. 501 945 960 
– czynne w soboty i niedziele w godz. 
10.00-18.00. Bilety: normalny 20 zł, 
ulgowy 15 zł, dzieci do lat 7 bezpłatnie.
��Pałac w Sannikach – czynny od pon. 
do piątku w godz. 8.00–15.00;  
bilety: normalny 10 zł, ulgowy 6 zł.
• „Portrety królują” – portrety wyko-
nane przez Barbarę Hamilton czynna 
do 30 lipca w sali wystaw czasowych.
��Park w Sannikach – czynny codzien-
nie w godz. 8.00–17.00; wstęp wolny. 
• „Dolina Pięciu Stawów i pięciu 
zmysłów” – wystawa fotografii Piotra 
Sabacińskiego, na zewnętrznym 
systemie wystawienniczym od strony 
ul. Warszawskiej.
��Pałac i stadnina koni w Walewi-
cach – w kompleksie warte obejrzenia 
są m.in. Apartament Napoleoński, 
kaplica pałacowa i zabytkowe 
wnętrza, można także poznać historię 
hodowli koni rasy półkrwi anglosaskiej. 
Zwiedzanie możliwe wyłącznie po 
wcześniejszej rezerwacji: Pałac tel. 693 
422 684, stadnina tel. 697 396 021. 
Bilety: 15 zł normalny, 10 zł ulgowy.
• „Uroki natury” – wystawa prac 
Wandy Leokadii Kołaczyńskiej czynna 
do 9 września w Sali Białej.
��Park w Walewicach – czynny 
codziennie, wstęp wolny.

��Znani, wielcy – gościnnie na Ziemi 
Łowickiej, Znani Łowiczanie  
w Polsce i na świecie – wystawa 
plenerowa poświęcona znanym  
i zasłużonym dla miasta; Stary Rynek 
w Łowiczu, teren przed bazyliką.
��„Loviciana w zbiorach Biblioteki 
Miejskiej im. A. K. Cebrowskiego 
w Łowiczu” – czynna do 31 lipca; 
Miejska Biblioteka Publiczna im. A.K. 
Cebrowskiego, Al. Sienkiewicza 62:

koncerty
��Piątek, 15 lipca; 
godz. 18.00 - koncert zespołu Defis, 
dziedziniec Łowickiego Ośrodka 
Kultury, ul. Starorzecze, bilety w dniu 
koncertu 30 zł.
��Niedziela, 17 lipca:
• godz. 17.00 - cykl koncertów 
letnich - Chór Seniora „Radość” 
i Goście, teren przy baszcie gen. 
Klickiego, wstęp wolny.
• godz. 20.30 – Lady Pank – koncert 
w ramach wydarzenia „Łowickie 
Żniwa”, Skansen w Maurzycach, wstęp 
wolny.
��Wtorek, 19 lipca:
• godz. 19.30 – XXXIV Między-
narodowy Festiwal Organowy 
„J.S.Bach” – zagrają Krzysztof 
Marosek – organy oraz Krzysztof Jako-
wicz – skrzypce. Bazylika Katedralna, 
koncert biletowany.

kino Fenix 
Łowicz, ul. Podrzeczna 20

��Czwartek, 14 lipca:
• godz. 16:30 – Foki kontra rekiny 
– animacja dla dzieci, prod. RPA, 
reżyseria: Greig Cameron, czas: 1 
godz. 41 min.
• godz. 18:30 – Elvis – biograficzny 
/ dramat / muzyczny prod.  USA / 
Australia; reżyseria: Baz Luhrmann; 
czas: 2 godz. 39 min.
��Piątek, 15 lipca:
• godz. 15:00 – Minionki: Wejście 
Gru – animowany/familijny prod.  USA: 
reżyseria Kyle Balda, czas: 1 godz. 
30 min.
• godz. 15:15/ sala II – Paryż, 13. 
dzielnica – melodramat; prod. 
Francja; reżyseria: Jacques Audiard; 
czas: 1 godz. 45 min.
• godz. 16:45 – Minionki: Wejście 
Gru
• godz. 17:15 – Czarny telefon /sala 
II – horror; prod. USA; reżyseria: Scott 
Derrickson, czas: 1 godz. 42 min.
��Sobota - czwartek16 -21 lipca:  
• godz. 15:00 i 16.45 – Minionki: 
Wejście Gru
• godz. 18:30 – Paryż, 13. dzielnica 
/sala II
• godz. 18:45 /sala II– Czarny telefon

inne
��Sobota, 16 lipca:
• godz. 13.00–17.00 – „Wakacje 
4 żywiołów”: Powietrze – impreza 
plenerowa dla osiedli: Broniewskiego, 

Noakowskiego i Starzyńskiego 
w ramach 65-lecia Łowickiej 
Spółdzielni Mieszkaniowej. W 
programie: piknik okraszony dobrą 
muzyką, dmuchańce, animacje dla 
dzieci i dorosłych z wodzirejem, 
zabawy siłowe, gry i zabawy retro 
piłką nożną, osiedlowa gra terenowa, 
prezentacja sprzętu straży pożarnej, 
policji, sprzętu mechanicznego ŁSM; 
możliwość przejażdżki samochodami 
RC; możliwość założenia na miejscu 
e-BOK, sprawdzenie salda, załatwienie 
spraw w spółdzielni. Miejsce: plac 
zabaw na os. Stefana Starzyńskiego. 
Wstęp wolny.
• godz. 18.00 - Dzień Kiernozkiego 
Dzika - w programie konkursy „Bieg z 
Dzikiem”, rzut dzidą do dzika”, „Prze-
ciąganie liny”, występ zespołu „An 
Dreo e Karina” (Al Bano e Romina 
Power Cover) (godz. 18.30); koncert 
zespołu MeGustar (20.30); koncert 
zespołu  PlayBoys (21.30);   zabawa 
taneczne z zespołem Evergreen 
(22.30); Zespół pałacowo–parkowy 
w Kiernozi. 
��Sobota – niedziela, 16-17 lipca: 
• godz. 12.00–18.00 – „Zrób to 
łowicko sam...” – warsztaty ludowe  
i pokazy rękodzielnictwa ludowego: 
wycinankarstwa, garncarstwa, 
wikliniarstwa, hafciarstwa, 
rzeźbiarstwa, plastyki obrzędowej 
i bibułkarstwa. Łowicz, Stary Rynek 10, 
sklep Folkstar, wstęp wolny..
• godz. 11.00 i 13.00 – Wakacyjne 
zwiedzanie Pałacu w Nieborowie  
z przewodnikiem z Koła 
Przewodników im. Anieli Chmielińskiej 
PTTK w Łowiczu; koszt zwiedzania  
7 zł (dzieci do lat 12 bezpłatnie) plus 
bilet wstępu do muzeum. Zbiórka 
przed pałacem.
��Niedziela, 17 lipca:
• godz. 13.00 – „Księżacy w 
Łowiczu” – bezpłatne spacery  
z przewodnikiem z cyklu „Przewodnik 
czeka! Poznaj Łowicz z przewodnikeiem 
PTTK” – prowadzi: Anna Staniszewska. 
Zbiórka: Łowicz, Stary Rynek 3. 
• godz. 13.00 – Łowickie Żniwa – 
w programie: msza św. (godz. 13), 
przedstawienie obrzędu żniw przez 
Regionalny Zespół Pieśni i Tańca 
„Boczki Chełmońskie” (14.00), przez 
Stowarzyszenie Miłośników Starej 
Motoryzacji i Maszyn Rolniczych 
„Retro-Łowiczanka” (15.00), oficjalne 
otwarcie imprezy przez Starostę 
Łowickiego (16.00), konkursy radia 
Victoria (16.15), konkursy ekologiczne 
i promocja WFOŚiGW (16.45), występ 
zespołu „Teraz My Łowicz” (17.45), 
wstęp zespołu „Koniunktura” (19.15), 
koncert gwiazdy wieczoru - zespołu 
Lady Pank (godz. 20.30). Skansen w 
Maurzycach, dojazd do skansenu - 
bezpłatny transport autokarem, Stary 
Rynek w Łowiczu co godzinę od 12.00 
do 21; dwa kursy powrotne o godz. 
22.30.
• godz. 16.00 – „Imieniny 
Fryderyka” - festyn rodzinny; w 
programie: występ zespołu Szafa 
Gra i Kabaretu z Konopi; Pałac w 
Sannikach.
��Wtorek, 19 lipca: 
• godz.. 11.00 - Maria Konopnicka  
w kilku odsłonach.  

GŁOWNO, STRYKÓW I OKOLICE

ważne telefony
��Policja: w Żychlinie 47 842-25-14, 
w Pacynie 47 70-53-271, 
w Sannikach 47 7053-275
��Straż pożarna: 998 alarmowy,  
OSP w Żychlinie 24 285-12-10,  
OSP w Pacynie 604-349-406,  
OSP w Bedlnie 24 285-51-91
��Nieodpłatna pomoc prawna  
– umawianie wizyt 537 449 098
��Punkt Nieodpłatnej Pomocy  
Prawnej i Nieodpłatnego 
Poradnictwa Obywatelskiego 
w Gostyninie – 539 522 155
��Nieodpłatne konsultacje i porady: 
Urząd Gminy Pacyna,  

ul. Wyzwolenia 7, tel. 537 620 032.
��Zakład Energetyki Cieplnej 
w Kutnie 24 285-11-52
��Zgłaszanie awarii wodociągowych  
w Żychlinie: 24 285 13 59
��Energetyk-Serwis 24 285-46-60
��Awarie oświetlenia ulicznego 
Kutno 606-605-494, 692-888-144
�� Informacja PKP 22-194-36 
�� Informacja PKS 609-846-204
��Sanepid w Kutnie 24 355 71 00

dyżury
��Ośrodek w Oporowie 24 383 15 00
��Ośrodki zdrowia w Żychlinie:  
NZOZ Almamed 24 285-10-86,  

24 285-10-90; NZOZ Promed  
24 285-48-44, 24 285-29-20;  
LuxMedica 24 231 91 00
��Ośrodek Zdrowia w Dobrzelinie 
(NZOZ Promed) 24 285-10-08
��Klub Abstynenta „Przystań Życia” 
w Żychlinie – 695-054-433
��Grupa AA „Nowa Droga” 
w Żychlinie – 695-054-433

apteki
��Kutno, ul. Mickiewicza 5, tel. 24 
2547939 – apteka całodobowa
��Plecka Dąbrowa 15, tel. 24 277 93 08
��Oporów 24 383 15 19
��Żychlin: ul. Konwaliowa, tel. 24 3512100

ul. Łąkowa 3a, tel. 24 2851994
ul. Narutowicza 71/1, tel. 4 2851046
ul. Narutowicza 72, tel. 24 2854352
ul. Narutowicza 20, tel. 24 7224130

msze św. w niedz. i święta
��Żychlin:  

    7.00, 9, 10.30, 11.15, 12, 18.
��Śleszyn 9.00, 11.00
��Luszyn 9.00, 11.30
��Plecka Dąbrowa 9.00, 11.30
��Suserz 8.00, 10.00, 12.00
��Trębki: 8.00, 9.30, 11.30
��Bedlno: 9.00, 11.30
��Pacyna: 8.30, 10.00, 12.00
��Oporów: 8.30, 10.00, 11.30

muzea i wystawy
��Zamek w Oporowie czynny pon.–pt. 
w godz. 10.00–16.00;  
bilety: 12 zł, 8 zł.
��Park przy zamku w Oporowie  
czynny codziennie w godz 8.00–17.00; 
wstęp bezpłatny.

kino KDK w Kutnie
��Piątek-środa: 15-20 lipca:
• godz. 14.30 i 16.30  - Minionki. 
Wejście gru – 2D dub.; animowany/
familijny prod. USA; reżyseria: Kyle 
Balda; czas: 1 godz. 30 min. 

ŻYCHLIN I OKOLICE

OFERTY PRACY
z dnia 13.07.2022 r.

POWIATOWY URZĄD PRACY W ŁOWICZU:
�� Informatyk
�� kierowca
�� Pozostali funkcjonariusze Służby Więziennej

POWIATOWY URZĄD PRACY W ZGIERZU:
�� Pracownik sortowni
�� Szwaczka maszynowa
�� Specjalista do spraw kadr
�� Opiekunka w żłobku / klubie dziecięcym
�� Architekt krajobrazu
�� Detailer- specjalista ds pielęgnacji pojazdów
�� Konserwator maszyn
�� Specjalista do spraw kadr
�� Samodzielny fryzjer
�� Pracownik biurowy
�� Pracownik fizyczny
�� Sprzątaczka
�� Młodszy monter
�� Asystent projektanta
�� Pomocnik stolarza
�� Stolarz
�� Kelner

POWIATOWY URZĄD PRACY W KUTNIE:
�� Pracownik produkcyjno - magazynowy
�� Serwisant przyczep kempingowych i 
kamperów

�� Katecheta
�� Kucharz / kucharka
�� Blacharz samochodowy
�� Wulkanizator
�� Mechanik samochodowy
�� Szwaczka

NOTOWANIA Z TARGOWISKA
– ceny z dnia 12.07.2022 r.

   w Łowiczu w Głownie
botwinka pęczek 3,00 -
bób kg 8,00 8,00
brokuły szt. 5,00 5,00
buraki czerwone młode kg 4,00-5,00 4,00
cebula młoda kg 5,00 5,00
cukinia kg 6,00-7,00 6,00
czereśnie kg 6,00-15,00 8,00-14,00
czosnek szt. 1,50-3,00 -
fasola zielona kg 10,00 10,00
fasola żółta kg 10,00 10,00
jabłka kg 1,500-3,00 2,50-3,00
jaja fermowe 15 szt. 8,00-13,00 8,50-14,00
jaja wiejskie 15 szt. 12,00-14,00 12,00-15,00
kalafior szt. 3,00-8,00 4,00-6,00
kapusta biała szt. 3,00-4,00 5,00
kapusta pekińska kg 4,00 4,00
koperek pęczek 2,5 2,50
maliny 0,25 kg 7,00 7,00
miód 0,9 litra 28,00 28,00
natka pietruszki pęczek 2,5 2,5
ogórki kiszone kg 7,00 -
ogórek gruntowy kg 4,00-5,00 4,50-5,00
ogórek zielony kg 5,00 5,00
papryka czerwona kg 14,00 14,00
papryka zielona kg 14,00 14,00
papryka żółta kg 14,00 14,00
pieczarki kg 10,00-12,00 10,00
pietruszka młoda pęczek 5,00 5,00
pomidor malinowy kg 7,00 6,00
pomidor szklarniowy kg 6,00-7,00 6,00
por szt. 3,00 3,00
porzeczka czarna kg 10,00 10,00
porzeczka czerwona kg 8,00 8,00
rzodkiewka pęczek 2,50-3,00 2,50-3,00
sałata szt. 3,00-3,50 3,00-3,50
seler szt. 3,50-4,00 3,00-3,50
szczypiorek pęczek 1,50 -
truskawki kg 10 12,00
włoszczyzna pęczek 5,00 5,00
marchew młoda pęczek 4,00 5,00
ziemniaki kg 2,00 2,00

Wakacje z biblioteką miejską 
-  Poszukiwania śladów pisarki w 
Łowiczu - spacer po Łowiczu z 
przewodnikiem PTTK – zajęcia dla 
dzieci w wieki 10 -15 lat; Miejska 
Biblioteka im. A. Cebrowskiego w 
Łowiczu, Al. Sienkiewicza 62; zapisy 
46-837-76-03
��Piątek, 22 lipca:
• godz. 12.00 – warsztaty kolorowy 
świat wycinanki; Muzeum w Łowiczu,  
wstep wolny, ilość miejsc ograniczona, 
zapisy.
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Sąd Rejonowy w Łowiczu | Sprawa tragedii na terenie zakładu OSM Łowicz

Obrona domaga się nowego  
biegłego i nowej opinii
Przedszkole rekonstrukcyjne, fantasmagoria, 
kompromitacja, brak profesjonalizmu – takich 
określeń użył obrońca Bogdana G., kierowcy 
zakładowej cysterny OSM Łowicz, oskarżonego 
o nieumyślne spowodowanie wypadku ze 
skutkiem śmiertelnym, w odniesieniu do opinii 
sporządzonej przez biegłego Rafała Bielnika. 
Obrona złożyła wniosek o powołanie nowego 
biegłego, który wyda nową opinię w tej sprawie.

Przypomnijmy, że do tragicz-
nego wypadku doszło 3 lutego 
ubiegłego roku na placu manew-
rowym na terenie zakładu OSM 
w Łowiczu. Na ławie oskarżo-
nych zasiada 54-letni dziś Bog-
dan G. Kierował on ciężarową 
Scania (cysterną), pod której 
kołami śmiertelnych obrażeń 
doznała pracująca przy odbio-
rze mleka 56-letnia Grażyna B.

Rozprawa z  dnia 27 czerw-
ca w Sądzie Rejonowym w Ło-
wiczu została w  całości po-
święcona omówieniu opinii 
sporządzonej przez biegłego 
Rafała Bielnika w zakresie ana-
lizy przestrzenno-ruchowej tra-
gicznego wypadku na terenie 
zakładu OSM Łowicz.

Biegły najpierw odpowiadał 
na pytania pełnomocnika oskar-
życieli posiłkowych, którymi są 
członkowie rodziny zmarłej ko-
biety. Wyjaśnił, że zagadnienia-
mi wypadków drogowych zaj-
muje się od około 20 lat, zaś 
ich opiniowaniem procesowym  
od ok. 10. Celem wydania takiej 
opinii jest rekonstrukcja prze-
biegu zdarzeń, w tym celu wy-
korzystuje się specjalne opro-
gramowanie wspomagające 
rekonstrukcję.

Biegły był na miejscu
Inż. Bielnik wyjaśnił,  

że analizę poprzedził szere-
giem czynności przygotowaw-
czych niezbędnych do wyliczeń,  
do których należą m.in. oglę-
dziny miejsca zdarzenia bezpo-
średnio po wypadku, ustalenie 
geometrii położenia obiektów, 
oględziny pojazdu i  sprawdze-
nie w nim widoczności z kabiny 
kierowcy – bezpośrednio przez 
szyby, jak i  przy użyciu luste-
rek. Biegły zapewnił, że wybrał 
najdokładniejszą metodę prze-
prowadzenia analizy, gdzie ma-
teriał dowodowy stanowi nagra-
nie z  wypadku zarejestrowane 
przez kamerę przemysłową.

Punktem wyjścia było usta-
lenie trójwymiarowego mode-
lu miejsca zdarzenia. W  tym 
celu wykonał niezbędne pomia-
ry przy użyciu narzędzi geode-
zyjnych. – Całość doprowadziła 
do zrekonstruowania przebiegu 
zdarzeń – mówił biegły.

Odpowiadając na pytanie peł-
nomocnika oskarżycieli posił-
kowych, biegły podkreślił, że 
nie korzystał z zapisu tachogra-
fu, ponieważ uznał, że jego rolą 
nie jest gromadzenie materia-
łu dowodowego, zaś ruch zare-

jestrowany na kamerze pozwa-
la odtworzyć przebieg zdarzeń 
z większą dokładnością niż za-
pis tachografu.

Z zeznań biegłego wynika-
ło, że na placu manewrowym 
mleczarni znajdowało się ozna-
kowanie informujące o  strefie 
ograniczenia prędkości do 5 lub 
10 km/h. W jego opinii nie mia-
ło to jednak wpływu na przebieg 
zdarzenia, ponieważ podsta-
wową zasadą było zachowanie 
szczególnej ostrożności przez 
kierowcę cysterny, zwłaszcza 
w czasie wykonywania manew-
ru cofania. Przyznał, że także 
piesza była zobowiązana do za-
chowania ostrożności, powinna 
ona uwzględnić specyfikę po-
jazdu, do którego się zbliża.

Kontynuując przesłuchanie 
biegłego, pełnomocnik oskar-
życieli posiłkowych dopyty-
wała o  oświetlenie placu ma-
newrowego – czy było ono 
wystarczające. W ocenie biegłe-
go zapewniało ono możliwość 
obserwowania przeszkód przez 
kierującego i pieszych – nawet 
z  dużej odległości. Przejrzy-
stość powietrza również ocenił 
jako dobrą i nie mającą wpływu 
na zaistnienie wypadku.

Biegły był też pytany, czy już 
po najechaniu na pokrzywdzo-
ną kierowca mógł się zorien-
tować, co się wydarzyło. Od-
powiedział, że przy założeniu,  
że kierowca nie widział po-
krzywdzonej, nie powinny temu 
towarzyszyć żadne odgłosy, któ-
re byłyby przez niego słyszane 
w kabinie.

W takiej sytuacji jedyna 
możliwość zorientowania się 

następuje w  chwili najechania 
kołami na przeszkodę. Wów-
czas podwozie pojazdu zaczyna 
się unosić. Wrażenie jest jednak 
porównywalne do najechania na 
krawężnik. Na nagraniu z  ka-
mery nie ma zapisu dźwięko-
wego, dlatego nie wiadomo czy 
pokrzywdzona wykrzykiwała 
jakieś komendy chcąc zatrzy-
mać pojazd.

Zdaniem biegłego, jeśli kie-
rujący nie obserwował należy-
cie obszaru wokół ciężarówki  
– a  taki są właśnie wnioski 
z  jego opinii – to miał zniko-
me szanse, by zorientować się,  
że doszło do potrącenia. 

Biegły: kierowca 
miał możliwość 
dostrzeżenia pieszej 
Inż. Bielnik stwierdził, że po-

jazd był wyposażony we wszyst-
kie wymagane elementy wy-
posażenia, posiadał lusterka, 
które umożliwiały mu obserwa-
cję obiektów. – Pomijając moż-
liwość bezpośredniej obserwa-
cji sylwetki pieszej przez szyby 
– w  pewnym momencie taka 
możliwość też istniała – stwier-
dził biegły. Głównym i najważ-
niejszym wnioskiem wypły-
wającym z jego opinii było to,  
że kierujący ciężarówką Bog-
dan G. miał możliwość dostrze-
żenia pieszej – i  jak podkreślił 
wielokrotnie przed sądem – nie 
chodzi o  jeden moment, tylko 
możliwość ciągłej obserwacji 
na kilku etapach. 

– Kierowca miał kilka moż-
liwości dostrzeżenia pieszej. To 
nie jest sytuacja zero-jedynko-
wa, że gdyby ją w danym mo-

mencie dostrzegł, do wypadku 
by nie doszło. Ona przez dłuż-
szy czas znajdowała się w ob-
szarze, w którym była widoczna 
– podkreślił inż. Bielnik. 

Biegły przekonywał, że kie-
rujący powinien się zorientować 
co do obecności pieszej na placu 
manewrowym, a w chwili gdy 
zniknęła z  jego pola widzenia, 
powinien zadać sobie pytanie  
– co się z  nią stało? Zauwa-
żył ponadto, że nie była to kla-
syczna sytuacja wejścia pieszej 
przed pojazd. Pokrzywdzona 
wykonywała czynności mają-
ce na celu zwrócenie na siebie 
uwagi, np. wymachiwanie ręko-
ma uniesionymi nad głową.

To skutkowało podniesie-
niem jej sylwetki i sprawiało, że 
była bardziej widoczna. 

Co więcej, w ocenie biegłe-
go uniknięcie wypadku przez 
kierującego było możliwe na 
kilku etapach przed jego zaist-

nieniem, dlatego według nie-
go popełnił on szereg błędów. 
Zachowanie kierującego wska-
zywało na brak obserwacji lub 
wykonywanie jej w  sposób 
pobieżny. Z  nagrania wynika, 
że kierujący w  ogóle nie miał 
świadomości obecności pieszej 
i najechania na nią – bezpośred-
nio po zdarzeniu odjechał. Bie-
gły założył, że nie zrobił tego 
z premedytacją. 

Z zeznań biegłego przed są-
dem wynika, że piesza również 
nie powinna znaleźć się przed 
pojazdem, w sytuacji, kiedy nie 
miała pewności, że kierujący 
ją dostrzeże. Piesza, analizując 
ruch pojazdu, powinna przewi-
dzieć, że kierujący po wykona-
niu manewru cofania przystąpi 
do jazdy naprzód. 

Obrona:  
Jakim cudem? 
Obrońca Bogdana G. za-

czął przesłuchiwanie biegłego 
od zadania mu pytań o wzrost 
pokrzywdzonej i  odległość od 
dolnej szyby pojazdu do podło-
ża. Chciał zapewne w ten spo-
sób ustalić czy kierująca mogła 
być widoczna z kabiny pojazdu. 
Biegły jednak nie potrafił udzie-
lić odpowiedzi na te pytania, 
choć stwierdził, że znał przybli-
żony wzrost pieszej i wymiary 
pojazdu. Tłumaczył, że ich nie 
pamięta. 

Obrońca dopytywał zatem, 
na jakiej podstawie biegły spo-
rządził jeden z  rysunków za-
mieszczonych w opinii, z któ-
rego wynika, że głowa pieszej 
jest widoczna w szybie pojazdu. 
Zdaniem biegłego był to jedynie 
rysunek poglądowy i nie ma tu 
znaczenia czy piesza była o kil-
ka centymetrów wyższa bądź 
niższa. 

Wyjaśnił, że w celu wydania 
opinii w tej sprawie sporządził 
model trójwymiarowy pojazdu 
biorącego udział w  zdarzeniu, 
a wszelkie wymiary tego mode-
lu odpowiadają wymiarom rze-
czywistym. Dzięki analizie trój-

Z sali sądowej

REKLAMA

Nie była to klasyczna 
sytuacja wejścia 
pieszej przed pojazd. 
Pokrzywdzona 
wykonywała 
czynności mające 
na celu zwrócenie 
na siebie uwagi, 
np. wymachiwanie 
rękoma uniesionymi 
nad głową.
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Zduńska Dąbrowa | Frekwencja przeszła wszelkie oczekiwania

Wielkie powodzenie Festiwalu Mleka
Miniona niedziela 
w Zduńskiej 
Dąbrowie będzie 
zapamiętana na 
długo. Festiwal 
Mleka przyciągnął 
prawdziwe tłumy. 
Nie zawiedli także 
występujący  
na scenie artyści  
oraz organizatorzy.

Takiej ilości samochodów 
w jednym miejscu nie widzi się 
często. Na łąkach szkoły rolni-
czej w  Zduńskiej Dąbrowie, 
gdzie zorganizowano Łódzki 
Festiwal Mleka, ruch był przez 
cały dzień, ale dopiero wieczor-
ne koncerty sprawiły, że ochro-
niarze kierujący ruchem na par-
kingach urządzonych na łąkach 
oddalonych od głównej sce-
ny mieli sporo pracy. Samo-

chodów przybywało, liczyć je 
można było w  setkach, a  re-
jestracje były nie tylko łowic-
kie, kutnowskie czy zgierskie 
– były też płockie, łódzkie, war-
szawskie i  zagraniczne. Kon-
certy zespołu Defis, potem Da-

wida Kwiatkowskiego, a  na 
koniec Krzysztofa Cugowskie-
go z Zespołem Mistrzów, przy-
ciągnęły setki ludzi.

Przy czym zestaw był a  la 
carte: muzycy różnili się, 
upodobania muzyczne słucha-

czy także, więc gdy jedni dojeż-
dżali dopełniając parking, inni 
zeń wyjeżdżali. Ale frekwencja 
pokazała jak okolica spragniona 
jest rozrywki. Gdyby nie zimno, 
pewnie pod sceną byłoby jesz-
cze więcej ludzi. � dd

Największa frekwencja na Łódzkim Festiwalu Mleka była wieczorem, w trakcie występów  
gwiazd imprezy. Jedną z nich był Dawid Kwiatkowski.
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RZUT OKIEM | FESTIWAL BANIEK

W minioną niedzielę, 10 lipca, w godzinach popołudniowych 
dzieci i młodzież mogły dać upust swojej energii podczas 
wydarzeń organizowanych w sąsiedztwie boiska Pelikana. 
Mowa tutaj o Festiwalu Baniek oraz Kolor Fest. Dla najmłodszych 
przygotowane były także dmuchane zjeżdżalnie, trampolina 
i brokatowe tatuaże. Ci nieco starsi podczas Kolor Festu bawili się 
pomimo lejącego z nieba deszczu. dd
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Powiat łowicki | Dofinansowania OSP

Straże wzbogaciły się 
o nowy sprzęt

24 czerwca w siedzibie OSP 
Łowicz miało miejsce oficjalne 
wręczenie umów na dofinan-
sowania dla jednostek Ochot-
niczych Straży Pożarnych. 
Dofinansowanie na każdą z jed-
nostek OSP opiewa na kwotę 
25.000,00 zł. 

Tego dnia podpisano w  su-
mie 33 umowy z  jednostkami 
OSP. Umowy zostały zawar-
te przez donatora – Wojewódz-
ki Fundusz Ochrony Środowi-
ska i  Gospodarki Wodnej ze 
strażami z powiatów: łowickie-
go, kutnowskiego, łęczyckie-
go, zgierskiego, skierniewickie-
go, brzezińskiego, łódzkiego 
wschodniego oraz miasta Łódź. 
Dofinansowanie z  terenu po-
wiatu łowickiego otrzymały  
2 jednostki: Ochotnicza Straż 
Pożarna w Reczycach i Ochot-

nicza Straż Pożarna w  Pilasz-
kowie. W  ramach otrzymanej 
dotacji wspomniane jednostki 
OSP planują zakupić:

OSP Pilaszków
1) Butle do aparatu powietrz-

nego – 2 szt.
2) Sygnalizator bezruchu  

– 2 szt.
3) Buty specjalne strażackie 

skórzane – 12 par.
4) Pilarka do drewna – 1 szt.
5) Aparat powietrzny nadci-

śnieniowy – 2 szt.

OSP Reczyce
1) Ubranie specjalne – 6 kpl.
2) Buty specjalne strażackie 

skórzane – 6 par.
3) Pompa pływająca – 1 szt.
4) Rękawice specjalne – 10 

par .� dd

wymiarowej możliwe jest także 
ustalenie przybliżonego wzrostu 
pokrzywdzonej.

Biegły podkreślił, że wydając 
opinię w tej sprawie nie brał pod 
uwagę jednego fragmentu zda-
rzenia, lecz cały przebieg sytu-
acji przedwypadkowej. Musiał 
uwzględnić ruch pieszej i  po-
jazdu względem siebie. Zapew-
nił, że gdyby miał opierać się 
tylko na tej jednej pozycji pie-
szej, nie wydałby opinii w  ta-
kim zakresie. 

Obrońca Bogdana G. kon-
tynuował wywód i, jak mówił, 
sprawdził, że uniesione ręce 
pieszej nie są widoczne, ponie-
waż znajdują się 20 cm poniżej 
dolnej krawędzi szyby. – Jakim 
cudem piesza jest dostrze-
galna? – dopytywał. Doma-
gał się przedstawienia danych 
matematyczno-fizycznych, 
które pozwoliły biegłemu to  
stwierdzić. 

Podobnie biegły nie umiał 
udzielić odpowiedzi na pytanie 
obrońcy, z jaką prędkością zo-
stało zarejestrowane nagranie 
z kamery (chodzi o klatki na se-
kundę), jak też na jakiej podsta-
wie twierdzi, że czas, jaki upły-
nął od zakończenia manewru 
cofania do jazdy na przód to  
1 s. Takie stwierdzenie pojawi-
ło się w  jego wcześniejszych 
zeznaniach. 

Wniosek obrony 
Biegły deklarował gotowość 

do uzupełnienia opinii o dane, 
których nie potrafił przedsta-
wić w dniu rozprawy. Obroń-
ca Bogdana G. nie był tym 
jednak zainteresowany, złożył 
wniosek o wydanie nowej opi-
nii w tej sprawie i chce, aby do 
jej sporządzenia został powoła-
ny nowy biegły lub zespół bie-
głych. 

Argumentował swój wnio-
sek w  ten sposób, że przedło-
żona przez inż. Bielnika opinia 
została oparta o założenia, które 
nie wynikają z materiału dowo-
dowego. Biegły nie znał wzro-
stu pieszej ani odległości dol-
nej krawędzi szyby od pojazdu, 
a mimo to stworzył wizualiza-
cję, zgodnie z  którą pokrzyw-
dzoną było widać przez szybę 
w pojeździe. 

Biorąc pod uwagę niedo-
skonałości opinii sporządzo-

nej przez inż. Bielnika, obroń-
ca wniósł o to, by nie zlecać mu 
opinii uzupełniającej. Jego zda-
niem można zakładać, że wnio-
ski z  uzupełnionej opinii ni-
czym nie różniłyby się od tych 
zawartych w pierwszej. 

Innego zdania była przed-
stawicielka prokuratury, która 
wnosiła, by nie uwzględniać 
wniosku obrońcy o  powoła-
nie nowego biegłego. Zgodnie 
ze stanowiskiem prokuratury, 
sporządzona opinia jest pełna, 
jasna i  całkowita, a  ponadto 
odpowiada na pytanie o  winę 
oskarżonego. Przedstawicielka 
prokuratury zwróciła ponadto 
uwagę, że biegły posiada wie-
dzę z oględzin miejsca zdarze-
nia bezpośrednio po wypadku, 
a tego nie da się odtworzyć. 

Do stanowiska prokuratu-
ry przyłączyła się pełnomoc-
nik oskarżycieli posiłkowych. 
W  jej ocenie biegły wykazał, 
że tych momentów, kiedy kie-
rujący mógł dostrzec pieszą, 
było kilka. Zauważyła przy 
tym, że biegły założył korzyst-
nie, że lusterka w  pojeździe 
były prawidłowo ustawione. 
Zatem jeśli kierujący nie zdołał 
dostrzec pokrzywdzonej ma-
chającej rękami przez szybę, to 
mógł ją zauważyć w  lusterku 
horyzontalnym – i to był ostat-
ni moment. 

Pełnomocnik oskarżycie-
li posiłkowych zauważyła po-
nadto, że nawet jeśli biegły nie 
potrafił odpowiedzieć na część 
pytań, to deklarował, że zrobi 
to w ramach opinii uzupełnia-
jącej. Dlatego jej zdaniem nie 
ma potrzeby powoływania no-
wego biegłego, zaś do uzna-
nia sądu pozostawia decyzję 
o  ewentualnym uzupełnieniu 
opinii. Wniosek obrony trak-
tuje natomiast w  kategoriach 
„deski ratunku”. 

Po wysłuchaniu stanowisk 
każdej ze stron, sąd wypowie-
dział się, że również dostrzega 
niedoskonałości sporządzonej 
opinii – brakuje w niej konkret-
nych wyliczeń. Decyzję o tym, 
czy opinia zostanie uzupeł-
niona, czy zostanie powołany 
nowy biegły, sąd podejmie na 
posiedzeniu bez udziału stron. 

Jak się dowiadujemy, sąd nie 
podjął jeszcze w tej sprawie de-
cyzji. � aa
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Głowno | Rozpoczęły się prace

Na dworcu musisz 
szukać informacji

dokończenie ze str. 1

Niedogodności  
dla pasażerów
Niestety, rozpoczęte przed 

kilkoma dniami prace budow-
lane stanowią niedogodność dla 
mieszkańców Głowna. Wielu 
z nich nie ma pojęcia o komu-
nikacji zastępczej, a  przejście 
na perony zostało całkowicie 
odgrodzone. Informacja o  pla-
nowanym czasie prac znajduje 
się przy rozkładach jazdy pocią-
gów, który jest zlokalizowany 
przy peronach. Z kolei rozkład 
jazdy komunikacji zastępczej 
mieści się przed głównym wej-
ściem do dworcowej poczekal-
ni.

– Moim zdaniem to błąd, że 
te informacje nie są umieszczo-
ne w jednym miejscu. Fakt, in-
formacje są, ale niektórzy nie 
wiedzą jak je odnaleźć, a nie ma 
tu na dworcu żadnego pracow-
nika kolei, który mógłby udzie-
lić jakichkolwiek wytycznych 
dla pasażerów. Czasem ludzie 
zapytają się mnie jak wygląda 
transport z dworca, więc im po-
mogę, pomimo tego, że nie jest 
to moja praca – opowiada nam 
zastany w opustoszałej dworco-
wej poczekalni pan Tomasz.

– Muszę dostać się do Ło-
dzi, a nie mam w ogóle pojęcia 
jak kursują autobusy zastępcze. 
Tutaj nikogo nie ma, żeby co-
kolwiek wytłumaczyć, a  prze-
cież nie każdy jest na tyle biegły 
żeby sprawdzić to w  interne-
cie – żali się nam pani Bogusia, 
mieszkanka Głowna.

Tak czy owak, nawet jeśli 
ktoś skorzysta z  autobusu za-
stępczego, to do Łowicza będzie 

jechał 54 minuty, do Zgierza 
52 minuty. Koleją było niemal 
dwukrotnie szybciej. Czy wy-
konawcy uda się zakończyć mo-
dernizację w terminie?

Dokładna nazwa rozpoczętej 
właśnie inwestycji brzmi: „Bu-
dowa zintegrowanych węzłów 
multimodalnych wraz z  bu-
dową i  przebudową przystan-
ków kolejowych na terenie wo-
jewództwa łódzkiego”. Celem 
tej inwestycji jest zwiększenie 
dostępności komunikacji kole-
jowej na terenie województwa 
łódzkiego, a  także zwiększe-
nie konkurencyjności transpor-
tu kolejowego względem dro-
gowego. Wartość inwestycji 
wynosi 50.221.780,68 zł, z cze-
go 30.771.571,37 zł stanowi do-
tacja ze środków Unii Europej-
skiej.

O innej kolejowej inwestycji 
w Głownie: planowanym przy-
stanku Głowno Północne – pi-
szemy na stronie 1 i 7. � dd
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Okolice Strykowa | Awarie po burzy 1 lipca

Prądu nie miało blisko 3 tysiące odbiorców
Do naszej redakcji dotarły informacje, iż po burzy 
1 lipca wielu odbiorców w okolicach Strykowa 
nie miało prądu. Szczególnie dotyczyć do miało 
miejscowości: Niesułków, Zelgoszcz, Swędów. 
Dobieszków i Smolice.

Przed tygodniem pytaliśmy 
w spółce PGE Dystrybucja o ro-
dzaj awarii, a także – ilu odbior-
ców w szczytowym momencie 
pozbawionych było napięcia, 
od której godziny możliwe było 
usuwanie awarii oraz ile ekip 
zostało do tego zaangażowa-

nych? Niestety, dopiero w tym 
tygodniu dostaliśmy odpowiedź.

Wynika z  niej, że w  wyni-
ku burzy 1 lipca około godz. 19 
nastąpiło wyłączenie dwóch li-
nii średniego napięcia: Rudun-
ki – Stryków oraz Stryków – 
Kazimierzów. Linie te zasilają 

w  energię elektryczną między 
innymi posesje we wspomnia-
nych miejscowościach.

 W wyniku awarii w kulmi-
nacyjnym momencie pozbawio-
nych napięcia pozostawało 86 
stacji transformatorowych, licz-
ba odbiorców pozbawionych 
prądu wynosiła około 2.900. 
Przybyłe na miejsce bryga-
dy pogotowia energetycznego 
stwierdziły zerwane przewody 
w  linii 15 kV (m.in. w  miej-
scowościach Borchówka i  Ze-
lgoszcz) oraz powalone na linię 

drzewo w  miejscowości Swę-
dów. Po zlokalizowaniu miejsc 
uszkodzeń część linii, która nie 
była objęta uszkodzeniami, zo-
stała włączona.

Naprawa uszkodzeń i  za-
łączenie całości linii nastąpi-
ło dnia następnego, 2 lipca br. 
o  godz. 13:29 (linia Stryków 
– Kazimierzów) oraz o  godz. 
15:49 (linia Rudunki-Stryków). 
W  usuwanie awarii zaangażo-
wane były 3 brygady pracow-
ników łódzkiego oddziału PGE 
Dystrybucja. � mwk
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Poczekalnia przy dworcu 
kolejowym w Głownie świeci 
pustkami.
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Głowno | Oddaliśmy głos mieszkańcom ws. szczepień

Czwarta dawka szczepionki 
– za czy przeciw?

dokończenie ze str. 3

Jakie są opinie 
mieszkańców 
Głowna?
W temacie szczepienia 

czwartą dawką oddaliśmy głos 
mieszkańcom Głowna. Opinie 
jakie usłyszeliśmy wskazują na 
to, że kwestie związane z koro-
nawirusem są ciągle żywe w lo-
kalnej społeczności, ale też są 
nacechowane swego rodzaju 
sceptycyzmem.

– Chorowałam na COVID 
i przyjęłam dwie dawki szcze-
pionki. Do szpitala trafiłam do-
piero po chorobie. Po drugiej 
dawce szczepionki byłam bar-
dzo chora. Więcej nie będę się 
szczepiła. Miałam straszne wy-

mioty na kilka dni po drugiej 
dawce. Czułam się źle do tego 
stopnia, że trzeba było wezwać 
pogotowie – opowiada nam 
pani Marianna

Podobne refleksje związa-
ne z  drugą dawką szczepionki 
posiada pani Dorota. Wskazuje 
ona poza tym na jeszcze jeden 
aspekt obecnej sytuacji: – Czu-
łam się źle po drugiej dawce. 
Nawet po pierwszej czułam coś 
w rodzaju ścisku w okolicy ser-
ca. Rozmawiałam z  wieloma 
osobami i  wiele z  nich miało 
wyraźne skutki uboczne. Raczej 
nie zaryzykuję czwartej daw-
ki. Uważam, że temat COVID 
wraca, nie jest żadną przesadą – 
moja znajoma przeszła tę choro-
bę powtórnie. Była zaszczepio-

na trzema dawkami, a mimo to 
zachorowała.

Z kolei zdaniem pani Marze-
ny należy obecną sytuację roz-
patrywać w  co najmniej kil-
kuletniej perspektywie, gdyż 
skutki obecnych wydarzeń bę-
dziemy odczuwać jeszcze dłu-
go po ich zakończeniu: – Nie 
wiadomo co będzie za kilka lat. 
W takiej perspektywie należy to 
rozpatrywać. Z  tego co wiem, 
4 dawka ma być już typowo 
na COVID, a  poprzednie były 
„przygotowawcze”. Dla mnie to 
jedna wielka dezinformacja.

– Nawet zaszczepieni lu-
dzie chorują, więc jaki jest sens 

szczepień? Zbyt częste szcze-
pienia mogą przecież spowodo-
wać spadek odporności. Dlate-
go nie zaszczepię się 4 dawką 
– stwierdza pani Anna.

O tym, że temat Covid – 19 
jest aktualny najlepiej świadczy 
wypowiedź pana Michała: – 
Szwagier dostał 8 lipca gorącz-
ki. Był u dwóch lekarzy, którzy 
powiedzieli mu, że zapalenie 
oskrzeli. Mimo wszystko po-
szedł do apteki i kupił test. Po 
jego wykonaniu okazało się, że 
wynik jest pozytywny. Pomi-
mo dwóch lat tak naprawdę nie 
wiadomo, z  czym walczymy. 
� dd

Na chwilę obecną zainteresowanie szczepieniami jest znikome.
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Lipka | Folkowa Biesiada 

Muzyka i taniec to sposób  
na naładowanie akumulatorów
Nie było sceny, kapele ludowe grały na trawie, 
a między nimi wirowały tańczące pary – tak bawili 
się uczestnicy pierwszej Biesiady Folkowej, która 
została zorganizowana 2 lipca na boisku w Lipce.

Impreza została przygotowa-
na zgodnie z wizją Marzeny Se-
rafińskiej – właścicielki Pasieki 
w Lipce i kierowniczki zespo-
łu Lipkowianka. W  rozmowie 
z nami powiedziała, iż była rok 
temu mu była na podobnej bie-
siadzie w  Justynowie. Wyda-
rzenie odbywało się w sali OSP, 
miało swoją część oficjalną, jed-
nak prawdziwa zabawa rozpo-
częła się dopiero na  zapleczu, 
gdy kapele zaczęły wykonywać 
biesiadne przeboje, a  wszyscy 
śpiewali je razem z nimi. Ma-
rzena Serafińska powiedziała 
nam, że wyszła z tego wydarze-
nia tak naładowana pozytywną 

energią, że od tamtej chwili je-
dyne, o czym marzyła, to żeby 
powtórzyć tę imprezę w Lipce  
– i udało się!

2 lipca na  łące w  Lipce 
wspólnie muzykowali: By-
szewianie, Giecznianki z  Ka-
pelą, Lipkowianka z  Kapelą, 
Lipkowiańskie Dzieci, Okary-
na, Ziemia Słupiecka oraz Zyg-
muntowiacy. Co najważniej-
sze: muzycy nie występowali 
na scenie (zresztą nawet jej nie 
było!), tylko grali i  śpiewali 
na trawie – byli dla publiczności 
na wyciągnięci ręki. I to pozwo-
liło na stworzenie niepowtarzal-
nego klimatu biesiady.

Marzena Serafińska powie-
działa nam, że bardzo przy-
datne okazały się przygotowa-

ne na  imprezę „Śpiewniki dla 
każdego”. Znalazły się w nich 
znane przeboje muzyki bie-

siadnej i  ludowej, które wyko-
nywały zespoły. Dla inicjatorki 
wydarzenia ważnym momen-

tem było, gdy wszyscy zaśpie-
wali „Lipkę” („Z tamtej strony 
jeziora”), której tytuł nawiązu-
je do nazwy ich miejscowości. 
Uczestnicy biesiady na  trawie 
potrzebowali trochę czasu, by 
się ośmielić, ale potem wiele par 
ruszyło do energicznego tańca.

Wydarzenie zorganizowała 
Pasieka w  Lipce pod patrona-
tem burmistrza Strykowa Wi-
tolda Kosmowskiego. Już teraz 
Marzena Serafińska zapowia-
da, że chciałaby powtórzyć Fol-
kową Biesiadę w Lipce za rok  
– a być może wpisać ją na stałe 
do kalendarza imprez swojego 
sołectwa.� aa

Wszystkie zdjęcia z tej fotograficznej impresji z zabawy w Lipce zostały udostępnione przez Urząd Miejski w Strykowie.
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Piłka nożna | Przygotowania KS Pelikan Łowicz

Na początek przegrana z IV-ligowcem
Pierwszy tydzień przygotowań do sezonu 2022/23 
biało-zieloni zwieńczyli meczem sparingowym 
z Mazovią Mińsk Mazowiecki. Piłkarze  
z Mińska Mazowieckiego zeszły sezon ukończyli  
na 6. miejscu grupy mazowieckiej II czwartej ligi. 
Biorąc pod uwagę letnie transfery wydaje się,  
że Mazovia w nowym sezonie może włączyć się 
do walki o awans.

��KS Pelikan Łowicz – MKS Ma-
zovia Mińsk Mazowiecki 2:3 
(1:3); br.: zawodnik testowany 2 
(jedna z karnego) – Wojciech Wo-
cial 2 i Wojciech Trochim.
Pelikan: zawodnik testowany 
nr 1 – Jakub Pawlicki, zawodnik 
testowany nr 2, Przemysław Dwó-
rzyński, zawodnik testowany nr 
3 – Tomasz Dąbrowski, zawodnik 
testowany nr 4 – zawodnik testo-
wany nr 5, Radosław Kuciński, 
zawodnik testowany nr 6 – Adrian 
Olpiński. Na zmiany wchodzili: 
Sebastian Ostrowski – zawodnik 
testowany nr 7, Eryk Woliński, 
Bartosz Wojciechowski, zawodnik 
testowany nr 8 – Patryk Pomia-
nowski, Jan Haczykowski – Jakub 
Garnysz, zawodnik testowany nr 
9, Kacper Falkowski – zawodnik 
testowany nr 10.

Kontrakt z  klubem podpi-
sał już 33-letni Wojciech Tro-
chim regularnie grający ostatnio 
w wyższych ligach. Dla Trochi-
ma to powrót do domu – jest wy-
chowankiem Mazovii. Ponadto 
w najbliższym czasie zespół po-
winni wzmocnić Daniel Smuga 
(ostatnio Legionovia, również 
wychowanek klubu), Eryk Wię-
dłocha (poprzednio Pogoń Sie-
dlce) czy Mateusz Łysik (pod-
stawowy golkiper Błonianki). 
Takie wzmocnienia mogłyby 
wręcz robić wrażenie w  przy-
padku klubu III-ligowego.

W sobotę lepiej zaprezen-
towali się gracze Mazovii. Dla 
piłkarzy Pawła Jakóbiaka to do-
brze znany sparingpartner. Peli-
kan z Mazovią mierzył się zimą 

w próbie generalnej i w Mińsku 
Mazowieckim po dziwnym me-
czu wygrał 4:3. Tym razem oba 
kluby grając ze sobą rozpoczęły 
przygotowania do nadchodzące-
go sezonu.

Rozegrany w Bełchowie spa-
ring dużo lepiej rozpoczął IV-
-ligowiec. Mazovia już po pół-
godzinie gry prowadziła 3:0. 
– Był to typowy mecz sparingo-
wy. Wszyscy grali ofensywnie 
i  chcieli się pokazać pod tym 
względem z jak najlepszej stro-
ny – ocenił Paweł Jakóbiak. Jed-
ną z  bramek dla przyjezdnych 
zdobył wspomniany już wcze-
śniej Trochim, dwa trafienia do-
łożył Wojciech Wocial. Z upły-
wem czasu Pelikan w  końcu 
poukładał swoją grę. Jeszcze 
przed przerwą zmniejszył stra-
tę, a po zmianie stron biało-zie-
loni złapali nawet kontakt z ry-
walem. W obu wypadkach gole 
dla łowiczan zdobywali gracze 
testowani. Mazovia nie wypu-
ściła jednak zbudowanej na po-
czątku przewagi i dowiozła wy-
graną do końca.

Przegrana w sparingu, szcze-
gólnie z rywalem z niższej ligi, 
może budzić pewien niepokój. 
Jednak niecałe pół roku temu 
biało-zieloni gry kontrolne – 
pod względem wyników – mie-
li wręcz fatalne. Później w lidze 
było zgoła odmiennie. Ponadto 
pierwszy tydzień okresu przy-
gotowawczego poświęcony był 
przede wszystkim na testy no-
wych zawodników. I  miały 
one charakter wręcz masowy. 
Przez Łowicz przewinął się po-

nad tuzin zawodników, więk-
szość z nich zagrała przeciwko 
Mazovii. A  dalej z  zespołem 
będzie trenować tylko trzech 
z  nich i  nie jest powiedziane, 
że na pewno podpiszą kontrakty 
z klubem. Cała trójka ma status 
młodzieżowców.

Koniec masowych 
testów
Paweł Jakóbiak zapowie-

dział, że w kolejnych meczach 
sparingowych już tak wielu te-
stowanych zawodników nie 
będzie. – Nie jestem zwolen-
nikiem takiego testowania ma-
sowego. Tym bardziej, że my 
już mamy szkielet zespołu. Ta-
kie ruchy skończyły się wraz 
z  pierwszym tygodniem przy-
gotowań. Na pewno w  każ-
dym meczu będzie pojawiać się 
dwóch czy trzech testowanych 
piłkarzy, ale nie będzie to już na 
taką skalę – wyjaśnił szkolenio-
wiec.

Transferowy...  
spokój
Tego lata jeszcze żaden pił-

karz nie podpisał kontrak-
tu z  klubem. Wobec faktu, że 
z drużyny odeszło siedmiu za-
wodników, a  niektórzy z  ligo-
wych rywali Ptaków wykazują 
się dużą aktywnością na rynku 
transferowym, to także może 
wzbudzać pewne obawy. – My 
się wzmacnialiśmy zimą. Robi 
wrażenie to, co robią w Skier-
niewicach czy Radomiu. Wyglą-
da na to, że w Skierniewicach 
zaraz głośno powiedzą o  wal-
ce o awans. Ja jednak uważam, 
że czym ciszej jesteś, tym dalej 
zajdziesz. My nie musimy robić 
tych transferów, co w Łowiczu 
też jest pewną nowością. My po 
prostu nie potrzebujemy doko-
nywać dziesięciu wzmocnień – 
wyjaśnił Paweł Jakóbiak. War-
to również zauważyć, że w Unii 
i Broni – o których wspomniał 
trener – latem doszło do zmiany 

trenerów. To zawsze ciągnie za 
sobą rewolucję kadrową.

Nie oznacza to oczywiście, 
że do kadry biało-zielonych nie 
dołączy tego lata żaden nowy 
piłkarz. – Zespół co okienko 
musi dostać świeżej krwi. Ina-
czej chłopcy się rozleniwiają 
i  z tego może zrobić się pro-
blem – wyjaśnił szkoleniowiec 
Ptaków. Wspomniana przez 
trenera „świeża krew” powin-
na się pojawić już w tym tygo-
dniu. Blisko zakontraktowania 
jest nowy bramkarz, który miał-
by podnieść poziom rywaliza-
cji o miejsce pomiędzy słupka-
mi. Ponadto Paweł Jakóbiak do 
końca tego tygodnia chciałby 
również zamknąć temat mło-
dzieżowców.

Z dobrych informacji moż-
na już potwierdzić, że na kolej-
ny sezon w Pelikanie pozostanie 
też młody skrzydłowy Kacper 
Falkowski. Drzwi do III-ligowej 
kadry powoli uchyla też 19-letni 
obrońca, wychowanek Ptaków 
– Bartosz Wojciechowski. – Je-
stem naprawdę zbudowany jego 
postawą. Jest w  kadrze od sa-
mego początku odkąd ja jestem. 
Walczy, solidnie pracuje, robi 
duże postępy i wygląda całkiem 
przyzwoicie – ocenił Jakóbiak.

Niestety są też gorsze wia-
domości. Po kontuzji wciąż nie 
doszedł do siebie Krystian Myc-
ka. Odbudowanie formy wię-
cej czasu najpewniej zajmie też 
Maciejowi Wyszogrodzkie-
mu. – Wraca do gry, ale widać 
po nim, że był wyłączony z gry 
przez długi czas. Potrzebuje 
więcej czasu na dojście do sie-
bie – powiedział trener.

Niezależnie od sytuacji ka-
drowej łowiczanie nadal inten-
sywnie przygotowują się do 
nowego sezonu. – Mamy sześć 
treningów w  tygodniu. Powra-
cają nasi zawodnicy, którzy do-
stali troszkę więcej wolnego 
– skomentował Jakóbiak. Naj-
bliższa gra kontrolna Ptaków 
już w  sobotę o  godz. 11.00. 
W Wygodzie Pelikan podejmie 
Wisłę II Płock.

Mateusz Lis

W pierwszych w tym roku zajęciach (4 lipca) wzięło udział ponad 20 piłkarzy.

FO
T.

 P
A

W
E

Ł 
A

. D
O

LI
Ń

S
K

I

Kacper Falkowski (z prawej) pozostaje w zespole na kolejny sezon.
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Jednym z katów Pelikana był w sobotę Wojciech Trochim  
(z prawej w czerwonym).
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Piłka nożna | Terminarz III ligi 2022/23

Na początek beniaminek, derby w połowie września
Beniaminek z Mławy będzie 

pierwszym rywalem Pelika-
na w tym sezonie. Biało-zielo-
ni sezon zainaugurują na obiek-
cie Mławianki w weekend 6-7 
sierpnia. Pierwszy mecz w Ło-
wiczu tydzień później, a na ul. 
Starzyńskiego 6/8 zawitają re-
zerwy Legii Warszawa.

Tak się w terminarzu złoży-
ło, że łowiczanie pierwsze trzy 
wyjazdowe mecze w tej kampa-
nii grać będą z beniaminkami. 
Po rywalizacji w Mławie biało-

-zielonych czekają wyjazdy do 
Sieradza i  Zambrowa. Na naj-
bardziej emocjonujący dla wie-
lu kibiców mecz, a więc derby 
z Unią, trzeba będzie poczekać 
do połowy września.

Jesienią rozegranych zostanie 
17. kolejek, a więc równo po-
łowa sezonu. Granie rozpocz-
nie się w  pierwszy sierpnio-
wy weekend i  potrwa niemal 
do końca listopada. Ostatnia te-
goroczna kolejka odbędzie się 
w weekend 19-20 listopada. Pe-

likan zagra wtedy w Łowiczu ze 
Świtem.

Tylko jedna seria gier wypada 
jesienią w środę. Będzie to już 
trzecia kolejka spotkań, gdy Pe-
likan zagra w Sieradzu z War-
tą. Wszystko wskazuje również 
na to, że łowiczanie swoje do-
mowe mecze będą rozgrywać 
w  niedziele o  godzinie 12:00. 
Wyjątkiem będzie spotkanie 2. 
kolejki z Legią II. Z uwagi na 
późniejszą środową potyczkę 
w Sieradzu, Pelikan ze stołecz-

nymi najprawdopodobniej za-
gra w sobotę. 

Mateusz Lis

��Terminarz III ligi 2022/2023 
(runda jesienna):
1. 2022.08.06-07: MKS Mła-
wianka Mława – KS Pelikan 
Łowicz 
2. 2022.08.13-14: KS Pelikan 
Łowicz – Legia II Warszawa 
SA
3. 2022.08.17: KS Warta Sie-
radz – KS Pelikan Łowicz

4. 2022.08.20-21: KS Pelikan 
Łowicz – MKS Pilica Biało-
brzegi
5. 2022.08.27-28: ZKS Olimpia 
Zambrów – KS Pelikan Łowicz
6. 2022.09.03-04: KS Pelikan 
Łowicz – KS Concordia Elbląg
7. 2022.09.10-11: ŁKS II Łódź SA 
– KS Pelikan Łowicz
8. 2022.09.17-18: KS Pelikan 
Łowicz – Unia Skierniewice 
Non-Profit sp. zoo
9. 2022.09.24-25: KS Legiono-
via Legionowo – KS Pelikan 
Łowicz
10. 2022.10.01-02: KS Pelikan 
Łowicz – SSA Jagiellonia II 
Białystok

11. 2022.10.08-09: GKS Pogoń 
Grodzisk Mazowiecki – KS Pe-
likan Łowicz
12. 2022.10.15-16: KS Błonian-
ka Błonie – KS Pelikan Łowicz
13. 2022.10.22-23: KS Pelikan 
Łowicz – KS Lechia Toma-
szów Mazowiecki SA
14. 2022.10.29-30: OKS Sokół 
Ostróda – KS Pelikan Łowicz
15. 2022.11.05-06: KS Pelikan 
Łowicz – KS Ursus Warszawa
16. 2022.11.12-13: RKP Broń 
1926 Radom – KS Pelikan 
Łowicz
17. 2022.11.19-20: KS Pelikan 
Łowicz – MKS Świt Nowy 
Dwór Mazowiecki
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Pływanie | Letnie Mistrzostwa Polski Juniorów młodszych 14 lat w Olsztynie

Ola Czubik zgarnia medale
Aleksandra Czubik 
trzykrotnie stanęła 
na podium podczas 
Letnich Mistrzostw 
Polski Juniorów 
Młodszych 14 lat, 
rozgrywanych 
w dniach 7-10 lipca 
w Olsztynie.

Czternastoletnia mieszkanka 
Łowicza, Aleksandra Czubik, 
trenująca do niedawna w  bar-
wach klubu UKS Dwójka So-
chaczew, a  obecnie UKS G-8 
Bielany Warszawa, doskonale 
zaprezentowała się w  Letnich 
Mistrzostwach Polski Juniorów 
Młodszych 14 lat. Pływanie to 
jej pasja, co udowodniła zdoby-
wając dwa medale złote i jeden 
brązowy. Najcenniejszy kru-
szec zawisł na szyi pływaczki 
w konkurencjach sztafetowych 
– 4x100 m stylem dowolnym 

i  4x100 m stylem zmiennym. 
Krążek brązowy Ola wywal-
czyła indywidualnie na dystan-
sie 100 m stylem dowolnym.

– Myślałam, że będzie le-
piej na 100 m stylem dowol-
nym indywidualnie, ale za-
wsze jest to jakiś mój sukces. 
Pomimo błędów jakie popełni-
łam, i tak udało mi się ten me-
dal zdobyć, więc myślę, że ten 
start był jednak udany. Sztafety 
to sukces – inne podejście, ma 
się poczucie, że się wspólnie 
z kimś walczy i nie można za-
wieść tych osób. Robi się więc 
wszystko i jak najlepiej się do 
tego podchodzi, żeby razem 
z  grupą wygrać medal. Ogól-
nie jestem bardzo zadowolona. 
Złoty medal na mistrzostwach 
w  sztafecie to naprawdę coś 
niesamowitego i myślę, że ko-
leżanki, z  którymi płynęłam 
również są zadowolone i  są 
dumne z  siebie, że dałyśmy 
radę wygrać – opowiada Alek-
sandra Czubik.

Niewiele zabrakło, aby Ola 
przywiozła do domu jeszcze je-
den medal – w sztafecie 4x200 
m stylem dowolnym dziewcząt 
jej drużyna zajęła 4. miejsce.

– 4. miejsce, niby to najgor-
sze dla każdego sportowca, 
ale z drugiej strony 4. miejsce 
w Polsce to bardzo wysoki wy-
nik, więc uważam że również 
należy się cieszyć z takich star-
tów i trzeba pracować dalej. To 
daje dobrego „kopa” do dalszej 
pracy, żeby w następnych zawo-
dach mieć medal – dodała pły-
waczka.

Najsłabiej poradziła sobie 
w konkurencji 50 m dziewcząt, 
którą zakończyła z 7. lokatą.

Przed młodziutką zawodnicz-
ką jeszcze dużo pracy, ale przy 
swoim podejściu do rywalizacji 
z pewnością czeka na nią dużo 
medali.

Starsza siostra Oli – Mar-
ta Czubik, trenująca również 
z sukcesami pływanie, szykuje 
się teraz do Letnich Mistrzostw 

Polski Juniorów 16 lat, które od-
będą się w  Ostrowcu Święto-
krzyskim w dniach 14-17 lipca 
2022 roku. � Gogo

Letnie Mistrzostwa Polski Ju-
niorów Młodszych 14 lat. Olsz-
tyn, 7-10.07.2022 roku:

��50 m dziewcząt:
1. Wiktoria Gracjasz (UKS Jasień Sucha Beskidzka) 26,83

2. Julita Niewczas (KP Raw-Swim Rawa Mazowiecka) 27,70

3. Olga Dolata (KU AZS UAM Poznań) 27,79

7. Aleksandra Czubik (UKS G-8 Bielany Warszawa) 28,16

��100 m dziewcząt:
1. Wiktoria Gracjasz (UKS Jasień Sucha Beskidzka) 58,12

2. Nicola Piebiak (UKP Manta Jelcz-Laskowice) 1:00,86

3. Aleksandra Czubik (UKS G-8 Bielany Warszawa) 1:01,18

��Sztafeta 4x100 m dowolny 
dziewcząt:

1. UKS G-8 Bielany Warszawa 4:13,15

2. UKS SMS Galicja Kraków 4:13,73

3. UKS Manta Kochłowice Ruda Śląska 4:16,26

 
��Sztafeta 4x100 m zmienny 

dziewcząt:
1. UKS G-8 Bielany Warszawa 4:38,37

2. „Sikret” Gliwice 4:43,77

3. MMP Słowianka Gorzów Wlkp. 4:46,46

 
��Sztafeta 4x200 m dowolny 

dziewcząt:
1. CSiR MOS Dąbrowa Górnicza 9:14,02

2. MKS Juvenia Białystok 9:24,19

3. UKS Manta Kochłowice Ruda Śląska 9:28,01

4. UKS G-8 Bielany Warszawa 9:29,79

 
��Sztafeta 4x100 m zmienny 

mieszane:
1. UKS Nawa Skierniewice 4:22,43

2. „Sikret” Gliwice 4:24,27

3. UKS G-8 Bielany Warszawa 1 4:25,15

4. UKS G-8 Bielany Warszawa 2 4:26,13

Aleksandra Czubik (drugiej w lewej) trzykrotnie stanęła  
na podium podczas Letnich Mistrzostw Polski Juniorów Młodszych 
14 lat w Olsztynie.
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Lekka atletyka | Załęczański Ultra Run

Konrad Wolski wraca do gry
Po krótkiej przerwie 
z biegami ultra do 
gry powrócił Konrad 
Wolski, który w 2021 
roku zaliczany był do 
czołówki biegaczy 
długodystansowych 
naszego regionu. 
Reprezentant UKS GOK 
Zduny na początku lipca 
zaliczył Załęczański Ultra 
Run i zajął 5. miejsce 
w klasyfikacji generalnej.

– Wczoraj miałem okazję 
sprawdzić się na trasie Załę-
czańskiego Parku Krajobrazo-
wego na dystansie 60 km. Bar-
dzo fajna, zróżnicowana trasa 
biegnąca głównie wzdłuż rze-
ki Warty, przyjemne widoki. 
Przyjemnie minął też cały dy-
stans, bez większych proble-
mów i na mecie zameldowałem 
się z czasem 5:21,02 h (tempo 
5,21 min/km) co dało mi w kla-
syfikacji generalnej 5 miejsce, 
co ciekawe ex aequo z legendą 
już biegów ultra – Patrycją Be-
reznowską. To było mega do-
świadczenie móc zmierzyć się 
z taką postacią na trasie, szacu-
nek! Na zakończenie miłym ak-
centem było podium i 2. miejsce 
w kategorii wiekowej 30-49 lat. 
Podczas imprezy ze mną jak za-
wsze wsparcie w postaci Mile-
na Wolska oraz też niezawodny 
tata – mistrz nawigacji. Dzięki! 

– mówił po zawodach nasz dłu-
godystansowiec.

Wolski miał przerwę w star-
tach, ponieważ był w ważnym 
życiowym momencie. Ślub, 
wesele, czyli masa przygoto-
wań, które nie pozwalały na 
swobodne treningi. Po weselu 
już wszystko wróciło do nor-
my, Konrad zaczął robić kilo-
metry i  zaplanował sobie ka-
lendarz imprez. Jego głównym 
celem jest impreza o  nazwie 
Gorce Ultra Trial na dystansie 
100 mil – 163 kilometry – za-
planowana na początek sierp-
nia 2022 roku.

– W  Załęczański Ultra Run 
chciałem się sprawdzić, jak 
moja forma po krótkich przygo-
towaniach i czy dam radę prze-

biec ten dłuższy dystans. Oka-
zało się, że poszło super i bez 
problemu dałem radę. To ozna-
cza, że przygotowania idą w do-
brym kierunku. Po ultramara-
tonie w Gorcach chcę zmienić 
treningi i  przygotować się do 
biegów ulicznych. Najciekaw-
szy z nich to jubileuszowy 40. 
Półmaraton Łowicki. Będzie 
mocna konkurencja, zatem 
trzeba będzie zmienić trening, 
Mniej wydolności, a  więcej 
szybkości – zapowiada Wolski.

W naszym regionie mamy 
już naprawdę sporo biegaczy 
na wysokim poziomie i ich ry-
walizacja na jubileuszowym 40. 
Łowickim Półmaratonie Jesieni 
zapowiada się bardzo ciekawie. 
� zł 

Konrad Wolski (2. miejsce) z kolejnym trofeum do swojej kolekcji.
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Duathlon | Enea Bydgoszcz Triathlon

Bladowski i Modzelewski  
to mocni zawodnicy
Artur Bladowski (KTS MoviGO Łódź) 
i Maciej Modzelewski (KK Łowicz) 
potwierdzają swoje wielkie wytrzymałościowe 
możliwości. Łowiczanie w miniony weekend 
wystartowali z Enea Bydgoszcz Triathlon 
zajęli bardzo dobre lokaty. 

Nasi reprezentanci pojechali 
do Bydgoszczy na jeden z naj-
bardziej popularnych triathlo-
nów w  Polsce. Konkurencja 
była ogromna, Na dystansie ¼ 
Iron Mana wystartowało blisko 
800 zawodników

Rewelacyjnie w Bydgoszczy 
spisał się na dystansie ¼ Iron 

Mana Artur Bladowski, który 
w klasyfikacji generalnej upla-
sował się na 17. miejscu. Czas 
2:01,59 h 5. miejsce w klasyfi-
kacji kategorii wiekowej M35.

Wielkie postępy robi dru-
gi miłośnik triathlonu z  Łowi-
cza, który w  tamtym sezonie 
dołączył do grona „twardzieli” 

– Maciej Modzelewski (Klub 
Kolarski Łowicz), w Bydgosz-
czy „Modzel” pokazał ogromny 
progres, jeśli chodzi o start ubie-
głoroczny. Uzyskał łączny czas 
2:06,44 h. Ten wynik dał mu 
32. lokatę w open i 11. miejsce 
w kategorii M35.

– Bydgoszcz co roku jest 
w  moim kalendarzu punktem 
obowiązkowym, bo to znajomi 
stąd zarazili mnie triathlonem. 
Nic tak nie mobilizuje i  nie 
napędza jak zdrowa rywaliza-
cja w  miłym towarzystwie. Po 
trzech latach oglądania pleców, 
tym razem bardzo mocno prze-
pracowana zima, konsekwentny 
i wymagający trening i koledzy 
zostali daleko z  tyłu. Dystans 
1/4 Iron Mana kończy 825 osób, 
ja mimo przeciętnego pływania 
(185. czas), ale dzięki mocnemu 
rowerowi i świetnemu bieganiu 
(24. czas), zajmuję 32. miejsce 
w  klasyfikacji. open. W  tym 
roku dodatkowa motywacja, bo 
w Bydgoszczy gościnne wystą-
pił Klub Kolarski Łowicz – mó-
wił po zawodach Modzelewski.

Wielkie brawa dla Łowiczan, 
ponieważ triathlon wymaga 
wielkiej motywacji do trenin-
gu. Aby naleźć się już w pierw-
szej setce mocnych zawodów 
w Bydgoszczy, gdzie do mety 
dociera ponad 800 zawodników, 
trzeba być w super formie. � zł 

Radość po ukończeniu zawodów na wysokim miejscu 
– bezcenna.
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Karate | Obóz

Letnia Akademia Karate 
nad morzem
Blisko  
60 zawodników 
z centralnej Polski 
szkoliło się nad 
morzem z tajników 
karate.

W dniach 1-10 lipca w nad-
morskiej miejscowości Miko-
szewo podczas Letniej Akade-
mii Okinawa Shorin-ryu Karate 
i  Kobuda Stryków był repre-
zentowany przez grupę zawod-
ników z renshi Dariuszem Ję-
drzejczakiem 6 dan na czele. 
Treningi zaczynały się wcze-
snym rankiem i  trwały niekie-
dy do późnych godzin nocnych. 
Odpoczynek jest jednak równie 
ważny jak sam trening, a w cza-
sie wolnym uczestnicy mogli 
m.in. sprawdzić możliwości ło-
dzi „Adrenalina”, która rozwija-
ła prędkość 100 km/h, co robiło 
duże wrażenie.

Podczas teoretycznej czę-
ści wyprawy karatecy dowie-
dzieli się ciekawych historii 
na temat powstania przekopu 
Mierzei Wiślanej, dlaczego po-
wstał, kiedy, jak długo i czym 
kopano. Atrakcją był też rejs 
na Wyspę Fok, utworzonej 
w  sposób naturalny u  ujścia 
Wisły, gdzie żyje ok 200 fok 
szarych. W Polsce są one pod 
ochroną, a  znalazły się tu po-
przez ucieczkę z krajów skan-
dynawskich, gdzie urządza 
się na nie masowe polowania. 
Grupa karateków dryfowała 
swobodnie wokół wyspy, za-

chowując kompletną ciszę, by 
nie spłoszyć zwierząt. Na ko-
niec organizator przygotował 
dla uczestników szybki powrót 
z wieloma zakrętami i  skaka-
niem po falach, co pobudzi-
ło zdecydowanie bardziej niż 
kawa. Podczas codziennego re-
laksu karatecy korzystali tak-
że z basenu, wykonywali pie-
sze wycieczki, a także strzelali 
z wiatrówki czy też rzucali do 
specjalnej drewnianej platfor-
my toporkiem i szurikenami.

Podczas obozu odbyła się 
także tradycyjna rywalizacja 
w kata i kumite (w kontakcie). 
Wyniki przedstawiały się nastę-
pująco: Młodzicy – kata: 1. Mi-
łosz Frątczak, Mateusz Sobajda, 
Adam Wawrzyniak, juniorzy 
starsi – kata: 1. Stanisław Ko-
walczyk, 2. Michał Tomczyk, 3. 
Jakub Kasprzak, juniorki – kata: 
Daria Bartczak, 2. Aleksandra 
Kowalczyk, 3. Weronika Rosa, 
juniorzy: 1. Igor Pałka, 2. Jan 
Dąbrowski, 3. Franciszek Łod-
kowski, juniorki – kumite: 1. 
Aleksandra Ślińska, 2. Aleksan-

dra Kowalczyk, 3. Aurelia Sztet-
ner, juniorzy – kumite: 1. Alek-
sander Malinowski, 2. Jakub 
Wasielewski, 3. Jan Dąbrowski. 
Promocja na wyższy stopień: 
Drożdżyk Iwo 10kyu, Podsiad 
Kacper 10kyu, Olejniczak Ale-
xander 10kyu, Walak Seba-
stian 10kyu, Arkusiński Bru-
no 10kyu, Łuczak Aleksander 
10kyu, Olejniczak Alexander 
9kyu, Mizak Jan 9kyu, Mizak 
Michał 8kyu, Hikrysz Oliwier 
8kyu, Janowski Jan 8kyu, So-
bajda Mateusz 7kyu, Pietrzak 
Mateusz 7kyu, Walak Marcin 
7kyu, Wawrzyniak Adam 7kyu, 
Kalinka Miłosz 7kyu, Piechoc-
ki Adam 5kyu, Kasprzak Ja-
kub 5kyu, Kowalczyk Stanisław 
3kyu, Bartczak Daria 2 kyu, 
Dziedzic Krzysztof 2kyu, Łod-
kowski Franciszek 1kyu.

Grono sempai, czyli brązo-
wych pasów powiększyło się 
o Darię Bartczak i Krzyszto-
fa Dziedzica. – Stwierdzam, że 
tegoroczny obóz pomimo coraz 
młodszych uczestników można 
zaliczyć do najbardziej inten-

sywnych. Na naszych obozach 
nie można się nudzić, a ogni-
sko na koniec to potwierdziło. 
Było widać zmęczenie, ale też 
pomimo radości, że wracamy 
do domu zauważyłem, że gru-
pa się zgrała. Po podróży po-
wrotnej zostaliśmy mile przy-
witani przez rodziców i byłem 
zaskoczony mnogością infor-
macji o  tym, iż obóz się po-
dobał ich dzieciom. Świadczy 
to o  tym, że jest jeszcze duch 
w  młodym narodzie, kadra 
pojechała z dziećmi, a wróci-
ła z wojownikami. Jestem pe-
wien, że jeszcze będzie głośno 
w  sporcie o  strykowskich ka-
ratekach. Zapraszam od wrze-
śnia do grupy początkującej 
na pierwsze zajęcia, te odby-
wają się cyklicznie w sali gim-
nastycznej w Szkole Podstawo-
wej nr 2 w Strykowie przy ul. 
Targowej 21. Więcej informa-
cji udzielę pod numerem tele-
fonu: 605-220-240 – zachęca 
do udziału w zajęciach karate 
instruktor Dariusz Jędrzejczak. 
� wp

Karatecy na letnim obozie w Mikoszewie świetnie spędzali razem czas na treningach, ale też 
w czasie wolnym nie mogli się nudzić.
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Piłka nożna | Głowno

Stal zaprasza na wakacje 
z piłką nożną
Ciekawy projekt 
ma do zaoferowania 
dla najmłodszych 
głowieńska Stal. 
W wakacje dzieci nie 
będą się nudzić.

Stal Głowno wyszła z propo-
zycją do najmłodszych adeptów 
piłki nożnej i organizuje w wa-
kacje zajęcia dla mieszkańców 
Głowna w wieku od 4 do 15 lat. 
To cykliczne spotkania we wtor-
ki i  czwartki w  godz. 16:00-
18:00 na stadionie Stali przy 
ul. Kopernika 37 w  Głownie, 
w  ramach których uczestnicy 
będą mogli nauczyć się nie tyl-
ko techniki piłkarskiej, ale także 
poznają tajniki zdrowej rywali-
zacji, zasad fair play pod okiem 

wykwalifikowanych trenerów. 
Dodatkowo planowane jest tak-
że szkolenie z  zakresu beach 
soccera, które prowadzone bę-
dzie nad zalewem Mrożyczka 
pod okiem reprezentanta Polski 
w tej dyscyplinie Tomasza Le-
narta.

Pierwsze zajęcia już się od-
były, a  poprowadzili je trene-
rzy Adrian Tomczyk i Maciej 
Kantyka. Projekt jest finanso-
wany z  budżetu Gminy Mia-
sta Głowno i  każde zajęcie są 
nieodpłatne. Wakacyjne zaję-
cia z piłką nożną mogą być po-
czątkiem przygody z piłką noż-
ną w  barwach głowieńskiego 
klubu. 

Najbliższe spotkanie zapla-
nowane jest na czwartek, wię-
cej informacji na profilu Stali 
Głowno na Facebook’u. � wp

Trener Adrian Tomczyk poprowadził pierwsze zajęcia  
dla głowieńskich dzieci w ramach projektu Stali – Wakacje z piłką 
nożną.
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Piłka nożna | IV liga

Zjednoczeni zaczęli 
przygotowania
Strykowscy piłkarze 
od 11 lipca trenują 
pod okiem nowego 
szkoleniowca.

IV-ligowy zespół Zjednoczo-
nych Stryków od poniedział-
ku rozpoczął przygotowania do 
sezonu 2022/2023. Dziewiąta 
drużyna poprzednich rozgry-
wek w nowej kampanii będzie 
dowodzona przez nowego trene-

ra. Na tym stanowisku Łukasza 
Wijatę zastąpił dotychczasowy 
asystent i  trener grup młodzie-
żowych, a  także do niedawna 
piłkarz zespołu Jacek Drożdż. 
Na razie szkoleniowiec Stry-
kowa skupia się na pierwszych 
sparingach, gdzie zapewne bę-
dzie przypatrywał się potencjal-
nym wzmocnieniom. Z  kolei 
były już trener Zjednoczonych 
Łukasz Wijata trafił do GKS 
Ksawerów. � wp

Jacek Drożdż (z lewej) szkolił do niedawna jedynie młodzież 
w strykowskim klubie. Teraz Zjednoczeni będą korzystać z usług 
trenera także na szczeblu IV ligi.

FO
T.

 F
B

/Z
JE

D
N

O
C

Z
E

N
I S

TR
Y

K
Ó

W

PROGNOZA POGODY | 13.07.2022 – 20.07.2022

SYTUACJA SYNOPTYCZNA: 
Pogodę kształtuje klin układu wyżowego. 
Napływa umiarkowanie ciepła masa 
powietrza polarno-morskiego. 

CZWARTEK – PIĄTEK: 
W czwartek i piątek pogodnie, 
zachmurzenie umiarkowane, bez opadów. 
Widzialność dobra. Wiatr zachodni, słaby 
i umiarkowany, 3-6 m/s. Temp. max 
w dzień: od + 24 st. C w czwartek  
do + 22 st. C w piątek. Temp. min w nocy: 
+ 14 st. C do + 12 st. C. 

SOBOTA – NIEDZIELA: 
W sobotę i niedzielę zachmurzenie 
umiarkowane do dużego, przelotne opady 
deszczu. Widzialność dobra, w czasie 
opadów umiarkowana. Wiatr zachodni, 
słaby i umiarkowany, 3-6 m/s. Temp. max 
w dzień: + 20 st. C w sobotę do + 19 st. C 
w niedzielę. Temp. min w nocy: + 12 st. C 
do + 11 st. C. 

PONIEDZIAŁEK – WTOREK – ŚRODA: 
Słonecznie, zachmurzenie małe do 
umiarkowanego, bez opadów oraz bardzo 
ciepło. Widzialność dobra. Wiatr zachodni, 
słaby i umiarkowany, 3-7 m/s. Temp. max 
w dzień: + 22 st. C do + 27 st. C. Temp. 
min w nocy: + 16 st. C do + 14 st. C. BIURO METEOROLOGICZNE CUMULUS

PROGNOZA BIOMETEOROLOGICZNA  
Pogoda niekorzystnie wpływać będzie na 
nasze samopoczucie.
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Wieści z Głowna i Strykowa
członek Stowarzyszenia Gazet Lokalnych
Edycja wspólna z tygodnikiem „Nowy Łowiczanin”

WYDAWCA: 
Oficyna Wydawnicza „Nowy Łowiczanin”
Waligórscy s.c. w Łowiczu
99-400 Łowicz, ul. Pijarska 3a, 
tel./fax 46 837-46-57, 46 837-37-51,
e-mail: redakcja@lowiczanin.info 
adres dla korespondencji: 
99-400 Łowicz, skrytka pocztowa 68. 

REDAKCJA W GŁOWNIE: 
ul. Łowicka 40, tel./fax 42 710-85-50
Redaktor naczelny: Wojciech Waligórski 
Dyrektor zarządzający: Ewa Mrzygłód-Waligórska

Dziennikarze: 
Agnieszka Antosiewicz, Tomasz Bartos, 
Mirosława Wolska-Kobierecka, 
Wojciech Pożarlik (sport) 

Redakcja zastrzega sobie prawo skracania nadesłanych 
tekstów, zmiany ich tytułów, dodawania śródtytułów. 

Artykułów niezamówionych nie odsyłamy. 
Skład tekstu własny. 

Ogłoszenia ramkowe i reklamy przyjmujemy  
telefonicznie: tel. 46 837-37-51, 46 837-46-57;  
e-mailem: ogloszenia@lowiczanin.info,  
reklama@lowiczanin.info oraz w siedzibie głównej  
redakcji w Łowiczu, ul. Pijarska 3a,  
od poniedziałku do piątku w godz. 7.30-18.30.  

Ogłoszenia drobne przyjmowane są osobiście  
w biurze ogłoszeń w Łowiczu od poniedziałku  

do piątku oraz w wybrane dni w redakcji w Głownie,  
a także w punktach przyjmowania ogłoszeń  
wymienionych na stronie 20.

Druk:  
Seregni Printing Group S.A.
ul. Matuszewska 14 hala B3
03-876 Warszawa

Nakład: Wieści z Głowna i Strykowa 1.230 egz. 
Nakład wraz z wydaniem głównym  
(Nowy Łowiczanin): 6.000 egz.

100%
własności polskiej

Kolarstwo | Szosa

Żacy Strykowa blisko czołówki  
w międzynarodowej obsadzie
Estończycy, Litwini 
i Katarczycy, a także 
najlepsze kolarskie 
klubu z Polski 
wzięły udział 
w trzydniowym 
wyścigu w okolicach 
Kalisza.

W dniach 8-10 lipca roze-
grany został etapowy XXXII 
Wyścig Kolarski, który przy-
ciągnął uwagę także zagranicz-
nych kolarzy. Zmagania w Wy-
socku Wielkim, Chynowej oraz 
Kotowiecku dla strykowskich 
zawodników były zakończe-
niem 10-dniowego zgrupowa-
nia w  Kobylej Górze. Trener 

Wojciech Pożarlik do startu 
zgłosił 10-tkę podopiecznych.

W każdym z trzech etapów 
najwyżej sklasyfikowani byli 
żacy (11-12 lat) LUKS Dwój-
ki Progrup Danielo Stryków. 
W  piątkowej jeździe na czas 
szósty był Marcel Maślan-
ka, który powtórzył swój wy-
nik podczas ostatniego etapu 
w wyścigu ze startu wspólne-
go. W sobotę z kolei wysoko 
na szóstym miejscu finiszo-
wał Sebastian Sasin. W  gro-
nie dziewcząt bardzo ambitnie 
walczyła Magdalena Ciołek, 
która była 10-ta w  czasówce, 
a  cały wyścig zakończyła na 
11. miejscu w klasyfikacji ge-
neralnej. 

Pojedyncze sukcesy i  re-
kordy życiowe notowali tak-

że Jakub Maciak, Ignacy 
Darnowski oraz Nina Polit. 

Ogromnego pecha miała Kin-
ga Pietrasik, która na sobotniej 

rozgrzewce zaliczyła niefortun-
ny upadek, który kosztował ją 

założeniem szyny i wyklucze-
niem z dalszej rywalizacji. Po-
nadto Stryków reprezentowali 
juniorzy młodsi Mateusz Cio-
łek oraz Jakub Maciejewski, 
a także wśród dziewcząt Mar-
tyna Pietrasik. Mimo ambit-
nej walki nie byli oni w stanie 
rywalizować z  bardziej do-
świadczonymi rywalami z Pol-
ski, a także z zagranicy. O skali 
trudności wyścigu niech świad-
czy fakt, że momentami tempo 
podczas jazdy każdego etapu 
wynosiło blisko 70 km/h.

Strykowska grupa szykuje 
się teraz do najważniejszej czę-
ści sezonu szosowego. Starsza 
kategoria już w  ten weekend 
rywalizować będzie w  Ogól-
nopolskiej Olimpiadzie Mło-
dzieży, a  młodzicy tydzień 
później bronić będą w  Koźlu 
tytułu najlepszej drużyny Mię-
dzywojewódzkich Mistrzostw 
Makroregionu Centralnego. 
W drugiej połowie wakacji od-
będą się z  kolei zmagania na 
torze, znów w  ramach OOM 
i  MMMC, tym razem odpo-
wiednio w  Pruszkowie oraz 
Łodzi. � wp

Sebastian Sasin z LUKS Dwójki Stryków zajął 6. miejsce w wyścigu w Chynowej, w którym 
rywalizował m.in. z Estończykami.
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Triathlon | 1/4, 1/8 IronMan

Ludzie z żelaza wracają do Strykowa
Po dwóch latach 
przerwy triathloniści 
ponownie stawią 
się na starcie 
strykowskich 
zawodów.

W niedzielę, 11 września 
2022 w  samym centrum Pol-
ski odbędzie się triathlon na 
dystansie 1/4 IronMan (950 m 
pływania, 45 km jazdy rowe-
rem i 10,5 km biegu) oraz 1/8 
IronMan (475/22,5/5,25) indy-

widualnie oraz w  sztafetach. 
Lokalizacja w  Strykowie jest 
idealna – skrzyżowanie auto-
strad gwarantuje szybki i przy-
jemny dojazd, a  wszystko co 
związane z  imprezą znajdu-
je się w jednym miejscu. Pły-
wanie po zalewie w  Stryko-
wie, strefa zmian na szkolnym, 
ogrodzonym i oświetlonym or-
liku, etap kolarski na równych 
jak stół asfaltach gminy oraz 
bieganie po okolicznych, ma-
lowniczych szlakach. Dla kibi-
ców przewidziano miejsca ide-
alnie dla dopingowania swoich 

bliskich, a zawodnicy po zma-
ganiach zrelaksują się w strefie 
finishera.

Na listach startowych znaj-
duje się coraz więcej osób. 
Obowiązuje limit miejsc, a  te 
rozchodzą się bardzo szyb-
ko. Po dwóch tygodniach od 
uruchomienia zapisów na dy-
stansie 1/4 zapisanych jest 107 
osób na 150 możliwych. W 1/8 
mamy jeszcze tylko niemal po-
łowę wolnych miejsc, bo zgło-
siło się do tej pory 77 uczest-
ników. Spokojniej ma się 
sprawa w  sztafetach, bowiem 

tutaj mamy na razie 2 zespo-
ły na 1/4, a w obu dystansach 
miejsc jest po 10. Więcej in-
formacji oraz szczegółowy re-
gulamin dostępne są na stronie 
www.triathlonstrykow.pl oraz 
profilu imprezy na Facebook’u. 
Organizatorem zawodów jest 
Stowarzyszenie Klub Biego-
wy Powstaniec, inesSport oraz 
Gmina Stryków przy współ-
pracy z wolontariuszami, stra-
żakami z  OSP oraz LUKS 
Dwójką Stryków. Wkrótce pla-
nowane są wspólne darmowe 
treningi na trasach, gdzie do-
świadczeni triathloniści będą 
udzielać swoich rad odnośnie 
właściwego przygotowania się 
do zawodów. � wp

Pływanie w Zalewie i tzw. pralka to nieodłączny element Triathlonu Stryków.
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Kolarstwo | Szosa

23 lipca wyścig w Koźlu
W sobotę, 23 lipca 
kolarstwo wraca do 
Koźla. Po ponad 10 latach 
przerwy najlepsi młodzi 
kolarze Makroregionu 
znów ścigać się będą 
w Gminie Stryków.

Okręgowy Związek Kolar-
ski w  Łodzi przyznał organi-
zację Międzywojewódzkich 
Mistrzostw Makroregionu Cen-
tralnego LUKS Dwójce Stry-
ków. Klub od trzech lat z rzędu 
wygrywa klasyfikację drużyno-
wą imprezy dla kategorii mło-
dzik (13-14 lat) i teraz będzie jej 
gospodarzem. Pierwotnie zawo-
dy miały odbyć się w Pabiani-
cach, ale ze względu na remonty 

dróg zmagania przeniesiono do 
Gminy Stryków i  powierzono 
organizację właśnie klubowi ze 
Strykowa.

Wyścig kolarski odbędzie się 
w sobotę, 23 lipca i  tego dnia 
należy się spodziewać utrudnień 
w ruchu drogowym. Trasa bie-
gnie pod drogach od Koźla kie-
runku Krucic, dalej przez Lipę 
do Woli Błędowej i  z powro-
tem do Koźla, gdzie start i meta 
oraz biuro zawodów mieścić się 
będą przy Szkole Podstawowej 
im. Tadeusza Kutrzeby. Runda 
ma długość 6,4 km, a w trakcie 
trwania wyścigów ruch będzie 
wstrzymany na około 2-3 godzi-
ny. Szczegółowy regulamin ma 
być podany wkrótce. � wp

Kolarze ze Strykowa wkrótce ścigać się będą na własnych 
„śmieciach” podczas wyścigu w Koźlu.
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KALENDARZ 
IMPREZ 
SPORTOWYCH

Stal zaprasza 
na wakacje 
z piłką nożną – str. 30

Żacy Strykowa 
blisko czołówki 
w międzynarodowej obsadzie – str. 31

Lekkoatletyka | Mistrzostwa Polski U-20

Perzyńska w krajowej czołówce
W dniach 7-8 lipca 
w Radomiu rozegrano 
Lekkoatletyczne 
Mistrzostwa Polski do 
lat 20, w których udział 
wzięły trzy zawodniczki 
z UKS Błyskawicy 
Domaniewice.

Spośród dziewcząt reprezen-
tujących domaniewicki klub 
najwyższą lokatę zajęła Julia 
Perzyńska, która w  konkursie 
skoku wzwyż uzyskała wynik 
157 cm i wraz z Julią Kuźniar 
z KS AZS AWF Kraków zajęła 
ex aequo 9. miejsce. Mistrzynią 
Polski w tej konkurencji zosta-
ła Katarzyna Kokot z KU AZS 
Politechniki Opolskiej, która 
skoczyła na wysokość 174 cm. 
W ocenie trenera Mieczysława 
Szymajdy z występu Julki trze-
ba być zadowolonym, ale też 
można mieć mały niedosyt, bo-
wiem dzień wcześniej w  trak-

cie konkursu eliminacyjnego 
Julia uzyskała wynik 163 cm, 
a w � nale podobny wynik da-
wał miejsce szóste, a powtórze-

nie przez nią życiówki, czyli 166 
cm dawałoby czwartą lokatę.

Niedosytu trener Mieczy-
sław Szymajda nie miał na-

tomiast po występie Wiktorii 
Koneckiej, która w  konkursie 
rzutu oszczepem 600 g z wy-
nikiem 31,37 m o 1,26 metra 

pobiła swój rekord życiowy 
i została sklasy� kowana na 12. 
miejscu. To duża niespodzian-
ka, gdyż uwzględniając moż-
liwości Wiktorii przed zawo-
dami wydawało się, że samo 
zakwali� kowanie do MP U-20 
jest dla niej dużym sukcesem, 
a już na taką lokatę i końcowy 
wynik mało kto liczył.

Trzecia z  zawodniczek 
Błyskawicy Martyna Or-
lińska wystąpiła w konkur-
sie rzutu młotem 4 kg i  z 
wynikiem 38,23 m została 
sklasy� kowana na 17. miej-
scu. Swój start zakończyła tym 
samym na poziomie elimina-
cji. W  ocenie Mieczysława 
Szymajdy Martyna walczy-
ła bardzo ambitnie i na swoim 
dobrym poziomie i szkoda tyl-
ko, że nie była sklasy� kowana 
o jedną lokatę wyżej, bo dałoby 
to punkty do Systemu Sportu 
Młodzieżowego prowadzone-
go przez Ministerstwo Sportu 
i Turystyki.  wp

Julia Perzyńska (z lewej) oraz Martyna Orlińska z trenerem Mieczysławem Szymajdą podczas 
startu w MP U-20 w Radomiu.
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Kolarstwo | Szosa

Niezapomniane emocje kolarzy 
w Kobylej Górze
LUKS Dwójka 
Stryków ma za sobą 
10-dniowy obóz 
kolarski w ramach 
przygotowań do 
drugiej części sezonu.

Sezon szosowy w  pełni, 
a najważniejsze starty kolarskie 
dopiero przed zawodnikami 
Strykowa. W  dniach 1-10 lip-
ca kolarze LUKS Dwójki pod 
wodzą trenerów wzięli udział 
w  obozie sportowym, który 
został s� nansowany ze środ-

ków Gminy Stryków w ramach 
letniego wypoczynku dzieci 
i młodzieży. Podczas zgrupowa-
nia był czas nie tylko na treningi 
rowerowe, ale także ćwiczenia 
na rolkach, zajęcia techniczne 
z obsługi i mycia roweru, takty-
ki kolarskiej i właściwym odży-
wianiu oraz nawodnieniu spor-
towca. 

Łącznie strykowianie po-
konali na rowerach 300 km. 
W  czasie wolnym młodzi ko-
larze mogli korzystać z  pobli-
skiego Zalewu Blewązka, gdzie 
czekała na nich moc wodnych 
atrakcji, a także spacerować po 

urokliwej Kobylej Górze, któ-
ra w tym roku obchodzi 635 lat 
istnienia. 

Warto dodać, że honorowym 
obywatelem tej miejscowości 
jest wybitny chodziarz i  legen-
da polskiej lekkoatletyki Robert 
Korzeniowski, który przed laty 
trenował w tych rejonach przed 
ważnymi zawodami. Obóz za-
kończył się emocjami wyścigo-
wymi, podczas etapowej rywali-
zacji w okolicach Kobylej Góry, 
w których wzięli udział najlepsi 
młodzi kolarze z Polski, a także 
Litwy, Estonii i  nawet Kataru. 
 wp

LUKS Dwójka Stryków trenował w Kobylej Górze, gdzie formę szlifował m.in. znany chodziarz 
Robert Korzeniowski.
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Beach soccer | Puchar Polski

Skazani na sukces 
– duet Kluge i Lenart
Głowieńsko-
strykowski duet 
od 10 lat zdobywa 
najwyższe laury 
polskiej sceny beach 
soccera.

Zaczęli w 2012 roku od zdo-
bycia medalu Mistrzostw Pol-
ski Plażowej Piłki Nożnej. Po-
tem kolejne sukcesy w  2019 
i  2020 roku, a  teraz zdoby-
cie jednego z  najważniejszych 
krajowych trofeów na piasku. 
Bartosz Kluge ze Strykowa 
oraz Tomasz Lenart z  Głow-
na w  rozgrywanych w  dniach 
8-10 lipca na Stadionie Letnim 
w Gdańsku zawodach znów po-
prowadzili swój zespół do zwy-
cięstwa.

Tym razem w barwach FC10 
Zgierz popularni Klugas i Len-
ti zdobyli złote medale Pucha-
ru Polski Beach Soccera 2022. 
Duet, który razem daje nie tylko 
jakość na boisku, ale także bu-
duje zespół i właściwą atmosfe-
rę potrzebną drużynie do walki 
o najwyższe cele. Obaj nie mają 
dosyć, a  wakacje to czas naj-
ważniejszych zawodów w  be-
ach soccera. Pod koniec lipca 
czekają nas rozgrywki Ekstra-
klasy, a  na początku sierpnia 

Finały Mistrzostw Polski. Czy 
medale z tych imprez znów tra-
� ą do Głowna i Strykowa? Bar-
tek i Tomek zgłaszają gotowość 
do walki!  wp

 Klasyfi kacja końcowa Pu-
charu Polski BS:

1. FC10 Zgierz

2. FBS Kolbudy

3. UKS Milenium Gliwice

4. MOSiR Michałowo

5. KP Łódź

6. Hemako Sztutowo

7. LZS Dragon Bojano

8. BSC Termy Poddębice

9. Boca Gdańsk

10. KS Sośnica Gliwice

11. Zdrowie Garwolin

12. TP Jastrząb Bielszowice

Bartosz Kluge (z lewej) 
oraz Tomasz Lenart zdobyli 
wspólnie cztery medale 
najważniejszych krajowych 
imprez w plażowej piłce nożnej.
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CZWARTEK, 14 LIPCA:
 godz. 16:00-18:00, stadion 

Stali im. Tomasza Szcześniaka 
przy ul. Kopernika 37 w Głow-
nie, Wakacje z piłkę nożną – 
zajęcia sportowe dla dzieci 
i młodzieży 4-15 lat.

WTOREK, 19 LIPCA:
 godz. 16:00-18:00, stadion 

Stali im. Tomasza Szcześniaka 
przy ul. Kopernika 37 w Głow-
nie, Wakacje z piłkę nożną – 
zajęcia sportowe dla dzieci 
i młodzieży 4-15 lat.

SOBOTA, 23 LIPCA:
 godz. 9:00, boiska do siat-

kówki plażowej przy I Liceum 
Ogólnokształcącym im. Józefa 
Chełmońskiej w Łowiczu, III Pu-
char Łowicza w siatkówce 
plażowej,

 godz. 10:00, Szkoła Podsta-
wowa im. Tadeusza Kutrzeby 
w Koźlu oraz trasa do Krucic, 
Lipy i Woli Błędowej, Między-
wojewódzkie Mistrzostwa 
Makroregionu Centralne-
go Młodzików i Młodziczek 
w kolarstwie szosowym. 

wp

Piłka nożna 
Kolejny sezon 
bez Iskry 
Głowno
Niestety złe wieści 
docierają do nas 
z Głowna. Walczący 
w łódzkiej A-klasie, gr. 
II klub OSP Iskra nie 
wystąpi w nowym sezonie 
w żadnych rozgrywkach.

To pokłosie decyzji Zarządu 
OSP, który wycofał się z prowa-
dzenia sekcji sportowej, a dru-
żyna piłkarska tym samym prze-
stała funkcjonować.

Głownianie w  ubiegłym se-
zonie jako beniaminek zdobyli 
18 pkt. i zajęli 11. miejsce w gr. 
II Keeza Elite Łódź A-klasy. Na 
tą chwilę nie mamy informacji, 
czy piłkarze Iskry podejmą wal-
kę w innych zespołach.  wp
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